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INSFEKTOR GŁÓWNEJ INSPEKCJI 
KOMUNIKAJJI.

Warszawa, 18 grudnia., (PAT .) Mi
nister komunikacji m ianował naczel
nikiem wydziału osobowego w  biurze 
personulnem p. Władysława Nowo
sielskiego, inspektora -Glównoi Inspek
cji Komunikacji-

ODSZKODOWANIE OD NOWOJOR- 
SKIEGO TOW, ASEKURACYJNEGO
' (Teleionem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 18 grudnia (st) Osta
tnio został już dokonany rozrachurek 
miedzy przedstawicielami prawnymi 
właścicieli- polic amerykańskich w 
Polsce, którzy n-a mocy układu polu
bownego otrzymają, częściowe odszko
dowanie otł Towarzystwa ubezpieczeń 
New York. 'Rozrachunek byl przepro
wadzony indywidualnie co do każdej 
policy, uwzględniając sumę i czas 
wpłacania wkładek. Ogółem Tow arzy
stwo New  \ork wypłaci około 2 milj. 
dolarów. Jedna rodzina w W arszaw ie 
otzzvma miljou złotych,

 o------

FRANCJA NA KONFERENCJI MOR
SKIEJ W  LONDYNIE.

Paryż, 18. grudnia. (P A T ) Jak donosi 
I layss, jest rzeczą prawie pewną, żerna 
konferencji morskiej w  Londynie Fran- 
rję będą reprezentowali Tardieti, Briand, 
Loygiies i Brrthelot, którym towarzyszyć 
będą prezesi i sprawozdawcy komisji do 
spraw marynarki parlamentu oraz sze- 
r » j  rzeczoznawców.

Z A B A W K A  KONAJĄCEGO DZIECKA. 
(Do artykułu na str. 19-tej.)

Q3ś8ica lekarska d li kalałam.
(Telefonem od naszego korespondenta)

W arsiaw a, 18 grudnia (s l) Mini- ulu z Ministrem skarbu oraz M ini
ster komunikacji wydał w porozumie- | strem pracy zarządzenie o zakresie

opieki lekarskiej i środków 1 h znicz, cb 
dla pracownikó “■ przećsiębio, stwa Pol 
skich Kolei Państwowych. W  m yśl le 
go zarząd zen ia  -opieJra lekarska przy- 
siuguje pracownikom etatowym, kan
dydatom na pracowników etatowyodh, 
pracownikom nieetatowym oraz człon
kom ich rodzin Opieka lekarska, p rzy  
sługująca pracow nikom  rozpoczyn a  się 
o-d pierwszeflo dnia choroby i trwa na
wet w  razie zwolnienia ich ze słnżby 
przez czas choroby, najdłnże; jednak 
licząc leczenie z nilopen dla porato
wania zdrowia dla pracowndiow etato
wych, dla kandydatów 1 rok, dla pra
cowników nieetatowych 39 tygodni, 
Moc obow iązu jąca  tego rozporządze
n ia rozcią.ga -się rów n ież na em ery
tów ko le jow ych .

 o -

KONFEkENCJA AMBASADORÓW 
A  NADPENJA.

Paryż, 18. grudnia. (P A T ) Konferen
cja ambasadorów przyjęła do wiadomości 
oświadczenie, złożone przez ambasadora 
niemieckiego w Paryżu, w  sprawie prac 
dokonanych w  Nadrenji w  dziedzinie bu
dowy dworców i dróg żelaznych, nzasad 
nionej wzrostem ruchu przewozowego. 
W  konsekwencji konferencja ambasado
rów  zrzekła się żądania całkowitego wy 
konania programu, wymienionego w no
cie konferencji z dnia 25. maja 1922. Zre
sztą zainteresowane rządy nie zrezygno
wały bynajmniej ze stosowania w  razie 
uchybień z postanowień Traktatu W er
salskiego.

«*• co śniadań -  n a rJe i delikatesów tfL baliaban. Halicka 21 ^



Str. 2

Jeszcze jedna cen
trala wWarszaw ie

L w ó w , 19. grudnia.

N ie jed n ok ro tn ie  om a w ia ją c  nasz 
p rob lem  bu dow lany, s tw ie rd za li
śm y  z ża lem , że ile  w e  w szystk ich  
n iem al iparatwach obcych doczekał 
się on rozw iązan ia , lulb boda j d e fi
n ityw n ego  i stopniowo, rea lizow an e
g o  planu, o tyle w  Polsce w c ią ż  obra 
ca  się w  sferze p ro jek tów  i akade
m ick ie j dyskusji. O bow iązu jącą  
d ziś  ustawę o rozbu dow ie  m iast nie 
m ożna uznać ani. za praktyczną, an i 
za w ystarcza jąca , o czera. d ow od 
nie św iadczą  je j  m izern e  owoce. 
T o  też a p e low a liśm y  do  rządu, aby 
n ieza leżn ie  od sw ych  k łopotów  po
lity c zn ych  ra z  wresizcic usta li! ja 
k iś  program  budowlany", u w zg lęd 
n ia ją cy  dopychezaisorwe dośw iadcze
n ia  i bez n 'iebezpiecanych w strząs, 
mień gospodarczych  m ogący  zaspo
koić w c ią ż  potęgu jący się głód m ie- 
szkanio<wy.
, Gabinet p. Ś w ita lsk iego  zagadn ie 
n iem  tem  nie za jm ow a ł się. D op iero  
w" ostatnich dn iach  sw ego  istn ien ia 
; ja k b y  w  przeczuciu  c iężk ie j r o z 
g ry w k i, gorączkow o oprą co wat (m d 
że racze j: n aszk icow a ł) k ilka  p ro
jek tów , których  w yraźn ą  tendencją 
jest zdobyc ie  p ew n e j popularności 
w  masach i le g itym a c ji do w dz ięcz
ności z ich strony. O czyw iśc ie  —  
(stało się to zbyt późno i co w a ż
n ie jsze  —  stało się to w  atm osferze, 
n iesp rzy ja ją ce j pow ażnej pracy. T o  
też  p ro jek ty  te są żby t doryw cze , 
zb y t  w ie rn ie  trzym a ją  się l in ji sta
ry ch  b łędów , aiby należało liczyć  się 
z  ich skutecznością.

Jednym  z n ich jest p ro jek t bu 
d ow lan y , s ław ion y  w  tej ch w ili 
p rzez prasę rząd ow ą  ja k o  „ w ie lk i 
k rok  naprzód " i ,,dowód szczerej 
troski o dohro ludności". Cóż to za 
p ro jek t?

O tóż jest to plan bu dow y  dom . 
,k ó w  robotn iczych . P rzew id u je  on 
budow ę w  ciągu 5 lat 20 tys ięcy  no 
w ych  izb, co p ok ry je  16 proc. zapo
trzebow an ia . W ied ząc , w  ja k  ro z 
p acz liw ych  w arunkach  m ieszkan io 
w ych  ż y je  p ro le ta rja t p rzem ysłow y , 
m u s im y  pow itać  in ic ja tyw ę  rządo- 
d ow ą  z calom  uznaniem . T y lk o  —  
skąd p ien iądze?

P ien iąd ze  m a ją  dać (125 miJj. 
z ł. ) zak łady  ubezpieczeń. Rada m i
n is trów  s tw ierdziła  m ian ow ic ie , że 
in stytucje  te posiada ją  nadm iar p ic 
m iędzy, z k tórym i nie w iedzą , co ro 
bić. W p ra w d z ie  i one coć tam bu
du ją  ze sw ych  rezerw , a le  ich akc ja  
m a ,,charakter n i eskoc ind y  srtlOWainy** 
i —  co gorsza —  pozbaw iona  jest 
„ jed n o lite go  organtu kom frctm go".

A zatem trzeba ją „skoordynować" 
i poddać kontroli. U nas pod tymi ter
minami zazw yczaj ukrywa się inna 
treść: scentralizować i zotatyzować.
W  tym wypadku postąpiono nie ina
czej. Przy Ministerstwie Pracy i  O. S. 
powstać ma specjalny inspektorat bu- 
dnwlany (nawiasem mówiąc —  podo
bne inspektoraty „urzędują" już gorl- 
liw ic przy w ielu ministerstwach). Bę
dzie „opinjował, czuwał i kontrolo
w a ł".

Tak wygląda projekt, mający stwo
rzyć jakiś grnnt przełomowy w nija
kiej dotąd akcji budowlanej. R ozw aż
my go pokrótce.

Przedcwszystkiem nastiwa się py
tanie, skąd zak łady  ubezpieczeń w e
zmą tych 125 miljonów. Na to odpo
wiadają projektodawcy, że roczny przy

„G A Z L T A  P O R A N N A " z dn;a 20. grudn ia 1929.

Przesilenie gabinetowe trwa*

■e r. 9077

Kto obejmie ster rządów?
N acsk p, Prezydenta RzpStej na prof. Bartla.

W arszaw a , 18. grudn ia . (Z ) ,  
w czo ra jsze j kon fe ren c ji u p. P r e 
zyden ta  R7.pltej na Zam ku, nastąp i
ła  pozorn a  cisza. Pozorna  d latego, 
b o  poza ku lisam i, dostępnemu dla  
p ew n e j g ru py  łudzi, w  zaciszlnych 
gab inetach  toczą się goa acpkowe na. 
rady, dotyczące  osoby

p rzyszłego  Preim jera.

W y b ó r  osobistości, k tóra  ma pok ie 
row ać p o lityk ą  now ego  gabinetu, 
jest zw łaszcza ' w  tej sytuac ji n ie 
zw yk le  trudny. D la  zrozum ien ia  c a 
łokształtu  sytuacji zapozn am y na
szych C zy te ln ików  z ku lisam i w yd a  
rzeń  d n i ostatnich.

K o la  rządzące m e sp od z iew a ły  
się do  ostatn iego m om ent u. tj. d o  o - 
iśw iadczcnia p. P rezyden ta  na 
Zam ku, aby  dr. Świtahski n ic  o trzy 
m a i n ow e j m is ji tw orzen ia  gab i
netu, p rzec iw n ie  sądzono, że now a 
m is ja  i Preunjer św ita li Iki jako  
P rem je r  nr. 2, będą pew nego  ro . 
d za ju  dem onstrac ją  skierow aną 

p rzec iw  apezyc ji.

(Telefonem  od naszego korespondenta).

P o  D ziś ju ż  jest w iadom o, że d e fin łtyw  
me ode jśc ie  dra  świtehsikiego z  pa ła 
cu M inistrów,, zostało zadecydow a-

ne po drugiem  
rad jo.

jego odczycie przez

Pacyfistyczne nastroje.
W  kotach p o in fo rm ow an ych  mó 

w iono ju ż  w  k ilka  godzin  po. o d c zy 
cie, że  b y ła  to morwa pożegnalna. 
N iek tó rzy  p o lity c y  chcą w id z ieć  w  
fakc ie  w czo ra jszych  ro zm ów  na 
Zam ku  n ow ą  klęskę op ozyc ji. Co do  
p. P rezyd en ta  i ob jaśn ień , u d z ie la 
nych p rzez b iorących  udzia ł w  k o n 
fe ren c ji na Zam ku, w yn ika , że p. 
P rezyden t ośwhtdczerdcm  sw o jem  
w y w o ła ł nastroje tak

wybita ie pacyfistyczne, 
że w  tej chwili niema mowy o takiej 
osobie Premiera, któraby wprowadziła 
nowe zaostrzenie i wywołać miała 
tarcia właśnie w  chwili, gdy z jednej 
strony tak bardzo (potrzebne jest rze
czowe traktowanie buidiżeibu, z drugiej 
zaś wyrażenie rzucone przez P Pre
zydenta przystąpienia do obrad 

nad zmianą konstytucji.

Nowa fala nacisku,
W e wszystkich rozmowach, toczo

nych przez polityków podkreślają 
wybitną rolę prof. Bartla, którego api- 
nija wyrażona wiobeo (P. iPrazydanita 
po iwijeł ugoćCzńTmych jogo rozmowach 
na Zamiiku miała się stać decydującą 
na bieg wypadków. N agły  stosunkowo

rost rezerw  tych zakładów wynosi 60 
m iljonów. A le ci sam, projektodawcy 
■nie po trudzili się, by zbadać, jaki' czyn
nik regulował dotychczasowe dotacje 
zakładów ubezpieczeń na rzecz bndo- 
wy tanich mieszkań. Nie była to fa.nt.a- 
■zja, ani niechęć do angażowania w ięk
szych1 kapitałów w  „domkach robotni
czych ", lecz zwyczajna rozumna kal
kulacja. Wiadomo, że jak długo stopa 
procentowa w  Polsce utrzyma cię na 
obecnej wysokości, tak długo budowa 
tanich mieszkań jest akcją humani
tarną. Zakłady ubezpieczeń zaś mają 
przedewszystkiem obowiązki wchec n- 
bezpieczonyoh i  w  lokacie swych fu n . 
duszów muszą przedcwszystkiem kie
rować się zasadą bezpieczeństwa i 
słusznego zyska. Dlatego dotowały do
tychczas budowę tanich mieszkań ty l
ko w takim stopniu, jakiego Avymaga- 
ła  równowaga ich wewnętrznej go
spodarki. Jeśli robi -się im załrail., że 
zamiast budować „domki robotnicze" 
kupują hotele, lub wznoszą w  K ryn i
cy  pensjonaty, trzeba pamiętać, że 
właśnie może te korzystne imprezy tt- 
możliwiają im wydatniejsze zasilanie 
celu tak niewątpliwie społecznego, jak 
tanie mieszkania. Oczywiście —  mo
żna je zmusić, by  rzuciły na ten cel 
nie 125, lecz 300 miljonów, ale z ta, 
chw ilą skończy się gospodarka racjo
nalna i odpowiedzialność zakładów za 
pełne w yw iązan ie się ze zobowiązań 
wobec ubezpieczonych.

Projekt posiada i drugi błąd, go
dzący bezpośrednio w  interesy Mało
polski. Wiadomo, że dzięki centrali
zmowi utraciła Małopolska wszystkie 
poważniejsze źródła kredytowe. Dziś, 
aby zdobyć dla lwowskich placówek 
przem ysłowych kilka m iljonów, n ie 
zbędnych do ich ocalenia, musi dele
gacja interweniować “v. Głowy pań
stwa i tu kapitalizować ów senty
ment, jaki p. Prezydent zachował dla 
Lwowa.

Je-st to wprost zastraszający dowód 
wyschnięcia wszystkich źródeł Ideal
nych, pochłoniętych prz-ez warszaw
skie centrum. Zakład' ubezpieczeń jest

t bodaj o&tabńem ozynnem źródłem, 
n aa iezsczającem swe rezerwy przede- 
wszysllriem w  kraju i we Lwowie.
1 oto również po te reszllki wyciąga 
się chciwa ręka. Pra©nie je „kontro
low ać". W iem y, co znaczy taka, kon
trola, umieszczana w stolicy; odtąd 
korzystać z nich będzie praeiiistwszyst- 
kiom Warszawa, niezaspokojona w  
swych potrzebach, tak, jak konsumuje 
80 procent państwowych kredytów bu 
d owianych, jak wysącza dio dna środ
ki Banka Gospodarstwa Krajowego.

Jest dalej rzeczą oczywistą., że 
wszelkie central izewanie alkcjii budo
wlanej <w formie, przez Radę M ini
strów proponowanej, odihije się ujem
nie ma interesach tutejszych archi
tektów i przemysłowców budowla
nych. Przynajm niej dotychczasowa 
praktyka uczy, ż© każda centralizacja 
wywołuje natychmiast również scen
tralizowanie dostaw i  uprzywilejowa
nie przedsiębiorstw warszawskich. 
Będziemy za,tern dcistawać gotowe i  
zapewne znomialliizowane dirzwli, okna, 
okucia iitp. Go jednak poczną wć wccas 
lokalna raBimaeślniścy ? łBęjdą, wysyłać 
delegacje, błagające o bodaj ułamek 
zamówień ?

Należy wreszcie zaznaczyć, że 
samej kontroli nikt w  zasadzie się 
nie może sprzeciwiać. Może ją wyko
nywać Min. Robot Publ. przez swe 
istniejące organa, może —  iw wypad
kach koniecznych —  wchodzić w  po- 
rozuimienie z  Min. Pracy. A le tworze
nie w  ,tym celu nowych central, w y 
posażanie ich w specjalne prerogaty
wy i aparat teobnOazmy —  jest nie
stety niczem inmem, jak typowem, 
„warszawistycamem", załatwianiem 
sprawy.

Powyższe względy nakazują nam 
przeciwstawić się temu 'projektowi ga
binetu p. Świtalskiego jalko bezowoc
nemu i szkodliwemu. W  dóbie, gdy 
i etatyzm i centralizm  zbankrutowały 
doszczętnie, wyw lekanie ich jest ana
chronizmem, zasługującem na sta
nowcze odparcie.

w yjazd  prof. Bartla z W arszawy tłu
maczony jest kategoryczna, jego od
mową powrotu do czynnej polityki
i objęcia ewentualnego stanowiska 
szefa rządu. Gdy jednak P. Pinozydan.t 
oświadczył, że osoba p. Pramjera Swi- 
talskiego nie jest brana w  rachubę 
jako przyszłego Premjera, a inne kom
binacje personalnie nie były w  danym 
momencie' dosyć m ożliwe iii reallne. 
nastąpiła

nawa fala nacisku, 
aby dr. Barteł objął przynajmniej na 
kilka miesięcy kierownictwo gabinetu.
Centrala, tektoniczna w  W arszaw ie 
jest świadkiem, jak wielką ilość roz
mów przeprowadzono między wybitne- 
mi osobistościami w  stolicy a miesz
kaniem dra Bartla we Liwowie. Jedni 
namawiali, drudzy zapytywali o ®zcze 
góły. Ostallmic1 telefony wanszawskiie 
dzwoniły jeszcze w  mhszkaniu prof. 
Bartla wczoraj w  godzinę po odejściu 
nocnego pociągu z Warszawy. Jednak 
prof. Bartol

unikał rozmów i odpowiedzi.

tmm nsszego kot e 
s jsM  i ja ielen) 

ipiI Bartla.
Jeden -z przyjaciół /politycznych 

prof. Bartla oświadczył Waiszemu ko
respondentowi:

— Rozumiem stanowisko b. Preraje- 
ra. Nie chce wracać, aby znowu po kilku 
miesiącach pracy ustąpić. Jeżeli mowa 
o i. zw.  gahineeie pacyfikacyjnyin, tc do
bór osobistości, któraby starfęla na czeto 
gabinetu, tj. poza prof. Bartlem, jest sto
sunkowo trudny. Musi to być osobistość, 
która w  myśl wskazań Prezydenta i o 
świadczeń przedstawicieli sejmowych po 
ir i f i  wykonać program najbliższych iwie 
siecy i doprowadzić, do załatwienia budź* 
tu, a przynajmniej rozpocząć generalna

P iit e  Nowości
Brorrzy — Torebki —  Parasole —  Pcr- 
fumerja — Artykuły do podróży etc, 

poleca po najniższych 
cenach świątecznych 

Magazyn Nowości Galanteryjnych

Stanisław TK  CZ
Lw ów , Hetmańska 19. , 9&U-3
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debatę rad  zmianą Konstytucji. A le  mu
si lo być również osobistość, owiązana 
silnie z programem Marsz. Piłsudskiego, 
posiadająca jego zaufanie i umiejąca 
w  ciągu najbliższych miesięcy lawirować 
tak znakomicie, aby nie oglądając się na 
środki, trudności i komplikacje dopro
wadzić szczęśliwie do załatwienia po 
W 7, eh państwowych. Tłumaczy to wszyst
ko, dlaczego jeszcze dziś, a może jutro 
i pojutrze nie bedzie mogła zapaść d e 
cyzja utworzenia nowego gabinetu.

Dla orjeutacji dajemy cztery nazwi
ska kandydatów: min. Cat, którego p. 
Prezydent powołał na Zamek jako znaw
cę zagadnień konstytucyjnych i jako ta 
k iego przedstawił posłom, min. Matu
szewski, który jako minister skarbu, na
leżący do t. z w grupy „pulkownikow- 
skiej'1 swojem rzeczowem przem ówie
niem w  Izb ie nie wprowadził drażnią
cych momentów politycznych i uczynił 
dobre wrażenie, min. Kwiatkowski, któ
ry jako znawca spraw gospodarczych 
miałby za zadanie podczas debaty buuż-e-- 
towej i konstytucyjnej podkreślić swoją 
rolę gospodarczą i wpłynąć na usunięcie 
trudności finansowo-ekonomicznych, min. 
Prystor, którego nazwisko budzi jednak 
właśnie w  obecnej chwili szereg zastrze
żeń ze strony większości sejmowej

„G A Z E T A  PO R  A N N A ” z dn ia  20 grudn ia  1929.

N i e .  jS js t w y k f u r z e n s . . .
Ka tle tych nazwisk rozgrywają się 

dalsze kombinacje zespołu m inisterialne
go. Wracając do osoby b, Prem jera Bar
tla, utrzymuje się przekonanie, że nie

jest wykluczona zg jaa  na objęcie stano
wiska szefa rządu, gdyby odpowiednie 
życzenie w  sposób kategoryczny wyraził 
Marsz. Piłsudski, tembardziej, że Ba wio-

— i - —    » ■■ ■ -  •  r .  - ,-ą

snę tego  toku  Marsz. Piłsudski podczas 
pożegnania, wyraźnie m ówił o powrocie 
Prem jera Bartla do Warszawy Dalszy 
rozwój wypadków przyniosą najbliższe 
dni.

«-= —o—
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m ręfo wczorajsze posiedzenie Se[mu.
W a rsza w a , 18. grudn ia. (P A T "). 

N a  wsiępi-e d z is ie jszego , 64-go po - 
tsiedzem a Sejimiu, M arsza lek  z a w ia 
domił:, że  o trzym a ł p ism o od P re ze 
sa R ad y  M iln isłrów  z  zafwladiotroia 
niern o zWtóiŁnienitu przea Pan a  P re- 
zjden/H Rlzecizypoispoliiiej m in i
s trów  z  p iastow anych  urzędów  

Z  ko le i M arszałek oś w iadczy l, że 
S e jm  w  d-niu 4. m a ica  br. u ch w a lił 
now elę do rozporządzeń ,a  P , P rę ży  
den ta  R zp lte j o tiafKóju sąd ów  p o 
wszechnych  . iProjekt len d n a  9. 
m arca bu. zosta ł doręczony Senato
w i, który ' m ia ł p raw o  w  ciaigu 30

H A f Z  C Z T E R Y  A S Y  R A D J C F O M ! ! ,

*  #

ojktdając ekradyncMarcom]

O sta tn ie i  o s ta teczn e  rozwiąza
nie starego problematu radjofo- 
nji — zwiększenie siły zasięgu 
odbioru wraz z siłą prądu— daje 
Ekradyna.
E K R A D Y N A  to:
S iła  —  bez względu na miejsce
i warunki odbioru
Z a s ię g  —  najsłabsze i najdalsze
stacje Europy. Nawet Am eryka
S e l e k t y w n o ś ć  —  jak ostrze
szpady.
Ton  — o nieznanej dotychczas 
czystości i barwie —  bez szumu  
i mtei ferencji.
Od lat 30 wyrazy M AR CO NI 
i R A D JO  są synonimami. Ten  
genjalny pionier radja, wciąż 
czynny, nieustannie doskonali 
każdą rzecz związaną ze swo
jem  nazwiskiem,
Jest faktem znanym każdemu, 
że Radjcsprząt Marconi —  jest 
me do pobicia —  w żadnym  
punkcie za żadną ceną.

POCZĄTEK  I SZCZYT R A D JO FO N Jl TO

%gj£S!&
POLSKIE ZAKŁADY M A R C O N I S.A 

L w ó w ,  A  ^ d e m i c k a  14..

dn‘i podn ieść p rzec iw k o  n iem u za 
rzu ty. Pon iew  aż do  dn ia  d z is ie js ze 
go  za w ia d om ien ie  o zap ow ied z i 
zm ian  w  p ro jek c ie  n ow eli nie nade
szło, p rzeto  Mamsizałelk Sejm u  na pod 
s taw ie  art. 35 k iinisitylucji i a r i. 24 
regu lam inu  postan ow ił now  cię w  
b rzm ien iu  udliwailonieiii prtzez Sejm  
przesłać Pr ezesów i R ad y  Mimiistlrów 
w  celu ogłoszen ia  w  DzicirErikn U - 
sHaiw, a  j< dinoaześpie zaw iad om ił o 
tem  Mairsziałika Senatu.

D a le j M arsza lek  o zn a jm ił, iż  o - 
rzeczem em i Sądu N a jw yższego  z 
dnu 16, guuidink 'br. un iew ażn iam  
zosta ły  m an da ty  posekikie: Jana 
Sm oły, Jana K ró la , St. W losińsik ie- 
go, W , Łopadk iągo i W . D obrocha.

Z  ko le i s łabow an ie  poselskie zło- 
żydi n ow i pos łow ie : Radoiwslky A n t
czak, Arom W o lf ,  Ża rsk i. Dopiu la, 
K rysa , Lctoin K ozłow sk i Józef M a
zur, St. Sacilia, P . T a rgow sk i i  Igna .

cy  R o i ?idki. Z rzek li się natom iast 
m an datów  'posłow ie: Jam Cichocki 
i Bolesław R o ja ,

N astępn ie Izb a  w  picu wszem  
czy-ta ni u odesłała bez -ayakusji <lo ko 
m is ji sk a rb ow o-b u d że tow e j p ro jek t 
usitarwy o p rzed łużen iu  m ocy obow ią  
żu jące j u staw y w  sp raw ie  w ym ia ru  
i poboru paróstwowegu ji dMkui od  
nieruchomość,i w  gmamaioh m ie j
sk ich  i o(d n iek tórych  budynków  w  
gm inach  wicjstkicm. M arsza łek  w y 
ra z i’  p rzy  tern życzen ie , a b y  k o m i
sja skarbow a p rzygo tow a ła  spraw o 
zdaniu na ewenteuaitaf posiedzen ie 
p lenarne w  sobole, chodiz; L o w d m  
o zach ow an ie  w  budżecie ' sumnr 
czterdzieści kiłka m il jo n ó w  z  podat
ku od  n ieruchom ości. W  p rzerw ie  
m iędzy św iętam : B ożego N a rod zę  
m a a N ow m  R ok iem  ustawę tę zeta- 
żonoby jeszcze za ła tw ić  w  Senacie.

w t r r ^ m  r e g u l a m i ^ u s e j m o w e g c )
Po załatwieniu tego punktu porząd

ku -dziennego Izba przystąpiła dc 
wniosków w  sprawie zm iany r eg nia
ni Lru sejmowego. Głos zabrał poseł 
Żarski (komunista), który zaczął do
wodzić, że proponowane zm iany skie 
rowame są tak jak i ca ły  system obec
ny przeciw  przudstawkrelom rewo
lucji. ,

W  toki tego przem ówhnia mar
szałek musiał kilkakrotnie p rzyw oły
w ać mówcę do porządku, wreszcie o- 
debral m i  glos. Pon ieważ w  czasie 
przemówienia posła Barskiego, poseł 
Wawrzynowski (B B W R ) kilkakrotnie 
przeryw ał mówcy, zw racając uwagę, 
że przedstawiciel obcego państwa nie

ma prawa przem awiać w  parlamencie 
polskim, marszałek przyw ołał również 
do porządku i tego posła, puczem w y 
jaśnił, iż -nie chciał przeszkadzać po
słowi Żarskiemu, chciał bowiem  za
chować wszelką objekływność i -speł
nić swój' obowiązek wobec m niejszo
ści.

Fonieważ nikt w ięcej do głosu się 
nie zapisał, pr-ze-to wniosek został 
odesłany do komisji regulaminowej, 
p-rzyczem marszałek skierował apel do 
przewodniczącego komisji, by ta w  
ciągu dwóch dni onra-cowałta zmianę 
regnlanrnu, by -sprawozdanie , mo-głe 
być przedłożone na najblizszem posie
dzeniu Izby.

3 zajścia w dn u 31 p?2il/iern:ka br.
Z kolei przystąpiono do trzeciego 

punktu porządku dziennego, m ianowi
cie do nagłoóci wniosku klanu RRW R.
o wybranie specjalnej komisji dla zba
dania zajść w  Sejmie w  dniu 31-gc 
października 1929.

Jisaietense ora.
Poseł Podoaki 'B B W R ) złoży ł w  

imieniu klubu następujące oświadcze
nie: Zajścia, które m iały miejsce w  Sej 
mie dnia 31 października nr wym a- 
gaią wszechstronnego wyśi rietiema. 
Fakt przybycia do przedsionka, sejmo
wego, dostępnego zresztą t ia  wszyst
kich, grupy oficerów wojsk uobkich, 
celem złożenia hołdu swem i wodzowi, 
fakt -zgoła naturalny —  gdy się zw a
ży, że wodzem tym  jest Marszałek 
Piłsudski —  zustał w yzyskany przez 
pana przewodniczącego Izb y  dla m ani
festacyjnego nieotwarcia posiedzenia 
Sejmu. Enuncjacje marszałka Sejmu, 
ogłoszone w  prasie, i pisma z  jego pod
pisem, rozdane posłom, starają się u- 
iąć sprawę tych zajść w  sposób zupeł
nie jbdnoftronny, jeżeli nie zgoła stron

niezy. Społeczeństwo polskie ma pra
wo domagać się, żeby prawd-s o tych 
zajściach stała się doatępna każdemu 
obywatelowi, tak, aby wszyscy mogli 
o n iej wydać sąd. Dlatego klub B. B. 
W  R. zgłosił wniosek o wyłonienie 
konrsji sepr owej, złożonej z  przedsta
w ic ie li wszystkich klubów według 
ich liczebności, dla zbadania łych 
zajść. Klub B. B. W  R. domaga się, 
aby Izba potraktowała ten wmoseK 
jako nagły i  przystąpiła -niezwiocznie 
do uchwalenia wniosku i  wyboru ko
misji.

• idpow edt ^PS.
Pcsel Piager (iHPiS) wypowiada się 

nie iprzecdwtkic wnńoakowd, lecz ponze- 
ciwict brzmieniu jaJkfc. mu nadand,, 
zaanacizając, iż  ujawnienie wiszy ńkach 
okofcziności i zdarzeń, kitóre imają być, 
przedmiotom badań komisji, leży w, 
interesie publ nożnym. Miłość i  saam - 
nek, jakie maimy dla anmji w szyscy—■. 
oświadcza tnowoa —  wynika z  jej 
roli,' jako obrońcy esranme państwa, 
strażnika iihejp acłl ag/ości Rzzczyposp*.
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litej. Ale rola la  nie kończy się na 
abiojnie Państwa nazerwnąitrz, bo 
z przystęp żołnierzy i oficerów wy
nika także ich ebowiąreu br omanu 
pratł a 1 konstytucji. Brzekonan-u- je
stem, że armia jako całość jest le j 
przysiędze posłuszna. Jesteśmy —  o- 
świodńza dalej mwwca, —  wszyscy 
pomim ciążącego na nas obowiązku 
i  ipóki tcihu starczy, żadną ronmą te- 
roru nie pozwolim y eie odstraszyć. 
W  końcu mowtca proponuje odesłanie 
wmosfcu (do \ komisji /regu.amiunowej 
dla określenia kodŁpeleiuąi specjalnej 
koiriA.fi, jaka ma być powołana.

'Nagłość wniosku kiluibu B. B. W .R . 
uci'walono znaczna wuękezościią, przy 
czem  Izba postanowiła odesłać wnio
sek. do komi sji regal amonowej,

naw ziŁ arłykulu 
25 Konstytucji
Na tein porządek dziem.ny wyczer

pano. Wśród zgłoszonych wmiośków 
b y ł także wniosek nagły Klubu Naro
dowego w  sprawie rewizji art. 25. 
konstytucji. Winiosek ten zm ierza do 
tego, aby ua wypadek odroczenia sesji 
budżetu,Ffcj, odpowiedni tern. a, w  
którym ciała nstaiwodatfCZe maja za
łatwić budżet, był odpowiednio prze
dłużamy. Brocz tego zgłoszony został 
wniosek klubu F. P. S., Wyzwolenia, 
Stranimctwa Chtepstiago, N. P. R. 
i CL. D. z projektem esiam y o ochro
nie swobody wyborów przed uaduży- 
ciaari wlał I ł  v urzędników. Wniosek 
len odesłano do komisji nirawimceij.

2  a  I d  K P  A
Nastepnto poseł MSlozyu^kl (,N. P. 

R .) oświadczył, że w  Poznamiu śkon- 
fisikowano nuirner ,yPrawidy“  za muwę 
posła Paw 1 alka z  N . P. R , wygłoszoną 
w Sejmie w  dyskusji 'budżetowej. 
Mówca prosił marszałka o dintem en- 
cię Marszałek zażądał (przedłożenia 
sprawy na ipiiśmłe i  złożenia doku
mentów, poczerni zwróci ej«j z tą spra
wą do Rządu.
, Następne posiedzanie wyznaczone 
zostało ua iobote, o aodz. l l  p rza l 
południem. Na uorządku dziennym 
sprawozdania komuś ji ze spraw urn 
przekazanych.

;Hjitomzus‘g isiedtenłs
"Warszawa. 18. grudnia. (A W ) Dziś 

w Sejmie nasticj pujednarw-czy. Mię
dzy posłami BBW1R i Centrolewu to
czą się st roboine rozmowy. Dzństejsze 
posiedzenie jest puerwszBm uoiidlże
niem w hśstoiji Seimiu polskiego, w  
której ua ławach rządowych niu 
mópł nikt zaśiąać.

ANIESiiiNIil f■ BOSTRZC17 D1A  
- Z li iN li  l i ś  A Z Y .

Warszawa, 18 gruidlnia. (A W ) Na 
pół godziny przed < utwarciem dzisiej
szego posiedzenia Sejmu, przedstawi
ciele rrasv zostali zawiadomieni, że 
wyjątkowe przepisy ula prasy wydane 
swego czasu rrzeu marsza, u Zaszyń- 
«kiego zostały w  nstatmej chwili od
wołane. Wobec iego przestało obowią
zywać zarządzenie obostrzające do
stęp do gmachu sejmowego, i zabra
niające krążeria  po kuluarach.

ZAPRZECZENIE  W ŁOSKIE.
Rzym, 18. grudnia. (P A T ) Prasa za

przecza intormacjom, głoszącym, jakoby 
.Włochy miały zrezygnować t  zasady pa
rytetu sil morskich włoskich z sitami 
frani uskiemi.

Nie może bić mowy...
A LE R E D  KEIRIk D O M AG A SIĘ  

Paryż, 18. g iu dn ia . (P A T ).  W  
żw iążku  z  ank ietą  w  N iem czech  na 
tem at zbliżenia fraawiislko-iniemie- 
okiego, d zien n ik  „L e  Intrans.iigeant" 
ogłasza dziś  w y w ia d  sw ego  w s p ó ł
p racow n ik a  ze zn an ym  k ry tyk iem  
n iem ieck im  A lfr ed em  Keirrem, k tó 
r y  zaznaczył, że św ia t in te llek lu a l- 
ny n iem ieck i n astro jon y  jest zupeł
nie pokojowm, niestety, an i przed  
w o jną , an i obecn ie nie o d g ryw a  on 
żadnej roli w  rządzie. Go się tyczy  
żb liżen ia  francusko-n iem iccK iego —  
podkreś lił on, że by toby to m oż liw e , 
g d y b y  ster rząd ów  zn a jd o w a ł się w

K O iK Y T A R Z A  I G. Ś L Ą S K A . 

ręlkaoh uczonych, artystów, kobiet '  
zwykłych obywateli. P o lily k ie rzy  
nie są an i jednam , an i druigie-m. Są 
to ludzie uparci, stąpa jący drogą 
rutyiny. P ók i rzą d y  sp oczyw a ją  w 
ich rękach, żb liżen ie  francu sko-n ie- 
m ieok ie  jest ba rdzo  da lek ie . Gdy 
rozm ow a  przeszła następnie na kw e 
stje p o lity k i zagran iczn ej, ro zm ó w 
ca ośw iadczy ł, że w ie , ja k ie  tru dno
ści pozosta ją  jeszcze d o  usunięcia 
Nie mioże być m ow y o uspokojeni, i 
atmosfery Enropy, póki nie będzie 
rozstrzygnięta kwest ja  korytarza
gdańskiego i  Górnego śląska

Otwarcie konferencji haskie]
N  A S T Ą P IĆ  M A  6. S IE R P N IA  i930 R.

(Londyn, 18- grudn ia . ( P A T ) .  W e 
d ług u rzędow ych  w iadom ości, o- 
tw a ru e  Komf urm eji hasikitj maisbą. 
pi 6. stycznia. D r ia  3. styrcznia zw o 
łanc będzie zebran ie rzeczoznaw ców  
p raw n iczych .

SNIOWDEIN D O M A G A  S IĘ  
SAN K C JI.

'Paryż, 18. grudnia. (P A "1 ). „E cho 
de Pa,ri,s“  in fo rm u je , że angie lsk i 
kanclerz skarlbu Sinowden żąda w łą

czenia do planu Jounga kilku posta 
nowień sartkcyjnych, m otywu ,ąc to 
tom, że przebieg rokowań nieimie. 
oko-.EUSTrjackich w  sp raw ie  'lik w i
dacji niemieckich posiadłości był 
bardzo trudny i, n a leży  się lic zyć  z 
m ożliw ośc ią , iiż N iem cy  po p ew n ym  
czasie ośw iadczą, że nie m'oigą do - 
Irzym ać zobow iązań  w yn ik a ją cych  
z planu Jounga. Na ten w ypadek  na 
leżałolby ju ż  dziś  ustalić pciwrn- 
sankcje.

^eporccp^PEiie m^dzy lirdlea
a Lrji-rd& m ?

Paryż, 18 grudnia. P A T ) Wobec 
ogłoszenia przez niektórych członków 
opozycji wiadomości o pewnem niepo
rozumieniu miedzy prrunjerem Tar- 
dien a Bnaaćmr., z powodu czego dla 
uniknięcia komplikacji w  łonie same
go gabinetu miano jakoby zam iar od
łożyć ma czas po terjach ncworocz
nych dyskueją mad budżetem spraw 
zagranicznych, premjcr oświadczył

wczoraj w  kuluarach Izby, że trszel- 
ka interwencja w  tbdedzinie polityki 
zewnętrznej byłaby bezrrzedniotowa,
gdy ż życzy  on sobie, aby dyskusja nad 
budżetem spraw zagranicznych toz- 
poczęla się jak najprędzej i uczyni 
wszystko, co będzie w jego mocy, aby 
rozpoczęto ją w sobotę lub najdalej w 
przyszły poniedziałek,

Wstrząsająsakatpstrcfawkopalni
23 T R U T Y  W Y D O B Y T O , 39 G Ó R N IK Ó W  N IE  D A JE  Z N A K U

ŻY C IA .
Calester (Dkloihaima)-.- >8. grudn ia  szych  kofpailń. Istnieje olbaiwa, iż 39

gomiikóiw. którzy znajdu ją się pod
Trzech górn ików

(P A T ) .  D otychczas zna leziono  23 
trupy ofiar wytbuchu. który w yda 
rzył się wczoraj w  jedinej z tutęi-

griszaani, zginęło, 
zdoła ło  oca lić  się cudem.

BEZ WIEŚCI.
Londyn, 18 grudnia. (PAT.) M ini

sterstwo lotnictwa nie otrzymało do 
fąd żadnych nowych w ieści o losie 
w ypraw y lotniczej z Londynu do Ca- 
petown (A fryka  poi.) dwóch lotników 
angielskich: dowódcy eskadry Jone
sa Wiliama i por. pilota Jenkinsi i, któ
rzy odlecieli wczoraj o godz. 4 popoł. 
Ostatnie w ieści otrzymano o ich prze
locie w  odległości 50 mil na północny 
.achód oa brzegów Sardynji.

PRAW O MAŁŻEŃSKIE W  AUSTRJI 
Wiedeń, 18 grudnia. (PAT,) Bada 

narodowa, przyjęła dziś rezolucję so- 
cjal-demokratów, domagająca się zró
wnania austrjackicą o prawa małżeń
skiego z nieirieckiem. Rezolucja ta 
przyjęta została 81 głosami socjaldemo 
kratów i niemtecko-narodowych prze
ciwko 75 głosom chrześcij^ńsko-spo- 
lecznych i  Landbundu.

i— —« -------

B E S T IA LS K I CZYN NACJONALISTÓW  
NIEM IECKICH.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa, 18- grudnia, (st) Wielkie 

oburzenie, wywołał w Nakle na Pomorzu 
niesłychany i bestjalski czyn, jakiego do
puściła sie nacjonalistyczna banda Niem 
ców w nadgranicznem mieście Linde- 
Znany kupiec w  Linde Stanisław Gro
chowski, Polak z pochodzenia, obywatel 
niemiecki przyjechał legalnie na l.cyyto- 
rjam polskie celem wzięcia udziału w u- 
roczystośei poświecenia gmachu staro
stwa w Sembolinie. O tym „antypolskim" 
czynie p. Crochowskiego dowiedzieli się 
hakatyści z Nakla. Urządzili na Grochow
skiego napad i pobili do utraty przy
tomności, lżąc go przytem w najohydniej 
szy sposób. Pobitego Polaka Niemcy nic 
pozwolili odwieźć do szpitala. Grochow
ski leczył się sam w  domu. Ostatnio o 
trzymał szereg anonimów z żądaniem 
zlikwidowania interesów i wyprowadze
nia się. z Linde, gdyż inaczej będzie za
bity.

BILANS HANDI-U ZAGR. W  LISTO
PADZIE.

Warszawa, 18 grudnia,-(PAT.) W e
dług tymczasowych obliczeń Głównego 
Urzędu Statystycznego, bilans handlu 
zagranicznego Polski w  listopadzie 
1829 przedstawia się w stiosób nastę
pujący: W yw ieziono 2,071.179 ton to
warów. Wartość w yw ozu  wynosiła
256.135.000 zł. Przyw ieziono 316.505 
ton towarów. Wartość przywozu w y 
niosła 243,448.000 zł. W  porównaniu 
do poprzedniego miesiąca nastąpiło w  
wyw ozie zwiększenie w  wadze o 
179.632 ton, natomiast zmniejszenie 
w  wartości o 3,292.000 zł. W  -przywozie 
nastąpiło zarówno zmniejszenie w  wa
dze o 25 169 ton, jakoteż w  wartości o
13.799.000 zł. Saldo dodatnie bilansu 
handlu zagranicznego w  listopadzie 
wyniosło 12,687 OOU zł.

Z ważniejszych zmian zaznaczył 
się w w yw ozie  wzrost wywozi arty
kułów spożywczych, paliwa oraz me
tali, zmniejszył się wywoź trzody chle 
wnej oraz drewna. W  przy wozie na
stąpiło w  artykułach spożywczych 
zmniejszenie przywozu ryżu, przy Je" 
dnoczesnem ożyw ieniu  przedświątecz
nym w  przywozie artykułów kolonial
nych.

POLSKO BAŁTYCKA IZBA  
HANDLOW A.

Warszawa, 18. grudnia. CA-W) 
Dnia 17.- bm. została utworzona dizięki 
inicjatywie Tow. potóko-łotewtsiK.iese 
Izba Handlowa polako-batryoka, ® a'  
jąCa na celu wispółdziałamie w  rozW°" 
ju stosunków handlowych i f in a n so 

wych 'pomiędzy Polską a ipaństwarni 
-baltyckiami. Pusicdżeinie konistyltucyj- 
ne odbyło się sv sali recepcyjnej Min 
przemysłu i handlu, na ktorem ob ecn i 

byli poważni przedstawiciele życia 
politycznego i gosoodajnezego zaintere
sowanych krajów.

 o------
WYOLEIOZKA KATOLIKÓW FRAWd.

W  NIEMCZECH.
Berlin, 18. grudnia. (PA T ) W  dniu

19. bm. przybędzie z Francji do Berli
na grupa katolików par lament arzY- 
stóf—, di. emnikarzy oTaz profesorów 
w  liezbie około 35 osób celem odbycia 
wjpólinej koniferenpjii z przedstawicie
lam i niemi idkńago st-ronn-ictwa renltiro- 
wego. W  obiaidiac-h, Iktóre ipotirwają dwa 
dni, poruszone będą najważniejsze 
sprawy, -dotyczące "tosunków między; 
Francją a Niemcami.

POWSTANIE ANTYSOWJECKIE 
NA KAUKAZIE.

IttosJrwa. 18. g-udrria. (A W ) W o-  
kręgu Kamyiszyństóim na Kaukazie 
-północnym wybuchło po. aan t onłop 
skie przŁoiwko Sowietem, wyw'Me>ne 
przez teror, masowam'' przeciwfco chło 
pom ze ' strony sowieckich urzędników 
aprcrwizacyjnych. Chłopu zamordowali 
10 ag“T.tow sorwjeckich aprorwizacyi- 
nyoh organizacji panstw w ych i od* 
mówili wydania pi—tedanych zapasów 
zboża, Powistame stłumiła pikspadycA 
kama G. U P., która rozstrzelała kil* 
kudz.iesięcdu chłopów

 o——-
ZW IĄZEK ZAW . TANCERZY KJ • 

W l AR N ii NYCF
(Tplclcnem oo naszego korespondenta) ■ 

Warszawa, 18 grudnia, (st) W  War* 
szaw ie> powstał zw ą zek  zawodowy 
,,vortancerzy‘‘ . Związek łączy w  swej 
organizacji wszystkich zawodowyclj 
tancerzy, zarabiających tańcem w lo 
kałach publicznych. Prezesem związ-j 
ku wybrano p. E. Kuryłłe. ZwiązeK 
posiad swój własny lokal.
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Nasze wgwiadą.

tt]fiuvminy nosjroź&c ze ssirum.
Rektor prof. lekarski naświetla w rozmew e z przedstawicielem 
„ Gazety Porannej “ znaczenie t(g> odkrycia i warunki w jakich

zostało dokonaneC

L ISTY Z  W IE D N IA .

Po kuku irg d ^ f li
N a  marginesie w alk i o nową koit- 

slyitiuc ję ausitrjaciką. 
(Korespondencja 1 Jasna .,(>ai .  L’ or.“ )

W ie d e ń , w g ru d n i ii.

Szereg długich tygodni ustawicz
nej "walki, waJiki parlamentarnej, w a l
ki prasowej, zakończone fdtełMy uchwa 
łomem n ow i' Konsrytucji dla państwa 
związkowego Austrji. Przed kilku 
lygouniann z początku obecnej walki
0 konstytucję austrjaciką, która jest
1 y Iko jednem ogniwom w  łańcucnu 
w al]' o utrzymanie pa ii z  aenit5 yzmu 
w  Europie, przedstawiłem dokładnie 
na Lem miejscu stosunik. wiedeńskie, 
rolę poszczególnych panliji i ich za
miary polityczne.

Dzisb gdy po dłuższym ołrresie 
wojny domowej, wo/ny, co,prawda, Dez- 
krwawej, niemniej jednakże trzymają
cej w napięciu wszystkich prawie oby
wateli republiki austriackiej, przyszło 
do kompromisu, należy poinformować 
Czytelników o treści nowej konstytucji.

Najważniejsze zm iany konstytucji, 
uwzględniające postulaty kanclerza 
Schobera dotyczą: 1) stanowisaa pre- 
'sydeuta związikowago, 2) reformy par- 
l am entaryzmu, 3) r a w m y  sądewni- 
ctwa w y ż s z e j ,  4) rtanowisTo \Y radni a 
(państwo związki rwe —  ozy stolica 
państw zw iązkowych), 5) reforma 
szŁoJuictwa niższego i  średniego.

Przez nową konstytucję przeszła 
Austria z  systemu .państwa czysto par
lamentarnego do systemu państwa pre
zydialnego z odpowiedzialnością par 
lamenllarną.

P rezydent związku będzie odtąd 
wybieramy nie przez Radę narodową, 
lecz w  powEzechnem gtosuwaiuu przez 
cały naród. A trybucie jego zastały 
znacznie zwiększone. Mianuje on rząd 
i udziela mu dymisji, jest najwyższym  
wodzem w.o-jska awiąiZkowego, ma pra
wo rozwiązania i odraczania parla
mentu, ma prawo wydawania rozioo- 
rządzeń z mocą uistawv, orzwcizem z 
szczegółową dokładnością są wym ię- j 
nione wypadki, w  których może z tych 
praw korzystać.

Podwyższenie wieku ula czynnepo 
i biernego prawa wynos-coogo, usta
nowienie stałych iiist; wyborczych, po
dział funkcji parlamentu, retorma na 
terenie nietykalności poselskiej, wtpro- 
wadzenie automatycznego krótkoter
minowego prowiz,orjum budżetowego, 
jakoteż, choć tylko w  ogóllinych zary
sach zmiana ustroju drugiej laby —  to 
główne . postanowienia reformy parla
mentarnej.

Co się tyczy sądownictwa, to prze- 
dewszystkiem zawiera noiwa konstytu
cja postanowienia eliminujące sądów- 
m ew o  od polityki, jakoteiż oddzielające 
Najwyższv Sąd konstytucyjny od N a j
wyższego Trybunału Administracyjne
go i usprawniające działania pow yż
szych Sądów. Miasto W iedeń zacho
wuje nadal swą autonomię, zostaje na
dal państwem związkowem. W  szkol
nictwie średniem i niższem posiada- 
•ąc.em dotąd pełną auitonomje zawa- 
rowaijo prawo inspekcji czynnikom 
rządowym. —  To są zasadnicze punkta 
nowe uchwalonej konstytucji.

Jak się rzekło, uchwalona konsty
tucja doszła do skuitlku w  drodze kom
promisu. B yły momenty, w  których 
orężne sta i"ie  pomiędzy faszystowską 
Heimwehrą a socjalistycznym Schutiz- 
bundem wydawało się nieunikinione.

— Czyjem zwycięstwem walka by 
v  ■'kończył,® niewiadomo —  powie-

Lwów, 19. grudnia 

(Op). W e wtorek, dnia 17. b. m. 
pyta wieś Starania v  paw bohorod- 
czańskiim widownią iomiostep'' ufa na
uki poLtkiej zna rżenia. W dniu tym 
bowiem odbył się odbiór komisyjny 
cennego wykopaliska, jakiego dokona
no tutaj w  kopalni wosku ziemtiogo, a 
m ianowicie

dyluwiatnaao i  oso rok, a, 
k ióry został przewieziony do Akademii 
Umiejętności w Frakowie. &fe|t odlbioru 
tej cennej zdobyczy naukowej odibyłsdę 
z całą uroczystością, przy osobistej o- 
b eon ości prez. krakowskiej Akademji 
Umiejętności prol. S.o?tan solnego. W 
zastępstwie rekt. prol. Tokarskiego,

1 który jako ©ziomek Komitetu prowa
dzącego wykopaliska ipulotżyi olbrzymie 
zasługi przy kierownictwie tych itrud- 
nych prac, przybył ze Lw ow a jego a- 
systent, dr, Marjan iLamieński. Obecni 
byli nadto star. Nowak z Bcbarodezan, 
geneTaJfc-ja, woj.?ko|5 oraz niezmiernie 
liczne rzesze (publiczności z  całej oko
licy.

Ze względu na doiaiosłe znaczenie 
wykopalisk w  Starani, które wizipudza- 
ją olbrzymie zainteresowanie całego 
świata naukowego, zwróciliśmy się do 

i rektora, prof. Tokarskiego z prośbą o 
naukowe naświetlanie tego odkrycia i 

j warunków, w  jakich uno zostało de
kom ane;

mnianą kampanję pionierów prace, u- 
możliiwily w  pizeciąpu kilku tygodni 
przeniesienie cennych szązątków zwie- 1 
rzęcóa na pa wierzchnie. Wczoraj zo
stały one odwiezione do Kiakcwa, no 
zbiorów Akademji Umiejętn-nści, gdzie 
zostaną szczegółowo opracowane.

-—- Jaka jest teza naukowa co do 
sposobu, mv jak! Zwierzę dostało się w 
te pokłady?

—  Zwietrzę znaleziono leżące na 
grzbiecie. Istnieją zatem dwa przypu
szczenia. Bądź to utopiio się ono w  ba
gnie dyluwia nem, bądź też w  nurtach 
rzeki podczas powodzi. Dopiero szcze
gółowe badania naukowe rozstrzygną 
na korzyść jednej lulb drugiej hipotezy.

Nasz czcigodny rozmówca dodał do 
udzielonych nam informacji opis w ra
żenia, jakie budził w iidok tego Tutank- 
hamoiia przyrodniczego.

—  Miimowoli odr j wa się „homo sa
piens" od Wszystkich swoich trosk, u- 
czuć i myśli, związanych z dzisiejszą 
rzeczywistością i zapatrzony w  współ
towarzysza doli i niedoli swego praoj
ca dyluwialnego, w  głębokiej zadumie 
stara się odtworzyć tę ijs&ossywtstość, 
która minęła lat temu dziesiątki ty
sięcy.

Starania staja ilę sl?- 
mą  na c?łs? świat.

Starania, dzięki temu ważnemu od
kryciu —  dodał prof. Tokarski —  staje 
się

sławna na cały świat.
Je’ il dyiuwiałmy, on&iś bagienny, za- 
wier?; |cy znakomite środki przeciw* 
gnilne, konserwującą sól i roipę, kryje 
jeszcze niewątpliwie niejedną tajem
nicę z przeszłości pizyrody ojozysie.. 
Możemy pójść aż do przypuszczenia, 
że uda się nairn znaleźć w  ile starań- 
sl.im nawet .praojca rodzaju ludzkiego, 
człowieka dyluwialnego.

Zakończeniem tern dał nasz czci
godny rozmówca, dowód, że nauka i- 
dzie często ręka w  rękę z ipoezją, a ra
czej podaje środki do realizacji jej naj
śmielszych w izji.

Nie jest to pierwsze odkrycie
Rekt. proL Tokajnśki. z całą. uprzej

mością przychylił się do naszaj prośby, 
podkreślając ina wstępie, że nie jesł to 
pierwsze uidkiycie, ktć ego dokumamo 
w kopalniach w Stai nind.

Staxunia —  powiedział nasfz czc i
godny rozmówca —  jest znana od r. 
1907, kiedy to po raz pierwszy natra
fiono w  szybie woistou ziemnego na 

szcuątLi dyluwialmego mamuta, 
a nr-tępmie nosiarożca.

Szczątki łych Zwierząt, jako niazmiai- 
nia cenny zabytek mzyrodłiczy, prze
wieziono w raz z towarzysząca im, Borą 
i fauną do L wewa i umieszczono ;po 
odPowiiadniam spreparowaniu w Mm- 
zenm im. Dzaedraszyckich. O wykopali
skach Slarańiśkjch wydano Muzeum o- 
sobną ilustrowaną publikację.

Już wówczas przyrodnicy polscy i ■ 
zagraniczni zainteresowali się żywo

Rezultaty p o s z u k iw a ń .
Oto w nieznacznej odległości od 

miejsca, gdzie znaleziono dylluwiakne 
szczątki zw ierząt w  .r. 1907, odkryto 
znowu

doskonale zachowanego nosorożca.
JusL to odkrycie, posiadające olbrzymią 
wartość naukową. Obok nosorożca zna
leziono liczne kości, które na razie je 
szcze nie są. zdefiniowane.

—  Jakiemi środkami dokonano w y 
dobycia tych cennych dokumentów 
przeszłości?

—  Jeśli chodzi o pieniądze, to jak 
już poprzednio powiedziałem, otrzyma
liśmy je z Funduszu Kultury Narodo
wej. Nadto doznaliśmy wYdatne? niemo
cy ze » trony władz cywtiln ych i woj
sko wych, iw p kotwisz ej linji od star. bo- 
horoidczańskiego p. Nowaka, a nadto 
ze strony wojska, klóre przy najżyw- 
szem zainiteresowanin się sprawą p. 
gen. Popowicza, dostarczyło pomocy 
w silach pomocniczych i w  matarjalr 
technicznym. Prace około wydobycia

dział burmistrz Wiednia, jeden z przy 
wódców socjalistycznych, Karol Seitz 
w wyw iadzie udzielonym przedstawi
cielom prasy —  to jednak jest pewnie, 
że byłoby to jedj nie pyrrhusowe zw y 
cięstwo w  kompletnie gospodarczo i 
ekonomicznie zniszczonym kraju.

Teooog.

Starrnią jako zakątkiem osobliwym,
w kióTym  spodziewano się w  przyszło
ści odkryć niejedną zagadkę przyrodni
czą, niejeden dokument zamierzchłej
przeszłości.

Fale zawieruchy woj mnej i troski 
powojm ne nie sprzyjały judnak prowa
dzeniu dalszych poszukiwań w  SŁaru- 
nini. Uzyskane od rządu na ten cel w 
r. 1924 subwencje dewaluowały się 
tak, że dopiero w  raka Ubiegłym prace 
mogły być wznowione, kiedy przezna
czono z funduszu Kultury Narodowej 
na dalsze róboty staruńskie

nową znaczną subwencję, 
którą rrzakazano Akade^n  Umiejętno
ści w  KrakawSe. Komitelt, wyłoniony 
przez tę instytucję, roznoczął natych
miast ' poszuk iwania w  terenie, które 
wkrótce doprewadziły istotnie do nad- 
zw yczujnych rezndatbw.

cennego wykopaliska praoprowadziła 
konipanja pionierów 48 pp., 'podległa 
bezpośrednio p. ptdik. ParafińsLżiamn, 
rołiotami kierował osobiście por. Du- 
■jieński nrzy poimoh-y słeriż. K.rnka 

—  Jak długo trwały prace nad w y 
dobyciem wykopaliska?

W zorowo prowaxtzone przez y^spo-
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Wykwintne M Y D Ł A  " T O A L E T O W E
M Y D Ł O  DO G O L E N I AI doskonale

F i R K i Y  ^  | _ E | , ^  |  C  Y N  S .  A

lw ó w  ul P A N I E Ń S K A  8
•wszędzie do nabycia. 1 * ■ajgs'*" -

POLEM IK A .

Jesztie p p . Magd Lanie 
Ssmszwaniaf.

ŁrfuW, 19. grudnia 

W  ydnym  z dzienników lwowskich 
'  ukazał się w yw iad z p. Magdaleną Sa

mozwaniec pt. „Męska zazdrość o ta
lent kobiecy'1. W  obszernych w yw o
dach stara się ta autorka udowodnić, 
że motywem mego listu otwartego do 
Niej była — zazdrość m ężczyzny o ta
lent kobiecy... , *

W  odpowiedzi na potop słów —  je
den konkretny fakt. W  numerze -45-ym 
„W iadomości Literackich" omówiłem 
w  arty.yu.le „Polskość i humanitaryzm" 
podręczmy Balickiego i Maykowsidego 
—  podręcznik uświetniony nazw iska
mi; Żeromskiego, Sieroszewskiego, 
Świętochowskiego, Staffa, Kaden-Ban- 
d.ruwskiego i wi-eJu innych pisarzy. A  
jednak napisałem:

„W szyscy ci autorowi® dali rzeczy
wiście to, na co ich stać było, zdobyli 
się na wysiłek prawktamrie rzetelny i 
twórczy. Na ffis«Magółp.y .podziw zasła- 
gnią jednak ustępy pióra Dąbrowskiej 
zarówno pod wząiwlem artystvcznym, 
jak jłeuagcgrcffiaym; są. to cudowne air- 
cydzielka kompozycji, s-ty lu i osobliwej 
intuich, orientują,dej się z niezawodną 
pewnością w najdelikatniejszych fi
brach duszy dziecięcej, umiejącej za
w rze uderzy# w  ton najwłaściwszy i 
najprostszy"...

A  w iec „męska zazdrość o talent 
kobiecy?".

Bynajmniej! Tylko pra,wtdomowmy, 
szczery glos krytyka młodego i skrom
nego, lecz —  uczciwego.

H Balk

Z STSDi? wyznaniowej 
żydowskiej,

Lwów. 10 grudnia. 
Dyskusja budżetowa tocząca się przez 

cztery ostatnie posiedzenia Zarządu Gmi
ny dobiegła wczoraj końca, a to w  ra
mach debaty ogólnej. Mówcy jednej i  dru 
giej strony poruszyli cały szereg zagad
nień tyczących się gospodarki gminnej. 
Dyskusja wykazała, że większość odpo
wiedzialna za rządy w -G m in ie  posiada 
doskonale orjentującfych się referentów, 
a ponadto pracowitych i z wielkim za
parciem .się siebie oddanych działaczy 
dla dobra Gminy. Członkowie zarządij. w 
szczególności rr. Ilirscbtritt, Glaserman, 
Oi nstein, Hirschprung i W einreb, jako 
refeienci poszczególnych działów prac 
gminnych w  rzeczowych wywodach wy 
kazali bez.podslawność argumentów stro
ny przeciwnej.

Proldem rozbudowy op iek i^połecznej 
w  ramach Gminy był przedmiotom na
miętnej polemiki m iędzy członkami opo- 
zycii a referentem opieki społecznej r. 
Glaserniauem, który ujął całokształt za
dań Gminy w  dziale opieki spotecznpj 
w sposób zasadniczy i programowy.

Prezes Zarządu reasumując w  cało- 
gndzinnem przemówieniu przerywanem 
oklaskami dyskusję budżetową, wykazał 
wartość realnej pracy i udowodnił, że re
ferenci stale pracujący w  zarządzie w 
krótkim stosunkowo czasie w znakomity 
sposól) zapoznali się. z wszystkie ni dzie 
izm am i prac Gminy. Prezes zarządu pod 
kreślił, że z przemówień referentów na
leżących do większości przebijała troska 
o dobro Gminy i świadomość odpowie
dzialności za powierzone sobie przez lud
ność mandaty. Wniosek opozycji o ode
słanie budżetu z powrotem do Komisji 
budżetowej nie uzyskał większości. .Jutro 
rozpoczyna się dyskusja szczegółowa rad 
budżetem.

Ze sportu.

W E V “Pogcń 2:2 (2:0,0:0,0:2)
(Telefonem od naszego <łpecralnego wysłannik i)

Wiedeń. 18 gruama.. Drugi występ 
Pogoni w  W iedniu zakończył się pięk
nym wynikiem. N ierozegrana z W . E.
V. dowiodła, że klęska poniesiona z 
Potleinsdorfer S. C spowodowana by
ła brakiem tren^Hgn i nieodpowiedni
mi warunkami gry (o godz. 9.30 wie 
ozorem). W yn ik  2:2 nie odpowiada 
przebiegowi gryj^wybrana bowiem na
leżała się Pogoni, sędzia wiedeński 
jednak czuwał, by swoi nie ponieśli 
klęski.

Już po pierwszej minucie strzelają

Lwow ian ie bramkę nieuznaną prze?
sędziego. Speszona Pogoń traci w 
pierwszej części gry dw ie bramai. Dru
ga i trzecia faza  zawodów -stoi pod 
znakiem przewagi Pogoni, która przez 

-Stogołowskiego i  Schabińskiego strzela 
dwie bramki. W  ostatniej minucie Ku- 
char m iał m-ożność strzelenia trzeciej 
bramki, ale nieprzepisowo zremplowa- 
ny upadł.Pogoń poprawiła się znacznie 
i zyskała aplauz wiaowni

N S

Ogier sklepowy przy ulicy
Jagiellońskiej

SPŁONĘŁY NA SZCZĘŚCIE PUSTE FPDEŁ&J!.

Lwów, 19 grudnia.
(— ) W czora j około god‘z. 9 w ieczo

rem przechodnie w u!. Jagiellońskiej 
zauważyli wydobywające 8ię kłęby 
dymu ze sklepu galanteryjnego Emi
la Krochmalą przy ul. Jagiellońskiej 
l l a  i natychmiast zaalarm owali straż 
pożarną. Straż po przybyciu na m iej 
sce rozbiła żalazje i dostała -się do 
wnętrza, gdzie płomienie obejmowały

już półki z pudełkami tuż obok kasy.
Wszczęto, ak' ję ratowniczą i  w nie- 
spetna pół gadziny ogień zlokalizow a
no. Wskutek powstałego gorąca pękły 
ssyiby. Na szczęście w  pudełkach, kló 
re objęły płomienie, towaru nie było, 
tak, że szkoda ogólna wynosi około 
500 zt. Policja prowadzi dochodzenia 
celem  ustalenia przyczyn i ognia

Będziemy mieli wódkę świąteczną
' PO ST 'AR  A L  S IĘ  O  110 \ M S Z  M O N O P O L  S r iR Y T ID S O W Y .

iTetefontłn od naszego korespondenta )

W arszaw a , 18. grudnia, (s t.) P o l-  i 1 lifitra w  cenie 9.40 zł. za lit r  wódki
-,ki m onopol sp iry tu sow y  zam ierza  
w ypuścić  jhszrze p rzed  świcta-mi na 
sprzedaż butelki w ód łd  po ioiraroś-ci

A  proc. N a ion iiast 8.70 z ł  la d z ie  
kosztow ał I j t f  w adk i Idksusowej 
10 proc.

K O LK E TYPA  W Y T W O R N E J  P A N /...

L A D Y  C K E A M  
, C A Z I H 8

|rjea’ny podkład pod puder,ożywia i 
zmiękcza naskórek,nadaje aSaamifną 
ęłudifołć, chroni od izkodliwego działęnia 
wialru i mrozu zapobiega pękaniu skory 
i podnosi naturalne św.eżość c e r y

POŻAR W  PAŁACU IIR. SKRZYŃ
SKIEGO.

ITe,r fonem od nssz--!,' i koresoondentai 

Warszawa, 18 grudnia, (st) W  anar 
tamenlach Aleksandra br. Skrzyń
skiego b. Frem jera (Krakowskie P rzed
mieście 32) wybuchł dzis około godz. 
3 popołudniu pożar w  pokoju stołowym 
na parterze. Ogień odrazu spostrzeżo
no i zlikw idowano tak, iż wezwane 
Pogotowie nie w ie le  miało do roboty. 
Szkody są nieznaczne.

TRZĘSIENIE Z IEM I NA OCEANIE 
SPOKOJNYM.

Londyn, 18. grudnia. (A W ) Według 
doniesień z Nowego Jorku w ielk ie trzę
sienie ziem i wydarzyło się w  p itąw a e j 
części Oceanu Spokojnego, prawdopodob
nie na wyspach Aleuckich. Trzęsienie zie

mi zostało zanotowane przez wszystkie 
stacjo sejsmograficzne na terenie Stanów 
Zjednoczonych. Najwyższe napięcie trzę
sienia trwało 10 minut. Wstrząsy pod- 
ziontue aparaty sejsmograficzne notowały 
w  ciągu trzech godzin.

 o -
POŻAR W  FABRYCE GRUDZI 4CKIEJ.

Warszawa, 18. grudnia, (st) Wczoraj
w zakładach fabrycznych Pe-Pe-Ge w
Grudziądzu wybuchł gwałtowna pożar, 
który objął cześć fabryki. Akcję ratun 
kowa podjęli robotnicy, k tón y  przy
współudziale straży ogniowej zdołali po
żar zlikwidować. 1 Dwunastu robotriikow 
odhiodo ciężkie obrażenia w  czasie akcji 
ratunkowej. Dyrekcja fabryki w  uzuamu 
zasług nagrodziła hojnie wszystkich po
szkodowanych. Ihzyczyną pożaru było
krótkie spięcie.

Ż Y IC Z E N IA  N iOWIOIRjOILZINE D L A  
P  PIRFZYDFCSTA.

Wstnstrawa, 18. gru dn ia . O PAT ). 
K a n ce la r ja  c y w ili ta Pana P r e z y 
den ta  R zp lte j zaw iad am ia , że Pan  
P rezyd en t R zp lie j p r z y jm o w a ć  bę
d z ie  życzen ia  ntowtotroiozme w dn iu  1. 
sńyczinia 1930, o goidlz. 12 w  połiMiAie 
na Żarniku brólewslkiim. K a r ty  w stę
pu w y d a w a ć  będzie  k an ce !a rja  cy 
w iln a  od dn ia  27 d o  30 grudn ia  br. 
od godz 10- -13.

 o *
P. DEVEY W YJECHAŁ DO PARYŻA.
(Teielóncm od naszego korespondenlai.

Ararszawa, 18. grudnia, (et) W  dniu 
dzii/sreszym udał się dc Paryża  p. De- 
vey w  towaiaystwie maŁżnnM. 0'd- 
jeżdża.jąeegc finansistę amerytkańakiie- 
go żegnali na dwomai przciistayfoteieia 
Eankn PolsJ ie^o, i k  skarbu, Lo/rpns 
tłypiomatrrozny z  aaibasadori m  sn- 
rtieifikim p. ErsJdne i amna0a^orem 
t łaskim p Frarklśo Mar lir na cze’e 
Wiraż z  |t. Devey wyjęehaJ: do Pat yża 
na kiikiinastodn iowY pobyt zastgpca 
p. Deveya radca A llan . Pod nieoibeic- 
łiiość p. A llana w  Wams za w ie zastępo
wać będzie p. Deveya p. W . Wiłoby. 
Biuiro p. Deveya az do powrotu jego 
opracowywać /będzie malertjaly do ra- 
pońtu za czwarty kwamiał br Mate
ria ły  te ibędą igoliowe i  przesłane p. 
Devey«Sy«i w  lemmi/n/ie do 20 styczma. 
Tcfcst notek/i kolejnego latpcurtu p. De- 
Yoya ukaże się około 2C. lutego, W  
tym czasie p. Devey powiróci do W ar- 
szaiwy.

 o *
OBUGAGJE POLSKIE W  STANACH  

ZJEDNOCZONYCH
I {Telefonem on uuSzt.-go Korespondenta.)

■WaTs/aawa, 18. grudnia, (st) W 
związlku z  niepomyślnym stanem ryn
ku giełdowego w  iritana/ch Zjednoczo
nych, obligacje pods^śch pożryc:zek pan 
stwowych, któro w  ub tygodniu do
znały Jefcikiśej poprawy, ■wykaasają obe
cnie dalsze wahanie kursowe i pewną 
zniżkę kurs a. W  dniu 17. bm. Obltga- 
oje poiEkiej 7 proc. pożyczki stabili
zacyjnej notowane były  w  Nowym  
Jorku po kursie aoł. 81- —82 przy oe- 
nire emiisyjnOj 92 doflL, Kaś obligacje 
8 proc. pożyczki1 dolatrowej 9014 —92 
dolatrów.

 o-------
ZGON B. D Y K T A T O R A  PO R TU G A LII.

Londyn, ł 8. grudnia. (AMD Według 
doniesień z Lizbony zmarł tam dzisiej
szej nocy generał Gomez da Costa, który 
w r. 1926 był przez krótki czas dyktato
rem Portugalji. Gomez da Costa był rów
nież przez czas jakiś prezydentem repu
bliki Portugalji.

OFIARA LITEWSKIEGO TFRORU.
W flu c / lS  grudnia. (A.W) W  reionm 

odcinka granicznego Łoździeie, aresz
towany został przez straż graniczną li
tewską Z. Wasilewski pod zarzutem 
uprawiania rzekomego szpiegostwa na 
rzecz Polski. Wasilewskiego pobite do 
uieprzyto-nności i wtrącono do aresztu, 
znajdującego się w  strażnicy iftew - 
skiej.

K K M A W E  STARGIE PO LICJI Z BEZ
ROBOTNYMI.

Berlin, 18. grudnia. (P A T ) W  Frank
furcie nad Menem doszło wczoraj do 
krwawych slarć m iędzy manifestującymi 
bczTuooiit) mi a policją. W ie le  osób od
niosło rany.
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WYNIKI LOSOWANIA
w  K o n k u r s ie  ś w ią t e c z n y m  „ G a z e t y  P o r a n n e j*1

Lwów, 19. grudnia.

Po dłuższem oczekiwaniu i szere
gu przygotowań, które trzym ały w  na
prężeniu umysły przeszło pięcioty
sięcznej rzeszy uczestników „Konkur
su Świątecznego", nastąpił wreszcie 
w  środę 18 ł>m. dzień losowania na
gród konKursowych. Podając poniż j 
po£rr tańczony not ar] alnie protosól
aktu losowania wraz z  nazwiskami 58 
uczestników, którym uśmiechnął się 
los szczęścia, raz jeszcze zaznaczamy, 
że wszystkie nadaslaue reklamacje zo- 
siały uwzględnione, czego dowodem, 
że niektóre nagrody padły na osoby 
reklamujące. Pozwalam y sonie jednak 
zaznaczyć, że większość reklamac rj

pochodziła przeważnie z niedokładne ■ 
gt> przeglądania ogłaszanych list n-
CŁfcStuikÓW

Laureatom zamiejscowym Adm: 
nistracja nasza w ysyła  z  dniem dz i
siejszym nagrodyy ualumiaisl w ygry
w ający, zamieszkali we Lwowie, w in 
ni odebrać nagrody osobiście w  loka
lu naszej Redakcji między id— 12-tą 
przedpołudniem, po odpowiedniem w y 
legitymowaniu się Pp Jadwiga Enl- 
czycka w  Stryju i An iela Morko w  
Kamionce zechcą pofatygować się do 
Lwowa, lub też podać listownie mia > 
rę ubrania męskiego i dziecinnego, 
które Krawiec na zamówienie uszyte

P r « j t c k ć l

■wkładać się będzie jedynie numery 
od O- -5 włącznie.

Po tern wyjaśnieniu  przystąpiono 
do samej czynności losowania. Nume
ry  pomieszczono w  urnie, którą przy
kryw  płótnem, poczem powołano do i 
wyciągania chłopczyka Chłopczyk ten

-■włożywS?y1 rękę do urny, wyciąonąl 
jako pierwszy numer tysiącowy nr. 5,
Powtarzając tę czynność kolejno przez 
58. razy, wyciągnięto wszystkie nume
ry  tysiącowe, poczem numery setne, 
ćzieióątkuwe i jednostki.

Wybrańcy, którym uimiechną! się 
los szcziścia.

SPISANI W E IW O N IE , DNIA 18. GRUDNIA 1S23 R.,
SANEGO NOTARIUSZA.

FRZE2. P O D ? r -

Na zaproszenie Redakcji „Gazety 
■Porannej1' udałem się ja podpisany, 
Wojciech Mayer, notarjuez w e  Lw o 
wie'j do lokalu Redakcji „G azety  Po
rannej" we Lw ow ie, przy ul. Chorąż- 
czyzn y  31, celem stwierdzenia prze
biegu i wyniku losowania Konkursu 
Świątecznego „Gazety Porannej".

Po przybyciu do wspomnianego lo
kalu, zastałem tam zgromadzonych 
W P P .: Stanisława Menczla, zastępcę 
Naczelnego Redaktora „G azety Poran
iu?]", Jana Płockiego, Dyrdlatora 
drukarni, nadto zgromadzonych Czy
telników „Gazety Porannej", z pumię- 
dzy  których powołano na świadków 
W PP .: Mar ja Czaperach, zam. we 
Lw ow ie, ul. Bartosza Głowackiego 24 
i Stefanję Brygiderowua, zam. w e Lwci 
w ie, przy ul. Łyczakow skiej 58, tudzież 
przygotowany do losowania materjał, 
tj urnę i numery od 0— 3. Nadto prze
dłożono m i przez Redakcję imienny 
wykaz, ubiegających się o nagrody, na 
podstawie którego skonstatowałem, że 
wraz z reklamowanymi uczestnikami 
ubiegającymi się o nagrody, jest 5 ty
sięcy 135 osób.

Akt Irsowarra,
W  obecności zastępcy Naczelnego 

Redaktora „G azety Porannej" p. Sta
nisława Menczla, oraz członków ko
mitetu konkursowego, przystąpiono do 
losowania za pomocą chłopaczka, 8 lat 
liczącego, sieroty bez ojca i  matki, na
zw iskiem  Zygmunt W ładysław  Dąbio-

N A D E S L A N E .

E l e k t r y z u j ą c y m
u p c r a : P ik ie m

gwiazdkowym będzie niezawodnie pióro 
wieczne lub ołówek Walii I2ver.skarp. 
Eversharp w każdym wypadku jest po
trzebny. N igdy nie zawodzi. Duży wybór. 
Niedoścignioną zaletą Eversharp‘a jest 
jego pancerz wewnętrzny, uniemożliwia
jący wszelkie zniszczenie. Żądać wszę
dzie! Reprezentacja; Antoni SZUSTER, 

Ossolińskich Nr. 1. 9308

„VITA‘‘ Kraków, Krowoderska 74. 
W  obrzękach i spuchliźme używajcie do 
cktadów tabletek na kwaśną wodę 
„O C TA N IT  V tT A ‘ Na składzie w  apte- 
aach j  drogerjach. 6952-10

wiacki, zam. we Lwow ie, przy ul Cho- 
rążczyzny 1. 31

Na początku wyjaśniono obecnym, 
że losowanie odbywać się bęazie w  ten 
sposób, że jako pierwsze numery w y
losowane b$dą tysiące, jako drtofia 
nsmeiy setki, jako trzecie djdcisfątlri, 
jako czwarta i ortainifc jednostki. Po
n ieważ —  jak w yżej wspomniano —  
ubiegających się jest tyiko 5.135, prze
to do urny przy ługowaniu tysiącek

Powtarzając wwżej wspomniany 
proceder 232 razy, wylosowano ogó
łem 58 premij. Nagrody padły na na
stępujące numery:

5115 Irena G AW LIK Ó W Na, Lwów  
(elegancki raglai męaki),

5144 Jan KOEZMANIUK, Luka 
(elegancki Irenchcoat damski),

4736 Filem-on LIELIŃSKI. Toki 
(pyjama męska),

5135 Edm- md BISZKWSEI, Lwów  
(pyjama damska),

2890 W ładysław  BAR, Lw ćw  (ne
seser luksusowy),

4585 Luiza A j ŻAŃSKA, Sanok 
(para bucików męskich),

2314 Anna ZAGULAK, Przeworsk 
(waliza podróżna),

3518 Józef KUCZEWsKI, Lwów  
(kapelusz męski),

1652 Rei a DLAO.ND, Stanisławów 
(para śniegowców męskich),

U W A G A :

F I ’ 1 M  ś w l s  t it

L e w

J u t ,-o  w i e l k a  N a j w i ę k s z y

A R K A  N O E G O  WkiBa?h
A nollo

CO  A .  Q'//t NEMO.

. 3rzędów ąteczne rozmyślania
u rz ę d n ik a

ZBLIŻAJĄ SIĘ ŚWIĘTA  
JUŻ JE W  POWIETRZ U CZUĆ.

PTEKNE W YSTA W Y  WSZĘDZIE,
ZAKUPÓW  RODZI SIĘ CHUU.

A  NIE WIEM, GO ZE MNĄ BĘDZIE,
BO NUSkAM W  KIESZENI CENTA.

ZAISTE GŁUFTE TO ŻĄDZE,
GDY NIL SIĘ NAM NIE UŚMIECHA.
N I TERAZ, ANI W  PRZYSZŁOŚCI.
BY WIDOK MF!Ć NA PIENIĄDZE,
STANĘ PRZED KASA OSZCZĘDNOŚCI —

ś M lBA FOCIEiLiU A,• *
W IĘC W IEM  JUŻ JAK SU, URZĄDZĘ:
ŻONIE ZAluiAST SUKIE-IKI NOWEJ
DAM KW IT NA DODATEK MIESZKANIOWY,

DZIECIOM PRZYNIOSĘ NA GWIAZDKĘ
O PENSJI TRZYNASTEJ POWIASTKĘ,
BO ZAW SZE W OŁAJĄ DO MNIE;

MY BAJKI ŁUPIM Y OGROMNIE.
DRZEWKO SIĘ KUPI NA RATY 

U ZNAJOMEGO W  GRAJYLERNI,
POWIESI SIĘ TROCHĘ WATY,
W ŁOSÓW  ANIELSKICH Z PAPI^FNI,
BO TO NAJŁADNIEJ ŚWIECI —

NTJCHAJ POZNAJĄ DZIECI 
GEST KOCHANEGO TATY.
A GDY JUŻ CAŁĄ FAMILJĘ 
DARAMI SWYMI NACTESZĘ,
TO SLuDZIA ZJADŁSZY NA WILJĘ,
SAM SIĘ NA DRZEWKUPOWIESZĘ.

4650 Jan DZIE, Lwów  (par. śnie
gowców damskich),

5012 Jan JASIŃSKI, Lerte tka (pa
ra kaloszy męskich),

2477 Jan GOLLE1AN, Lwów  (pa- 
,a  kal asy damskich),

21748 Paulina CAPI, Utynja (3 ko
szule męskie),

5132 Józefa SZAFRAŃSKA, Stry? 
(1 tuzin Kołnierzy męskich,,

2111 Stanisława FÓZNiAKÓ W NA, 
Stryj (1 krawatka francuskai jedwab
na),

*029 Stanastaw MAZURKIEWICZ, 
Lwów (1 krawatka francuska jedw.), 

4224 Wilhelm WECHSLF.R, Stary 
Sami h (1 krawatka),

4293 Irena LEWICKA, Lwów  (2 
pary franc. pończoch jedw.),

5147 Julia JAROSZ, Brzeżany (2 
pary franc, pończoch jedw.),

2470 Aleksander EERHł RDT, 
Lwów (6 par skarpetek męskich), 

0393 Ilinka FiOSzEKÓWNA, Stryj 
(cńnsiki damskie),

446E Adam JURKOWSKI, Lwów  
(chustki damskie),

5142 Lena MOOR, Lwów (szalik 
męski), 1

2736 Roman WSPOŚZYŃSKl, Ho- 
ściska (szalik męski),

5125 W ładysław  ECHU LLER, Sa- 
nok (manicure),

1471 Zdzisław K alIC lŃ SK I, L wów  
fpół fnzma chusteczek dam ),
0347 Bronisław SEJA, Lw ów  łpara 
skórzanych rękawiczek męskich), 

5086 Eleonora LUBELSKA, Brze
zany (para skórzanych rękawiczek 
dam.),

5059 Stanisław SUPIŃSKI, Gzer- 
niur/ce (parasol męski półjedw.),

5074 Rózia W AHRbAGEF t/V7NA, 
Lwów (parasol damski jedwaony), 

3040 Marian GOŁUCH, Drohobycz 
fpullower męski weln.),

4889 K. GRÓDECKI, Lwów  (dam
ski pullowei weln.),

5067 Józei HLOZEK, Lach o wic f 
(wytworny „cadhenez"),

512£ Anna ŚLUZOW A, Lwuw (pa
ra getrów),

0768 Im ie k  HALKOWA, haram 
(para getrów),

1695 Izrael SO R w M M ER , Łw ćw  
(pam getrów),

4579 Marja BCŃKOWSITA. Równe 
(pled damski),

4475 Marja K -M IŃSK A, Lwów  (to
rebka damska),

2909 Stefan ja LAND ESB ERG
Lwów  (torebka dam: aa),

5088 Marja ELXMK( W N A , Burcze 
(portfel męski),

0296 Cyry! ŚRODA, Lw ów  (port
fel męski),

3958 Mirosław* GUTTJIIEANÓWNA, 
Sokal (laska męska),

0585 Fryderyka W ACHSDW A, Rze
szów (2 paru weln. pończoch oapnj,
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2744 W ładysław  CZYŻEWSKI, 
Lirów  (pól tuzina chustek mąskicii), 

299 t Sala GERiGF-ROWA, Jarosław 
(kamizelka męska himalaja),

1002 Maija SOKOŁOWSKA, Lwów  
(kamizelka damska hi maiaja ),

1855 Leszek „UJDGŁOWSKI, i,Cię* 
żów (garnitur minek do kosznli frak.), 

2562 Zofja KROPIOWSEA, Lwów  
(para lakierów męskich?,

2412 Jan DOLIŃSKI, Obenyn (pa
ra bucików żółtych męskich\

1340 Jakób HAUSMAN, Stanisła
wów (elegancka bonjonrka),

1816 Jadwiga KULCZYCKA, Stryj 
(ubranie męskie z mat. bielskie];,

4951 Aniela MORKO, Kamionka 
(ubranie dziecinne z m a i bielskiej), 

0487 Jan RfciCHEL, Przemyśl (kosz 
w ir krajowych 7 bntelek),

2244 I. ŁAZARSKI, Tatarów (pu
dło ozdobek choinkowycn),

1046 Joanna ZAE, Lwów  (padło 
ozdobek choinkowych),

uu24 Marysieńka C E B U L S O , 
Lwów  (padło ozdobek choinkowych), 

3018 Jan BYBLUK, LndwikuWka 
(pudło ozduhek choinkowych),

2103 Liljanr KOZAKIEWICZ, Tłu 
mecz ^pudło ozdobek choinkowych),

*

Gdy w  ten sposób przeznaczonych 
do losowania 58 nagród wylosowano, 
ukończono losowanie, na przebieg któ 
rego protokół ten spisałem, poczem  go 
obecnym odczytałem, a oni go ,za zgo
dny ze stanem faktycznym  spisany u- 
znali, zatw ierdzili i w  dowód tego w ła
snoręcznie podpisali.

Lw ów , dnia 18 grudnia 1929.

(— ) Wojciech Mayer, notariusz we 
I  wowie.
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W . B. M A X W E U L .

K S I Ą Ż Ę .
Na lichem przedmieściu, gdzie m ie

szkał, m iedzy rzeką a torem kolejowym, 
nazywano go rozmaicie: „W ie lk im  CJ.ar- 
liów j „Księciem  Karolem ", lub wprost 
„Księciem ".

Mając lat pięćdziesiąt, nogę sztywną 
od reumatyzmów, orli nos zgrubiały i 
spuchnięty, dzikie oczy zmętmale i cz‘ -r 
wone u powiek, chudy i kidejący,' w ielk i 
ten ladaco, n iew iele zachował z owej czy
stości rysów, która mu zjednała w  mło
dości tyle sukcesów u płci pięknej.

Mimi to wszakże miał jeszcz wielko- 
pańrką minę i ludzie podlejszego gatun
ku w idzie li w  nim zawsze coś... książę
cego. Kupcy wędrowni, gałganiarze i ca
ła chałastra, wchodząca w  skład ludności 
uliczki nadbrzeżnej, chyliła przed nim z 
uszarowaniem głowy.

Od młodości żył kosztem Kobiet. Sko
ro tylko jedna z nich dała się wziąć na 
lep jego czaru i pięknych słówek, zmu
szał ją nietylko do kuchni i prowadzenia 
gospodarstwa, ale do zebrania i kradzie
ży nawet w  razie potrzeby. A  jeśli sta
wała okoniem, b ił ją.

Towarzyszką jego, ostatnio, była ślicz
na, młoda kobieta, czarnowłosa i czarno
oka, im ieniem Maggie. Opowiadano, że 
ojciec jej grywał na katarynce i że krew  
italska płynęła w  jej żyłach. Omyta i wy
strojona była djabelsko piękna. Do zabie
gów jej toaletowych nale.żała codzienna 
kąpiel w  rzece przed świtem. Zbiegłszy 
z uliczki, zanurzała się w  wodzie po szy-

na życzenia świąteczne.
P  ę k rs 3  in i c j a t y w a  g e n e r a ł a

Lirów, 19. gnudmia.
Otrzymaliśmy nafitęptijąro uwa

gi od dowódcy ofcn-gu korpusu 
OK. VI. gem. Popowicza:

Jest m apowtsztCainionyim ogólnie 
zwyczajem , iż z  okazji śiwiąjl Bożego 
Narodzemiia i Nowego ftdku —  wojako
w i oraz przedstawiciele w ładz admami' 
stracyjmych i mstytucyj prywatnych, 
składają sobie życzenia oficjalne, bądź 
tbŻ tfndCOmOÓC&bKc.

Zwyczaj ten piękny, jeśli chodzi o 
stouuiniki prywatoe, w  "as/tasowaniu o-

fkyalnen., mija się zasadmsczc z  oetem,
narażJ/jąc iprzyteim poszczególne jed
nostki, względmńe inistytucje na dość 
Ziiac-Zric koszta, ;aik papier, d ru l, opla
ta ooczttowa eitc.

Liważam, że pieniądze wydawane 
rok rocznie na ten cel, można zużyt
kować w  inny sposób, więcej celowy, 
pożyteczny i praktyczny.

Do oficerów podległego m i konpusu
VI. zwróciłam się z  propozycją, by w  
roku biuż. nie prsesy/am rabie wzaje
mnie zyczeń oficjalnych c g z «  arc.

Odczyt?
SPOTKAŁY SIĘ W ZAGŁĘBIU Na FTOW e M  Z  LNTUZJASTYCZTi7,M PRZY

JĘCIEM.
Lwóir, 19. grudnia.

W  niedzielę, 14. bm. odbyły się w  
Drohobyczu i Borysławiu w saf-acb 
,Sokoła" odczyty majora Kubali na 
temat wrażeń z  lotu transatlanty
ckiego. Ze sprawozdań, jakie otrzyma
liśmy, wynika, że odczyty otrniosły o- 
gromuy sraktyes propaganucwy. Sale 
były tak przepełnione, że mnóstwo o- 
sób odejść musiafc z powodu braku 
miejsca. Po powrocie prelagenta do 
Lwowa, gdzie pełni- stużbe w  6 p. lotm., 
zwróciliśm y się do niego z prośbą o 
garść wrażeń z wycieczki do Zagłębia 
Naftowegc.

W  odpowiedź i podkreślił p. ma'jor 
Kubala niezwykłą oośclnnosć tarnt. 
społeczeństwa, następnie zaś oliaaną 
i “Rcnte ^saw^ą j tracę inteligencji nad 
szerzeniem idei obrony powiOtmzneij 
państwa. Po-w. Komitet LOiPP. zdzia
ła ł w -tym kierunki niezmiernie w ieH  
Trudno nie wymitinić tu kilka na
zwisk, szczególnie zaangażowanych w  
popularyzacji tej idei. A  w ięc pr-czes

ję. Ciemna ton rzeczna była jeszcze nie
widoczną prawie, cienie pod tojiolami, 
przeciw legły brzeg, statki, czarne były 
jak noc. Most tylko z białych kamieni, 
jak gdyby z kości słoniowej i opalu w y
kuty lśnił wśród ciemności, oblany pier- 
wszemi brzaskami dnia. Ulica jak długa 
tw ieidziła , że Maggie ćwiczyła się w ów 
czas w  pływaniu. Miała zresztą opinję 
dobrej pływaczki.

*
W  swoim księciu była do szaleństwa 

rozkochana. Uwielbiała go, czciła niema] 
Demon tkwiący w  niej spodobał się 
„W ielk iem u Charlie" od pierwszego wej 
rżenia i wnet jął zalecać się do niej. Nie 
była mu oporna i niebawem zamieszkała 
przy nim. K iedy po raz pierwszy spró
bował uderzyć ją, zbuntowała się. Znaj
dowali się właśnie w  sypialni o oknie o- 
twartem na gorącą noc letnią, n iwprost 
szopy i klatek z królikami sąsiada.

— Nic z tego,mój chłopcze! —  rzekła 
Maggie błyskawicznym ruchem chwyta
jąc nutelkę —  jako żywo. rozbiją ją w  ka 
wałki na twojej głow ie.

— Zostaw butelkę!
— Ani myślę!
— Zostaw butelkę, powtarzam — na

legał książę.
— Przyrzekasz nie tknąć mnie?
— Tak jest.
— Na twój honor, C harlie? '
— Tak.
Zaledw ie jednak wypuściła butelkę z 

rąk, zbił ją na leśne jabłko.
Żyli w  zgudzie i harmonji potem. Po

za kilku sprzeczkami, atakiem złego hu
moru od czasu do czasu, Maggie była u- 
łagłą i pełną słodyczy towarzyszką. Za 
dna przed nią nie pracowała tak dobrze 
dla niego.

Pow. Komitetu w  D rohoib yozr starosta 
Poreuibalski i jego ^aistępca. mecenas 
Knorf. przewodniczący bo rysi a wak i egc 
Koła i-niż Moś doki, komisarz LOBP. na 
Zagłębie Naftowe p. Zi ••oowjki, bur
mistrz Borysławia mż. Machnicki, Tu- 
stanowie inż. Leriscki. Drohobycza 
iraż. Lear. Reatt. W  pracy tej zanilkt.ją 
•wszelkie różnice partyjne. Na specjal
ne wyróżnienie zasługuje rówmieiź mło
dzież szkolne1 odn-oeząca się do -lotni
ctw a z gorąey-ir zapałem i w idząca w  
w ielkich lotach świadectwo żywotno
ści i tężyizuy narodu. Miarą jej zainte
resowania dla tych spraw jest gorliwa 
praca nad budowa modeli lo-tnrozych, 
tym  pierwszym praktycznym krokiem 
do przyszłych w ielkieh zadań.

Sądzimy, że dnbrzoby było, gdyby 
Wojewódzki Konmet LOlPP. w  szer
szym niż dotąd zakresie wykorzysty
w a ł propagandę żywego s łó w  przez 
skierowywanie na prowincję osób, któ
rych samo nazwisk-,, jest już propa
gandą.

W ym yślił złotodajny rodzaj szantazu, 
posyłając Maggie chędogo i starannie u- 
braną w  charakterze posługaczki do ja
kiegoś poważnego staruszka. Który ze 
staruszków potrafi oprzeć sic urokowi 
młodej kobiety? Skoro tylko zaczynał za
lecać się do niej, groziła mu skargą. Ksią 
żę wówczas wydobywszy z walizy stoją
cej pod łóżkiem względnie przyzwoity 
garnitur, zjaw iał się jako znieważony 
mąż, każąc płacić ofierźę. .!••«<’ to pyl sta
ruszek naprawdę „comme il !aut“ , o któ
rym przyjaciele /.wyk1 i mawiać, że „nie 
spodziewali się tego nigdy po nim", pła
cił pu królewsku.

Charlie zgarnąwszy do sakiewki cenę 
dyskrecji, wracał na pewien czas do iście 
książęcych manier. Kupował nowy gar
nitur, chodził do szynku i jezdził do 
„Kempton Park" z całą zgrają łotrzyków 
o pustych kieszeniach. Po całych nocach 
alkohol płynął strumieniem w jego po
koju.

Czarnobrewa Maggie napełniała szklan 
ki, książę z dwuma kamratami grał w 
karty na łóżku, podczas gdy ładna dziew 
czyna o brudnej twarzy, sprowadzana z 
jednego ze stolików, grała na gitarze. Nie 
nudzono się jednem słowem u księcia! A 
jeśli się komu niedobrze zrobiło, od cze
góż było okno?...

Skoro tylko przyjaciele odeszli, Mag
gie spragniona pieszczot, całowała swego 
księcia. Kochała go coraz więcej.

Jednakże tak przewrotne jest serce 
ludzkie, tak głęboka niewdzięczność ksią
żąt, że „W ie lk i Charlie" nie pozostał jej 
wierny Tamtą, jasnoblondyna, była siu 
żącą w kabarecie. Z chwilą, k iedy pozna] 
ją, widywano go w  zaniedbanych ogro
dach lub drogach sąsiedzkich, czyhające
go na swa dziewkę, niczem pies błądzący

VWIC29.
ściuwych, zaś pieuiąńze w  ten sposób 
uzyskane, przekazano aa  celt, swiązku 
Stizeleckiego, jalbo najlepiej rozw ijają
cej się arganizacęi ip w.

Ink jatywa moja spotkała się z peł- 
nem zrozumieniem. Sądzę, że byłoby 
pożylteczneim akcję tę rozazeasyć na 
jak najszersze kcła sipo’e>czeństwa. —  
Zwiracam się do Pana Redaktora z 
konkretnym rwniioskierr by na lamach 
poczytnego pisma otwarto d śał składek 
na cel w yżej rrzezem rot podany. Oso
biście rozpocząłem Pk.adkę złożeniem 
50 zł. do kasy Lwowisk—’go Okręgu Z w 
Strzeleckiego.

Dowódca OK. VI.
Bolesław ropoeow io :, gen. bryg. 

*
KomenaaiiT i  'Muce. owie Komendy 

Placu Lw ów , zamiast pisemnego skła
dania życzeń świiąitecznych d nowo
rocznych, złożyli ikiwoitę 20 >zł. na ceie 
Zw iązki’ Stirzdledkiego we Lwowie.

A D W O K A T

D y Z y w u n t  G rstman
prowidzi kancidarję 

przy ul Kraszewskiego 1. Teł. 16=29

fetomatoh

Dr. msd. W lh d m  Nanher
ordynuje w  chorobach jamy ustnej i zę
bów —  obecnie uh' Jagiellońska 1L I. p 

Telefon 38 -29  —  od 3—6-tej.
9704 4

P ;  d z t ą k c w a n i e
J W . P. &

DR. DANIELU W ! S A S S O W E R W I  
Lwów, Kołląitaiić. 7

za zupełne wyleczenie mmie a zasta
rzałych żylaków  tą drogą nancrdecz* 
nieisze (podz"ę<Kawanie składa,
9721 Fischerowa.

niezmordowanie w  około muru ogrodze
nia, za którem ukrywa się suczka jego 
rasy.

Aby móc cieszyć się swobodnie swym 
nowym podbojem, wysłał Maggie nad 
morze, do pewnego staruszka, według 
zwyczaju. Nazajutrz po jej wyjeździć 
sprowadził do siebie blondynę. Siedzieli 
właśnie na łóżku, trzymając się za ~ęce, 
kiedy Maggie zjaw iła się niespodzianie.

W ściekły i zbity z tropu usiłował zba
gatelizować sprawę z iście książęcą swo
bodą: „N iem a w tern nic złego, Maggie. 
Prosiłem ją, żeby zaszła na kropelkę".

—  A ja proszę, żeby poszła precz, i to 
prędko —  wrzasnęła Maggie z tak groź
nym błyskiem oczu, że książę po raz pier 
wszy w  ciągu swej długiej i nędznej ka- 
rjery  uląal się swej ohary. Zadrżał przed 
kobietą.

K iedy  wrócił, odprowadziwszy intruz- 
kę do bramy, zastał Maggie, tonącą we 
łzach na łóżku.

Przysiągł uroczyście i wkrótce złamał 
przysięgę. Maggie tym razem straszną 
była w swym gniew ie. Rwąc włosy na 
głow ie, wywołując cienie swych italskich 
przodków, wzywając Boga na świadka, 
obiecywała pomścić swą zniewagę. Dare
mnie błagał ją o przebaczenie.

K iedy  w  kilka godzin później po wyj
ściu Maggie z pokoju, przeczuciem tknię
ty wyciągnął z pod łóżka walizę, szuka
jąc rewolweru z kilku ładunkami, który 
leżał na samem dnie w przepojonej oliwą 
szmacie, nie znalazł go. Zimny pot wy
stąpił mu na czoło.

W raz z rewolwerem  znikła i Maggie. 
Nie wróciła ani tego wieczora, ani naza
jutrz... Mimo to lęk nie opuszczał Księ
cia. Nieobecność Maggie była zbyt taje
mniczą, zbyt groźną.
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Fsstei mwu M  staiarzpsiii
Porwana w Toruniu, wyrwała s.ą  z tąk sprawców pod 

Wślejką, skąd 45 dni sz£a piechotą do Tatinopofa,
Lwów, 19 grudnia

(— 1 Onegdau zgłosiła siię na poste- 
rui)£u Kalie ji państwowe na dworcu 
w  Tarnopolu 17-ietnia Mionika Mierze
jewska, u ozenie a II. kursu semmarjmn 
nauczycielskiego i złożyła wproit 

i ratastyczne zeznania 
Mnogość taktów, jak gdyiby naczerpa
nych z romansu kryminalnego, albo 
Limu awanturniczego, skłoniły policję 
do przeprowadzenia dochodzeń, celem 
stwierdzenia autentyczności tych {ak
tów, oraz wyśledzenia ewen.rualnycn 
zbronniaizy.

Mierzejewska po zjawieniu się na 
posterunku poda ta, że dnM  13. lub 14 
listopada br. akoio godiz 8 wieczorem 
rżyska z internatu do swej koleżanki 
Ireny .Szamańskiej, zamieś arałej w  
Torur iu przy ul. W,ały po madame ma
tematyczne. Gdy po upływie ohołu 20 
mtout wracała i przechodziła obok par 
ku Wilsona, przystąpił do niej ijaikiś 

.nieznany osobnik, 
chwycił ją za rantnana i wepchnął do 
anta 4-osobowego, które stało w  po
bliża. Co się z ni<t m-astępn.ie stałe, 
n e panuęta, gdyż utraciła przytom
ność.

Dopiero następnego dnia ran.o abu- 
dziła  się i spostrzegła, ze w  towarzy
stwie jej jeiizie

jakaś dziew, yna 
druga w wie! iu ukuło lat 15, która

spała. Auito jechało w kit rumiku Byd
goszczy. Niedługo znowu straciła przy 
tomrauść p rawdoipudobnic wsfartefc 
iztncznrgo uśpienia narkotykom. i  po

raz diugi obudziła się bono B-iaiepc 
stażu Po chw iiow tm  przyjściu do 
.przytomności znowu usnęła obudzi
ła się dopiero około 5 do 6 tom za 
Wiiejką w  wojewćtiBt-sfe wileńskiem.

W  tem miejscu auto 'zatrzymało 
się, albowiem z p-oł się motor, a gdy 

sprawcy potrwania 
zajęli się naprawianiem motam, Mie

rzejewska skorzystała z ich nieuwagi 
i zdołała zbiec. Ftamtąd piechotą przez 
45 dni szła, aż przybyła do Tarnopola
do swojej znajomej Szwarskisj, za- 
mieisztoałej w  koszarach kniejowych, 
gdzie obecnie się znajduje.

Z Mierzejewską spisano w  tej 
sprawie protokół i  roupuczęto docito- 
dzenia. Nie jest wytki]uczone, że cala 
ta opowieść jest

bujną fantazją, 
stworzoną przez żądną wrażeń dziew, 
c zyo ę , która sama zbiegła z doinu.

K a ta stro fa  k o le jo w a
NA SZLAKU BARSZCiZOwJCE —  L W Ó W  PuBZAm uZE

Lwów, 19 grudnia. 
Dyrekcja kolei państwowych we 

Lw ow ie donosi:
Dnia 18 bm. o godz 8.20 rano 

podczas prac przy naprawie toru na 
szlaku Barszczowice —  Lw ów  Pod
zamcze wykoleił się pisy pociągu to
warowym zdążającym do Lwowa

Podzamcza parowóz i 3 następne wa
gony. Z personalu kolejowego nie od
niósł nikt obrażeń cielesnych. Pociąg 
osobowy Ni. 232 doznał wskutek tego 
wypadku opóźnienia 2 i pół godziny 
Ruch dalszych pociągów odbywa się 
bez przerwy. Dochodzenia w  toku.

* 'agle  p a d ł s trz a ł
I  KŁUSUW NIK  CIĘŻĘ0 RANNY OSUNĄŁ SIĘ NA ZIEMIĘ,

Lwów, 19 grudnia.
(— ) Przedwczoraj wczesnym ran

kiem wybrało się dwóch zawodowych

Powiększali sztocznie wagę cfclai
PP. MENDET FtSCHLLK I MOJŻESZ KRUG, KTÓRYCH TJWHĘEONO.

Lwów, 19. grudnia.

(— ) Postemmlkowy z M. Komisa
riatu P. P. wpadł wczoraj rano na
ślad znęcania ań  u u zwierzętami.
Stwierdził on, że w  budynku Lejba 
Karla, przy ul. Bernarda .Goldmana 4 
handlarze bydłem Mendel Fiachlei i

Pewnego wieczora jesiennego spro
wadził znów blondynę do swego pokoju 
Bez względu na pięć krzyżyków, zamie
rzał wyjechać do Kanady i prosił w ła
śnie kochankę, aby zechciała towarzyszyć 
mu, co przyjęte zostało przez nią ze śmie 
chem. Gdy tak stał przy oknie, usiłując 
namówić ją, wydało mu się lagle, że 
Maggie znajduje się w  pokoju. Oddalii 
się szybko od okna i w yb iegł na schody. 
A le  cień Maggie poszedł za nim. Maggie 
była wszędzie: w sieniach, podwórzu, o- 
grodzie i na ulicy.

—  Idż! —  zawołał brutalnie do blon
dyny — słyszysz? Idź nanrzód i zobacz, 
czy niema nikogo? Daj mi znak. Daj mi 
znak, a pójdę w  ślad za tobą.

Blondyna zeszła na dół, stanąwszy
pod oknem, obejrzała się na wszystkie
stron, i nie widząc nikogo skinęła na
lisięcia.

Zszedł ze schodów i kazał jej iść o 
dwanaście kroków  przed sobą na ulicę. 
Nie dostrzegli nieruchomej sylwetki, u- 
krytej za węgłem  domu.

Zaledw ie książę ukazał się, mury za
drżały od trzech strzałów, które padły je 
den za drugim.

—  Zabiła go ! Zabiła! —  wrzasnęła
blondyna.

Dudzie rzucili się w  pogoń za Maggie, 
Widziano, jak biegła uliczką w  dół i wpa 
dła do rzeki. Jeden z marynarzy zawiesił 
zapaloną latarnię uboku statku. Z  brze
gu odblask jej wyglądał jak trupia tw aiz 
ludzka. Maggie znikła bez śLda. Czy o- 
dzież pociągnęła ją na dno? Czy też zdo
łała przepłynąć rzekę wpoprzek i uciec? 
Wszyscy w iedzieli, że była dobrą ply- 
waczka...

Tłum. C. 8.

Mojżesz Krag systematycznie przed 
ka-żdorazowem wyprowadzaniem  cie
ląt na tang przy użyciu radykalnych 
środków liohoniują sztucznego zwięk
szania wagi diedąt. Jak ów posterun
kowy naocznie wczoraj rano stw ier
dził, wym ienieni handlarze unzemiocą 
wlewali cielętom znaczne ilości •danej 
wotly, craz rozpuszczonego n  tej wo
dzie błota. Zbrodniczych tych czynów  
dopuszczali się za wiedzą Karla, oraz 
p rzy jogo pumocy. Sprawą tą zajęła 
się policja-

k}n*( wnikót Jan Stadnik i Demko 
Stecyk do lasu ©ryrzkow ieckiego w 
pow. kopyczynieckim  n.a kłusownic
two Około godiz. 7 rano z bliskiej od
ległości padł strzał, który ugodził w  
krzyze Stadnika, będącego na za- 
siadce. Wskutek odniesionej- rany Sta
dnik po godzinie zmarł. O morder
stwo to podejrzany jest spólnik Sta
dnika Demko Stecyk, którego aresz
towano.

Przy dolegliwościach żoładkowo-kisz-
kowych, braku apetytu, atonji kiszek, 
wzdęciach zgadze, odbijaniach, ogólnein 
podrażnieniu, bólach głowy m igreno
wych zastosowanie 1— 2 szklanek natu
ralnej wody gorzkiej Franeiszka Józefa 
wywołuje doskonale opróżnienie przewo
du pukarmowego. Opinje szpitalne w y
kazują, że nawet obłożnie chorzy chętnie 
biorą wodę Franciszka-.Tózefa i czują po
tem znaczna ulge. fellO

Rimlwmm, netem i kajjdMKBcń
AW ANTURY ROZJUSZONEGO STECU A W  BUD ZANOW IE

BIB

Lwów, 19 grudnia.

(— ) Przedwczoraj w ieczorem  w 
Budzanuwie (pow. Trem bowla), rolnik 
Andrzej Sterij napadł na dom swego 
teścia W asyla Owczarka i usmg .ał 
zastrzelić obecną tam swnją żonę Ta- 
cjanę. Teść przy pomocy domowników 
odebrał Steciiowi rewolwer i wyrzucił 
go ze rwego domu. Stecij bynajmniej 
nie zaniechał swego zamiaru, lecz po
biegłszy do domu swego, zabrał ze so
bą nóż masarski, po raz wtóry napadł 
na dom sweao teścia i w czasie szamo
tania się zranił nożem w  nr gę 3wegr 
szwagra Iwana Cwczarka. Gdy na 
miejscu zjaw ił się posterunkowy Jan 
Drzewiecki i sknł rozszalałego Siocija, 
ten ukąsił posterunkowego w reke, po- 
czem łańcuchami usiłowŁł uderzyć go 
w głowę. Od lany do sądu w Budzano

w ie Stecij porwał się tam na kluczni
ka Leona Jarosławskiego, którego 
dwa razy uderzył w brzuch.

Z dnia.

lw qc , , m
i oet kRymnT-

Lwów, 19 grudnia.
W  numerze wczorajszymi zamieści* 

liśmy urzędowe sprostowanie Min, 
skarbu w  odpowiedzi na artykuł „Gaz. 
Por.“  z 20 listopada br. p. t.: „Roz
wiane nadzieje““. Sprostowanie to 
zaczyna się od sakramentalnego „n ie
prawdą jest“ ...

A  więc czytam y:

„■Nieprawdą jest jakoby Naczelnik 
W ydziału  erner. Mim. skarbu, interpre
tował stanowisko tegoż Ministerstwa 
w  sprawie postanowień konwencyj 
rzymskiej nieprzycnyinie i z krzy Hi, 
dla emerytów, wdów i  sierot"

...Kamień spada nam z  serca. 
Dzięki Bogu! Z a Łem traktował ją przy
chyln ie i  bez krzywdy!... A le  posta
rajm y się wyłuskać ziarno .z ab słonek 
następującej pc tem zaprzeczeniu frą- 
zeolngji.

A  w ięc czytam y, że „artykuł 1-szy 
powyższej konwencji nakłada na stro
ny układające dę obowiązek wypła
ty przyznanych pn.au były rząd au
striacki do dnia 3 listopada 1318 zao
patrzeń emerytalnych,

i dalej, że: artykuł 3-ci ustęp p ier
wszy konwencji postanawia, że wyso
kość zaopatrzeń emerytalnych nie mo
że być niższą od przyznanych przez 
dawny zarząd administracyjny — ale...

I  tu przychodzą „a ie “  Idtórwch nie 
powstydziłby tsię... naijłiibeTau-mejszy 
interpretator UteTy prawa.

Te wszystkie „aJe“ doprowadzają 
wraszcie do toKnlktuzji, ze Jcoa weracja 
rzymska nie uwarzyła żadnej nowej 
podstawy prawnej do odmienne jc u- 
regułowania obecnie z a j atrweń eme
rytalnych emerytów b. pańdwa au- 
strjackieoo, a—vżeli t< uczyniło pań
stwo polskie z właunej łmicjaityiro,

Polt miilkp. rzeczowa z naprowadzo- 
nemi, w  sprostowaniu wzgdioiweirr- 
„a le “  należy pod inną rubrykę, ilalte- 
go zaznaczamy tytko mimochodam, 
że lnie m oże (ulegać wątpliwości, iż  
za uprawnionybh do k^zystamia z 
§ 1. należy uważać tych, Ltócrzy te 
uprawnienia uzyskali od rzadn au
striackiego i niema chyba pmwodn 
dlaczego natęża (oiby za tal'irb uwa 
żać kołejarzr. a nile uważau nip. pocz
towców czy sądowmików Tutaj po- 
zwolimy sobie na jodno ‘sOnromne py
tanie: Jeśii konwencja rzym*ka niema 
żadnego wpływu na uregulowanie 
spraw emerytalnych w  Palaw, to poco 
właścfiwie eaczemymi caienpłiw  ̂ pa
pier postanowieniami actyikułn 1-go 
i 3 go? J. P.

f

Rfila D u d y
w processe hz ndy ów z Dawidowa.

  .
rO P IE R A J C lE  L IG Ę

M ORDKĄ I R ZE C 7 N Ą

Lwów, 19. grudnia.
(— ) W  tprocesie ralbuaiów z Dawi

dowa-, który zakończy się dopiero w 
dum dzisiejszym, zaszadł wczoraj 
dość ciekawy incydent. Mianowicie ze 
zgłuszonego przez obrońców wniodku 
wynika, że j oszkodowany Brarisłar 
Duaa zraniony nożem przez gión nego 
oskarżonego Marcina Ere ucha był 
tym, kłórv spowodował wyśleuwmie 
i ujęcie całej szajki. Wedle zeznań 
świadka Korzeniowskiego, Duda no 
aresztowaniu Ilreczucha obchodził

wszystbach innych nocztot n anyol 
i namawia ic|h, by obcdążaJ; Hre zu 
cha. Równocześnie zaś iposzedł do je
go brata, któremu radził, by isię wcale 
tem nie martwił, że wszystko będzie 
duhrze.

Na okoliczność tę obrońcy wnoszą 
o rowołanu.e fwirdków Franci—ka Ja
rem! i  i Marcina Uołoda. Świadkowie
ci dzisiaj zastaną powołani i dtziś 
prawaapcdaoime zostamiie >prawa zam
knięta.
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TAJNIKI TWÓRCZOŚCI 

Lwów, 19. grudnia. 

( = ) .  W  jednym z d-zienmlków nie
mieckich ukazał sie zajm-ujący artykuł 
poa powyższym  tytułem. Podajemy 
zasadniczy tenor jego interesują*,yeh 
w ywodów :

Tempo pracy ludzi genialnych b y 
wa nader ruzjuaite. Zdarzają się wśród 
nlc-h tacy, którzy tworzą

niezmb mie szybko, 
gdy tymczasem inni możnie się długi 
i pracują w  tempie iście żółwiem...

Plato potrzebował do ukończenia 
swych „B jarogów" 18-tu lat... Kjoper- 
m k pracował 36 lar nad ,,Li ri rew lu - 
tjum“ ... Lu ier napisał -kornpntarz do 
„Geaemi*“  w  ciągu lat 10-ciu. Klop- 
etock pracował nad swoją sławną epo
peją „M esjadą" 2-7 la t! Zmacanie szyb
sze pyro teanno pracy Goethego. Wszak 
jego dzieła obejmują

133 olbrzymich tomów! 

Potrzebaby kilkunastu lat, aby je ty l
ko przepasać!... Sch. le* Szekspir i 
Steinberg .pozostawili całe 4*31$otoki 
dzieł swoich... Płodnym niesłycha- j

SŁAW N YC H  MĘŻÓW.

nie był
Aleks; ndez E amas, ojciec,

który często w  ciągu kilku dni ipisał 
duż4 ifwwieść LL-toryczną... W  elektry- 
cznem - tempie tw orzył Drstogewulrf, 
który przy tern odznaczał się niesły
chaną pracowitością i długie g< ozimy 
spędzał przy biurku...

W  muzyce niezm ierną łatwością i 
szybkością itworzania odznaczał się 

'Mozart.
Al im o slaJbowiitogo zdrowia i przed
wczesnej śmierci ipozostarwiił tak Wiele 
dzid  nieśn-iertelnych, że przeciętny 
kopista potrzebowałby lat 50 na ich

przepiianie. Należy tu wymienić także 
Szuueita, który w  chw ili śmierci rmał 
zaledwie 31 lat, a pozostawił 'imponu
jący dorobek artysfycpny...

W  lófetedzttiraie plasiytki- fenomenem 
tempa i łatwości tworzenia był Raifa- 
ei. Niezmiernie płodnym i pracowitym 
był Mionał Anioł, Rembrandt, Rabem?, 
Tycjan x felasiiuaz...

Uzupełniają^ te należy za
znaczyć, że i  igenijusze poiLscv umieli 
szybko pracować... Mickiewicz: ukoń
czy ł „Pana Tadeusza" w  IO-clu mie 
dącach, Słowacki pisywał dramaty 
w  kilku tygodniach Kraszewski pozo
stawił po sobie cmą bibliotekę, Matej
ko zamalował mnóstwo olbrzymich 
płodem, mimo nader ■wątłego zdro
wia itd.

? S t W !

I-wów, 19. grudnia.
( — )  Ostatni w ielk i rekord powodze 

nia i uznania zarówno publiczności 
juk krytyków w  Niem czech zdobyła 
sobie sztuka znanego krytyka angiel
skiego Jehna Ervme‘a „Pierwsza pani 
Frazesowa" („The łirst m;s. Frazea"), 
K rytyka niemiecka podkreśliła umie-

Lwów, 19. grudnia. 

Bardzo ciuka we światło na -panują 
ce obecnie w  Stanach Zjednoczonych 
stosunki rzucają opublikowane ostat
nio urzędowe dane statystyczne! o ślu
bach i rozwodach w  Teku 1825-ym.

Dane te wykazują, że gdy w  roiku 
1937-yim zawarto w  Stanach Zjedno
czonych 1.201.053 ślubów, a udzielona 
192.037 rozwodów, to w  roku 1938 ślu
bów było 1.182.497, a rozwodów 
195.936. Porównanie tych dwóch dat 
daje dla roku 1928 spadek ślubów o 
18.556. czy li o 1.5%, a wzrost rozwo
dów o 3.902, czy li o 2%.

Gdy w ięc w  roku 1927 na tysiąc 
ślulbów przypadało 192 rozwody, to w  
rulku 1928 na tysiąc ślulbów było już 
196 rozwodów

Jak wiadomo, w  Starach Zjedno- 
czonycn uzsykanie rcaswedu ase na
stręcza zbyt wielkich trudności; w y 
starczy, aby jedna ze istron zigłu>siła się 
do sądu i przedstawiła mniej luib w ię
cej słuszny Dowód, a sędzia natych
miast udziela rozwodu, zasądzając a- 
limenty na rzecz rozwiedzionej żony,

stosownie do zum-ażfeości ex-męża. B y
w a ły  w"ęc wypadki', że żony uzyski
w a ły  rozwód na teij jeny nie pcn.ętawie, 
że mężowie nie choteui się wyrzeq od
wiedzania ulubionego Ldiubu, nie m isa 
zbytniego entuzjazmu dla zdolności 
wokalnych. swych żon, lub jwjpswjjhi 
nie chcieli... schudnąć.

jgtnośc techniki scenicznej, którą ope
ruje Emne,

Bodaj jednak najbardziej do trium
fu w  Niemczech Lej sztuki przyczyniła 
się wykonaw czyn i roli tytułowej, 
Fntzi Ma, sary, dotychczas słynna ja 
ko primadonna >scen wedewi.owo-o- 
peretkowych. Ten pierwszy jej debjut 
w  sztuce poważnej wypadł ze wszech 
miar świetnie. Pisma berlińskie z a 
znaczają, że sztuka ta z  Massary ma 
być grana także w  W arszawie (? )  i 
Sztokholmie —  dopiero jednak po obje
chaniu głównych scon niemieckich, 
jako najw iększa sensacja obecnego se
zonu w teatrach niemieckich.

i  srajcie 
morską i

Lw ów , 19 grudnia.

Dnia 18 bm. odbyło się drugm 
z rzędu posiedzenie w  sprawie utwo
rzenia zw iązku propagandy iarysty-
cznej Obrady toczyły  się w  sali sesyj- 
nej województwa pod przewodnictwem 
dyrektora robót publicznych inż- F ry« 
deryka Uluma. Przewodniczący w  za 
gajeniu usprawiedliw ił nieobecnego 
w.ojewodę, poczem przystepiono do 
dyskusji nad przedłożonym stamtem 
ramowym i  wybrano komisję dla osta
tecznego zredagowania, statutu. W  
skład komitetu ścisłego, który został 
w ybrany na posiedzeniu w dniu 7-go 
grudnia, w eszli przedstawiciele po
szczególnych organizacyj turystycz
nych, gospodarczych oraz zastępcy wo 
jewćdztwa i instytu-cyj -samorządo
wych. Obecny był również na posie
dzeniu starosta powiatowy Eckhardt.

rzeczną.

C IE K A W E  Ś L A D Y  S T A R O Ż Y T N E J  K U L T U R Y .

Lw ów , 19. grudn/ia.
( — )  Plrof. P ercy  v» agnor w  „a o iiih  

A fr . M in . and  E n g in  .Journa 1“  d o 
nosi, że n .edawno odk ry to  w  T ran s 
w aa lu  interesu jące ś lady -staruiżyt- 
nego p rzem ysłu  brnmziowMcizego. —  
O to w ie le  la l p rzed  p rzyb yc iem  b ia 
łych  do tej kro io y  mu-siał jak iś  n ie
zn an y  b liże j lu d  lać  b ranż i 10 w  
sposób zu pełn ie  p ra w id łow y .

W  pob liżu  fa rm y  Blaa-nwbank 
zna leziono k a w a ł bron/u, zaw iera - 
jąceg© n ik ie l (30 p roc .) i arsen  (2 
pud). P rzypuszczano zrazu * iż  jest

: : do gocfziny 10- w  dczbrem.

A LA  V!LLE DE PArtSS

to produkt pnzypailkoiY. y . A le  nieba 
w em  dokonano w ie lu  podobnych  
odkryć, k tóre u d ow od n iły  n :ew ą t- 
p i iw :e, że chodzi- o prołdukt p rze 
m ysłu  broinzciwiMicizego. W  t-o-ku dal 
szych poszuk iw ań  -natra ii o n o- na 
ślad p ieców , p rzeznaczonych  w ła - ' 
śn-ic do lego  celu. O dkryc ie  to w y 
w o ła ło  w, ś w iec ie  naukow ym  b a r
dzo  -wielkie za in teresow an ie.

Lwów, 19. grudnia.

W  Listopadzie br. m inęło dzińsięć 
lat od czasu powstania Zw.SŚku Ocro 
ny Kresów  Zachodnich. W alne Zebra
nie Koła Lwowskiego Z. O. K. Z., któ
re się odbyło 7 bm. pod przew. niestru
dzonej prezesowej Kola p. Heleny Po- 
pielowej, w  sprawozdaniu z  czynności 
Kola zajczas od 1 stycznia 1928 r. do 
1 grudnia 1929 r., zlożonem przez se
kretarza Kola, p. Żuralskiego, mówi 
nam o pracach Lwowskiego- Koła Z. O 
Ii. Z. -co następuje:

Koło istn ieje już od roku 1925, je
dnak n-ormalna jogo praca rozpoczyna 
się dopiero od roku 1928. O ruchliwo
ści, Koła i jego zdrowym  rozwoju świad 
c zy  najlepiej liczba członków; Kola, 
która na początku roku 1928 wynosiła 
34, a na 1 grudnia br. w ynosi 283. —  
Prace Kola b y ły  rozdzielone m iędzy 
cztery -sekcje: dochodową, propagan
dową, w ycieczkow ą i  kolomj letnich.

Ostatn-ie prace Kola ogniskują -się 
przy nowej zbiórce darów gwiazdko
w ych  dla dzieci polskich z  Niemiec i  
układaniu programu prac na rok przy
szły.

Lwów, 19 -grudnia.
W  miejscowości- Tulsa w  Stanach 

Zjednoczonych tamtejszy sędzia ,po 
rozpatrzeniu sprawy rabunku z  bronią 
w  ręku kil kr litrów buczyny ze 'stacji 
benzynowej, skazał 17-le-tniogo Ted

Cole'a m  karę śmierci, a 29-letmego 
Em netta KcIIy‘et*o na dożywotnie w ie 
zienie. Obydwaj skazańcy nie zrobili 
użytku z  broni, lecz tylko grozili re
wolwerami, które, według ich zeznań, 
nie b y ły  wotgóle nabite.

N iżej cen v"asnych

likwidacji
bandu, spi red a je  firma

FR AN CISZEK KiCSZKOW CZ
L w ó w , K ofłflta ja  2.

kon akb wi&ku 1 •utr-', siampany itp.
V'yłącznie pierwszorzędny: h marek, v'e wszystkich 
htnie ąCjCi gatunkach od najwybredniejszych do naj

tańszych. ,

Ogromny zasas i wybór. —  Cer.y na'eży po ównać.

U W A G A : W IN A  i K C N IA ..I  LECćNiCZE.
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KRONIKA
G A U D N i A

m Czwartek
i i i Nemer.

MED AK C JA  B E Z W A R U N K O W O  MAM u. 
S K R Y P T Ó W  N IE  ZW R AC A ,

—  - o ---
TEATR W IELKI:

Czwartek 19 tum. o godz. 7 30. „Eros 
ł Psvche“ .

Piątek, 20 grudnia o godz. 7 30 ecz 
„Księżniczka Chicago”

Sobota. 21. grudnia o godzinie 3.30 
„Cudowny pierścień" przedstawienie dla 
dzieci i m łodzieży ,ceny najniższe).

Sobota, 21. grudnia o godzinie 7.30 
„Księżniczka Chicago"

TEATR MAŁY:
Czwartek, 19 lim. o godz. 7.30 ..Cuda 

w  Lourdes" odczyt M. H. Szpyrkówny.
Piątek, 20. grudnia o godz. 7 30 wiccz 

„Adwokat j róże", gość, wyst. IV, Bry- 
dziriskiego (tani dzjeń —  ceny zniżone) 

Sobota, 21. grudnia o godzinie 7.3Ó 
„Adwokat i róże" gośc. wyst. W . Bry- 
dzinskiego (tani dzień — ceny zruzone).

j*
T A N IE  D N IE  W  T E A T R Z E  R E W JI 

„G O N G ".
W  czwartek 19. bm. Dzień zniżkowy 

„Gong Jazz" po zniżonych cenach. Dwa 
przedstawienia o 7.15 i 9.30 włącz.

W piątek 20. bm. Prem iera „Lwów, 
w nocy'. Dwa Drzedstawieniu o 7.15 
i  9.30 wiecz,

♦
Rt.'PFT?TCAR  K fi-.OTF \TRń\V: 

A P O L L O ",j,(P od  pręgierzem  hańby" z 
V'ilmą Ranky,

C A S lN O : Lou  (.haney jak o  „B icz
Boży"

C H IM E R A : .F lirt bez ham ulca"
C O LLO S E U M : „H ersz t Bandy P o łę .

p ie ś có w " i „Rycerce O gn ja".
G R A Ż YN A : „Miłość w przyrodzie"

i Pat i Patachon.
FATAM ORGANA: „Człowiek z Bu

mu"
K O P E R N IK : „O b ław a".
L E W : „Serce  U liczn icy".
LU N A : „As-Caro".
M A R Y S IE Ń K A : „O b ła w a "
OAZA: „Jedna noc w Londynie" 
PA ŁA C E : Dwa f ilrny dźwiękowe

„N ew  Jork w  n o c y  i „Czterech diabłów" 
PASAŻ: T «tn Mix w rołj llasana.
P A N : „N oc  m iłośc i" —  prawo p cł- 

w sze j nocy
POLONJA: Rex Bell „Obrońca ko

biet".
PROMIEŃ: „Złota Lilia, Miłość aktor

k i".
S TY LO W Y : „Za kulisami kabardu"

i „Gniazdko miłostek-".
UCIECHA: „K ró l przemytu ków"

Wiadomości teatralne,
Dziś po raz drugi „Eros i Psyche" w 

Teatrze W ielkim . Wspaniały dramat J. 
Żuławskiego osiągnął na wczorajszej p ie 
nijerze zupełny sukces i porwał publicz
ność, która gorąccmi oklaskami darzyła 
wykonawców z pp. Guttnerem, Malino 
wjczćwną, Stępowskim na czele. Okazała 
wystawa, efekty świetlne, tłumy na sró-. 
nie dopełniają całości tego niezwykle in
teresującego przedstawienia.

Zniżki są ważne na ..Ksń żniczkę 
Chicago'*, piękną operetkę Kalniana, o 
której wystawieniu z niewidzianą dotąd 
we 1. w o wie wspaniałością, wszyscy mó
wią, jak o prawdziwej sensacji. Ca ta pra
sa podnosi jednogłośnie wysiłki dvrokr]' 
która tej nowości z dziedziny < peretki 
dała prawdziw ie królewską oprawę. Po
mimo olbrzymich kosztów wystawy dy
rekcja pozostawiła ważność zniżek na 
przedstawienia „Księżnuzki Chicago' w 
piątek,* dn. 20. bm., w  sobotę, dn. 21. 
bm. i w niedziele, dn. 22. bm.

Dla dzieci i m łodzieży „Cudowny pier 
śei*iV prześliczna bajka J. Warouckioso, 
dana będzie w  sobotę, dn. 21- bm. w T e 
atrze W ielkim  o godz. 3.30. Urozmaicona 
treść, doskonała gra, wspaniała insceni
zacja, piękne wkładki baletowe -  czynią 
7. tego przedstawienia praw'dziwą ucztę 
dla młodocianych widzów.

3 tanie dnie na pożegnalne występy 
znakr miłego W. Brydzińskiego yc  Tea
trze Małym w  suhtelnei 1 -za-
niawsldego „Adwokat i róże" odbędą się 
yv piątek, dn. 20. bm., w  sobotę, 21. hm. 
i w niedzielę, 22. bm. Dla uprzystępnię-

0 mm dzieci nr plonem &»b.
JEDNO PONTiOSŁ3 SMEt,RĆ, DhUGIE ZOSTaŁO POPARZONE.

xiwów, 19. grudnia.
(— ) Ontądaj ramo Aiura Kauczuk, 

zona iornala, -zamieiszKaJa ma folwar
ku Elznietym pod Ozortkowem, Tozpa- 
liła  ogień w  piecu, a sama w yszła  ma 
podwórze po wodę, pozosta w-iaijąe 
w  izbie dwoje śpiących nieletnich

dańecL WaLmtek zajfeoia się słamy, 
leżącej koro pieca -wyibuu!’ !  pożar, 
wskutek ktorego twn eaięczne umecjKo 
poniesie śmierć, zas 4-letnis córka zo
stała poparzona. Ogień zzylbko ogarną* 
ca ły budynek, 'który uległ całkowitemu 
uuszczeuin.

Wyjazd na p o M M a  mim
światowej na kosćś rządu.

Lwów, 19. grudnia 
Na mocy uchwały Kongresu Sla 

nów Zjednoczonych matki, macochy, 
opiekunki i ż-ony, poległych w czasie 
w ojny światowej na pobojowiskach 
europejskich, żołnierzy amerykań
skich, będą mogły na koszt rządu od
wiedzie groby swych najbliższych w  
Europie, w  czasie od 1 maja 1930 ro

ku do 31 października 1933 rokn. — i
Rząd opłacać będzie zarówno podróż 
w  obydwie strony, jak i wszystkie ko
szta utrzymania w  czasie pobytu w 
Europie. W dow y 'po -poległych żołn ie
rzach, które w yszły  zamąź powtórnie, 
nie są objęte unrawnieniem db podró
ży na koszt rządu.

Pani Mmmskar isM.
U W A ŻA  SIĘ BA OFIARĘ 

Lwów, 20 grudnia.
( — ) Marta Ha.ii.au, ow-a przedsię

biorcza kobieta, która dzięki swej „Ga- 
zette dn Franc" oszukała.- 

tysiące ludzi 
i przebywa obecnie w  więzieniu śled- 
czem Sante, posłała sędziemu zesta
w ien ie swych aktywów i pa jsywów, 
z którego wy nika, żf jej prźodsiębior- 
stwo było

właściwie doskonale idące 
Obliczenie, obejmujące 73 stronic, od
znacza się n iezwykłą drobiazgowością 
i doprowadza do paradoksalnego w y 
niku, że zamiast deficytu, wynoszące
go 45,598.728 franków, należy mówić

OMYŁKI S4DOWTJ,
o nadwyżce, wynoczacej 21,0ci8.789 
franków. To Zestawienie rachunkowe 
kończy p. Hana.u w  następujący -spo
sób: „Rok  ca ły -siedzę już w  więzieniu,,, 
a sprawa moja nie potnnda rte wiele 
naprzód. Zmuszona byłam- bank -swej 
zaniknąć, narażając siebie i tysiące 
ludzi na

kolosalne straty.
Rzeczoznaw cy popełnili fatalne błędy/, 
które sama, bez n iczyjej pomocy, po
w yżej wykazuję. W alka m iędzy oikar- 
życieLam: a obroną jest.n-ader n ierów
na. W  im ię -sprawiedliwości i słuszno
ści rzucam tedy gromkie „Oskarżam!"

■f -. S  - ,

■FESlŁfi iw W  wtKU B B S

nia jak najszerszej publiczności zobacze
nia tego arcydzieła polskiej literatury 
dram. ostatniej doby. dyrekcja na te 
przedstawienia znacznie zniżyła ceny 

*
Dni zniżkowe w  teatrze rew ji „Gong“ . 

Rpwja „Gong Jazz" grana będzie jeszcze 
tylko do czwartku 19. bm. włącznie po 
dwa razu dziennie o 7.15 i 9.30 wiecz, po 
zniżonych cenach. W piątek premiera 
sensacyjnej aktualnej rew ji pt „Lw ów  
w  nocy". W  niedzielę 22. bm. o 12 w  po
łudnie trzeci poranek rew jowy po cał
kiem zniżonych cenach.

—□ —
Z  miasta.

Ze sfer wojskowi cli. Komendant pla
cu Lw ów  ppulk. Jędrycbowski Feliks 
wyjeżdża w dniu 20. bm. na 0-tygodnio- 
wy urioj: kuracyjny. Zastępstwo obejmie 
maj. Magiera Edward.

Olwarcie sklepów w  tygodniu przed 
świątecznym. Prezydjum Lwowski' go 
Stow. kupców komunikuje, że w  myśl 
rczpoi ządzpnia ministra spraw -wewnętrz 
nvch z 9. bm. mocą w  czasie od dnia dzi
siejszego do 23. bm. włącznie być sklepy 
otwarte do godziny 21, a w niedzielę 22. 
bm. od godziny 13 do 18.

—O  
Komum/catg,

w icczór dyskusyjny o ostatniej powie 
ści Juljusza Kadena Bandrowskiego 
„Czarne skrzydła", urządza w  piątek 30. 
bm. o godz. 19 w  małej sali parterowej 
Kasyna - Kola lit. art. przy ul. Akade 
laickiej 13. Zawodowy Zw iązek Mteraiów 
polskich we Lwowie. Dyskusję zagai p. 
Ostap Ortwin. Jako korreferent do głosu 
zapisany p. red. Włodzimierz, Jampoiski. 
Dla członków Związku, gości zaproszo
nych i w prowadzonych przez nich osób, 
wstęp wolny. Ze względu na dużą roz
bieżność poglądów i szeroką skalę tej 
rozbieżności, dyskusja zapowiada s'ę ży
wo i interesująco.

„Cuda w Lourdes" sensacyjny odczyt
H. M. szpyrkówny odbędzie się dziś w

Teatrze Małym o godz. 7.30. N iezwykle 
ciekawy oaezyt ten, znanej autorki i lite
ratki, oparty na długich i poważnych stu 
djach, budzi olbrzymie 7,ainlereso--vanie 
w  szerokich sferach inteligencji, niezale
żnie od poglądów i wyznania. Ceny 
miejsc niezwykle niskie.

Dwa odczyty o miłości i małżeństwie 
w żółtej sali Tow. przemysłowego przy 
ul. Bourlarda 5. I. p. wygłosi p. Aleksan
der Buczko: W  czwartek 19. bm. o godz. 
19 odczyt pt. „Idea  miłości a miłość w  ży 
ciu współczesnem". W  piątek 20. bm. 
o godz. 19 drugi odczyt pt. „O stanowi
sku kobiety i znaczeniu maizeńsiwa"

Miesiąc samochodem po zachodniej 
Euronie. Interesujący odczyt pod tvm ty
tułem, urozmaicony szeregiem  wspania
łych przeźroczy wygłosi p. T. Hudawski, 
sympatyczny polski motocyklista rmstr? 
Lwowa, w  czwartek 19. bm. o godz. 20 
w sali przy ul. Bourlarda 5. parter. (P o 
radnia Zawodowa).

„Ognisko K ob ie t" i „Dom Kobiet" 
prze.niosły się z lokalu przy ul. Sykstu- 
skiej 23. na ul. Lwowskich Dzieci l la .

Narodowa Organizacja Kobiet zapia 
sza nr. zwykłą herbatkę dyskusyjna, któ
ra odbędzie się 21. bm. w  lokalu przy ul. 
Ossolińskich 11. I I.  podwórze I. piętro, 
7 schody. Zwraca się również ?. prośba 
do wszystkich Pań Członkiń i Synpaty- 
czek, by raczyły pamiętać o gwiazdce dla 
najnieszczęśliwszych ociemniałych inwa
lidów polskich. Dary (z pieczywa, owo
ców, papierosów i t. p.) przvj-ftajemy w 
naszyri lokalu przy ul. Ossolińskich 11. 
w  piątek, sobotę i poniedziałek od godz. 
5 do S wiecz. >

Tow. „Esperanto" urządza ku czci dra 
Zamenhofa twórcy wszechświatowego ję
zyka „Esperanto" uroczysty wieczór 19 
bm. o godz. 7.30 w ieczór w  sali Instytutu 
Technologicznego, ul. Bourlarda 5. par
ter. Wstęp wolny. Goście mile widziani.

Koło drohobyckiej młodsieży studiu
jącej na wyższych uczelniach Rzpitej. W 
poniedziałek 23. bm. o goaz. 17 odbędzie 
się w  sali Czytelni Koła w  budynku Tow.

„G w iazda" przy ul. WicKiewicza w  Dro
hobyczu walne zgromadzenie Koła aro- 
bobyckiej m łoazieży studjującej na wyż
szych uczelniach R. P.

Kronika policyjna,
(— ) K ra d lie i sklepowa. Adela Ka- 

merman, zam. przy ul. Rzeźnickiej donio
sła policji, że wczoraj wieczorem z jej 
sklepu bławatnego przy ul. Słonecznej
20. skradziono po włamaniu się lowary 
wartości 705 zl.

(— ) Aresztowanie sezonowych zlo- 
dzieji. Wczoraj aresztowano Michała Ter- 
szakowicza, oraz Michała Sagana z K li- 
cka, pow. Rudki, których przytrzymano 
na kradzieży choinek z lasu na szkodę 
hi. Jaskólskiego.

(— ) Kogo wczoraj aresztowano. Do 
aresztów policyjnych oddano wczoraj: 
Piotra Kawałka za kradzież chusteczki 
z kwotą 13 zl. na szkodę Tekli Daszkie
wicz, Salamona Tahlera za kradzież, 
Schubma Mohra przytrzymanego z rze
czami pochodzącymi z kradzieży, Stani
sława Martyszyna poszukiwanego za kra
dzież, Władysława Sudoma, jako podej
rzanego o kradzież łopat na szkadą Mo- 
zesa Bauma, Marjana Krzyżanowskiego 
za złośliwe uszkodzenie cudzej własności 
przez wybicie szyb na szkodę Adolfa Sel 
zera, szofera Romana Karczewskiego ja
ko podejrzanego o współudział w  kra
dzieży, oraz Teofila Filiszczaka za wy
wołanie awantury na ul. Szajnochy.

 o------

P/zfpadluwy sir?«f
zabił 12-1 etri? dziewczynkę.

I-w ow , 19 grudnia

(7—) W  Bi-kzu złotem (pow Bor- 
sze-zów) -przebywał onegda-j Bolesław 
Opara u swej krewnej Bolesławy Kraś
nickiej, żony gajowego Józefa. W  cza
sie nieobecności Kraśnickiego Opara 
zdjął ze ściany jego strzelbę i tak nią 
manipulował, że strzelba wystrzeliła, 
a nabój trafił w  głowę 12 b nią córkę 
Kraśnickiego Stanisławę, Któro, zmar
ła. Sprawcę -zabójstwa aresztowano.

------j

Kąfrs r f?  m s f M w a
|w>d Dzortkowem.

Lwó-"’’, 19. g.rudn-ia.

t— ) Z €zK>r,tikowa -don-oszą mam, że 
on-agdaj w  południe- autobus nr- 36.187, 
sita-nowiajcy własność L-eiby -Kawałka 
z  Barszczowa, kursujący na baji 
Barszczów— f-zortkaw podczas wymi
jania aatodiorniżk-i stoczył silę z  nasy
pu, ulegając zupełnemu za jęczen iu . 
Z pasażerów Feipi Wemstock z  Tłu 
ste-go doznała ciężkiego uszkodzenia 
nogi, zaś immi odnii-uśli lelkkie r-arny i  
zc&lali oipahrzcn-i ipirzez dra Schoira 
z  Czortkowa.

 o- —

# ^sztan?H:e
napadł rabunkowego.

Ly  ów, 19. grudnia,

(— ) W  zwiąizłksu z  onegdajszą iwjia- 
doniością o n-apadEr ra-burtbowym na 
'adpcych turą Wasyla Dubskiego, An
nę Dubską -i, ft. d. dowiadujemy siu, że 
-po pr/A proiwad-zomych -d-Dchod-zemitar-ł 
iprze-z Posterunek P. P. w  Nara-jowti^ 
(p^iw. Bizeżaiay), a,es5rtowan o Wasyla  
Jańcz yushiega Stanisława TVrrrsa, Au- 
taniego P msa, Stefana 7 awals-Faego 
cr?z Michała Kuropatwę. Dokonali mi 
napadu za namową Michała TarasśnLa 
i Miarjf Boguckijj z domiu Turasródk, 
■zamieszkałej w  Bajczowk (rnow. Ptnze- 
-lnyślary), -którzy iproc-esuja się : z 
Dubską.

O dpi miedzi RadakrCL
Mieszkaniec z nad Strypy. Nie nadaj° 

sie do druku.
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Kurs iirtruktsrów 
runy przeciwgazowej.

i
Lw ów , 19. grudnia.

Staraniem Kcwniitettu Woj. LOPP. we 
Lw ow :e odbył się w  koszarach G-go 
Baonu sanitar. 4 touotuu' ry mirr o- 
brony przeciwgaztiwej dla instrukto
rów  1 klasy.

D n a  13. Lm. zakończył' się kurs 
egzaminem w -obecności p Prezesa Ko
mitetu Woj. LOlBP. iinż. Stanisława 
Rybitsittego, delegata Polskiego Czer
wonego Krzyża, naczelnika Wydzaaru 
wujsk. PKP. p. Ciska.

Kurs Ukończyło 22 słuchaczy W 
niedługiej przyszłości podejmą oni fa
chową akcję onrony przeciwgazowej na 
terenie nr asta Liwów a. Mamy nadzie
je, że’ społeczeństwo miejscowe znaijąc 
niebezpieczeństwo walki, gazowej z 
czasów wielkiej wojny, doceni nałoży
cie starania LO PP z dziedziny obrony 
przeciwgazowej i będzie dopomagało 
młodym imsi.ruiki.orun w  ich przyszłej,
0 lak w iek iem  znaczeniu pracy.

M M  p p c i^ w r o  m.
Lwów , 19. grudma.

„Start" sekcja muzyczno - oświa • 
towa Związku pocztowców, po niedaw
nym, tradycyjnym  wieczorze. św/hMi- 
kołata, który przyniósł w iele uciechy
1 słodyczy milusińskim, wystąpił one- 
gda.i. przy wypełnionej sali, z  rewją 
pt. „W  grudniu - popołudniu", pióra 
spółki W ąsow icz - Graziado, muzyka t 
Antoniego Graziado. Z udatnej" naogół 
treści -rewj\ w yróżn ia ły  się piosenki 
\dy Dymnickiej. Olgi Pablówuej i  Cie- 
ślikównej, balety i+ tańce układu T a 
deusza Burki, w kb rych prym wiodło 
rodzeństwo, Irena, Jamna i Tadeusz 
Bulkowie, wesoły i dowcipny sketch 
„P rzy  okienku", wreszcie „L eć  Zeppe
linem " ijtf.W grudniu - popołudniu.

Na wym ienienie .zasługują ładne 
i oryginalne dekoracje, pomysłu Ju
liusza G latty‘ego. Techniczną stroną 
wykonania, pieknemi efektami świell- 
nemi i dekoracją sali, z całą swoją w 
tym kierunku starannością, zajął się 
Józef Hubel. Jazzband W ł. Falim irskie 
go, ma już ustaloną swoją dobrą mar
kę. Z rewją tą ma podobno wyruszyć

FE.Tl.KTOX ..GAZ. 1’ 0K -  z 20. X II: 1929.

Z  sali koncertowej.

Koncerl pianisty Fgona Pelrieno.

Pierwszą serję urządzonych stara
niem im prezy M. Tucrka koncertów 
mistrzowskich, zauończyl w e wtorek 
17 bm. występ słynnego pianisty Pe- 
triego i obdarzył słuchaczów —  zgo 
dnie z zasada ..Finis coronat onus“ —  
mnóstwem zadowolenia i niekłama
nych zachwytów. Na tak m iły „upom i
nek gw iazdkow y" złożyły się harmo
nijnie dwa czynniki- -program (zw łasz
cza w  pierwszej części recitalu) inte
resujący i sympatyczny, i świetne je 
go, godne istotnie tak wybitnego przed
stawiciela .arlyzmu odtwórczego w y 
konanie. Czarujące, o- lekkości zefira 
nad ktowialurą pasaże w  transkryp- 

C cjach Tuussiga (Scarlatti), rzewne in
terpretacje klasycznych i imponujących 
slylownśdą melodyj Glucka, i pomysło 
wo ułożona przez Busoniego serenada 
z Mozartowskiego „Don Juana" w a ł
czy ły  o lepsze, a z przepysznego' tego 
korowodu pomnikowych zabytków da
wnej sztuki w yzierało w każdym tak
cie oparte na wysokim smaku artystycz

orny pin wieczorem.
JAK NAJEŻY

Lwów, 19. grudnia.
{ = ) .  Balzac powiedział w  jednej ze 

swych 'książek: ..Zwierzę olu-oni się o- 
dweniem, bogacz —  stroi się, a czło
wiek elegancki ubiera się... Niestety
panowie zwytkle nie umieją, utrzymać 
m iaiy iw tym względzie: albo są zu
pełnie zaniedbani, albo też 'przesadnie 
■wy elegantów any...

Jak zatem ma h y o  ubrany wytworny 
pan na. przyjęciach i innych 'impre
zach w ieczornych?

Frak obowiązuje tylko przy oka 
zjaoh szczególnie uroczystych: o ficja l
nych obiadach, halach iM. Normalnym 
strojem jest —  smoking. Ciężkie mate
ria ły nie^nadają się na strój w ieczor
ny. Należy tedy wybrać -na >smcking 
materję lzejszą, porowatą, nadającą się 
do przebywania w  ogrzanych ubika
cjach, odpowiednią zwłaszcza do 
tańca.

W  obecnym sezonie smoking ma 
talję dosyt simie uwydatnioną (unikać 
jednak należy w  tern przesady!), oraz 
dobrze zarysowaną linję ramion Koł
nierz o kroju nic okrągłym, lecz o 
ostrych, kań< iastyc-li zakończeniach. 
Guzik ma być jeden, i to w okolicy ta
lii. W yłogi z matowego jedwabiu. Ze
wnętrzna kieszeń na piersi stosunkowo

SIĘ UBIERAĆ.
ł

mala, Czy kiejzemie dolne ma-ją być o- 
patrzone hstwą czy „paspolką —  to 
rzecz indywidualnego smaku Rękawy 
zakończone maraszeiem z kilku praw- 
diziiwemi, a nie tylko zamarkowanetmi 
dziurkami od guzików.

Do smokingu można nosić zarówno 
białą, jak czarna kamizelkę. Czarna 
jest zwythle jednorzędowa i na cztery 
guziki. Biała, z  jedwabiu lufo piki, naj
odpowiedniejsza dia. mtedfeśeży i do 
tańca, jest zwykłe dwmzędowa i  do
puszcza rozmaite odmiany. Spodnie', o- 
patr-zone': niezbyt iszeroką bortą, mają 
być -tak długiej ż e  u stojącego człow ie
ka pończochy M e mają być widoczne.

Jeśli smoking m a wyglądać -elegan
cko —  m usijz nim harmonizować bie
lizna. oraz fcme drobia%i toaletowe. 
Specjalna koszula smokingowa jest nie 
gładka, lecz z twardymi przodem piko
wym. Jako spinki —  małe perełki. Koł
nierz ma kąty silnie wygięte i  ostre; 
mankiety złączone z koszulą, są /nato
miast zaokrąplone-. Skrzydełka, krawat
ki nieco pełniejsze i szerszn. n iż da
wniej. Pończo< b y  i  .skarpetki z czarne
go jedwabiu. Eleganckie są również 
desenie delikatne w  tonie szaro-czar
nym —  nadające się jednak raczej dla 
ludzi m łodszych

Lwów, 19. grudnia.

( = )  Dzienniki paryskie opowiada
ją -nastrpującą» zabawną historję: Pe
wien Amerykanirij ■przebywający'' w 
Paryżu, wszedł do salonu fryzjerskie
go i kazał się onolić oraz ostrzyc. Gdy 
fryzjer skończył,’ Jankes w yją ł 

książeczkę czekową, 
wypełn ił blankiet i w ręczył go fryzje
rowi. Ten jednak nie 'chcąc , przy jąć 
wynagrodzenia w  takiej formie, zwró-

Menladze!
c ił papier ze słowami:

„Gzek to nie pieniądze!"
Amcrykanm starał się go przeko

nać, a!e napróżno. W ówczas zdjął sur
dut i ppczął się z Iryzjerem  J

boksować. |
Fryzjer wcale nie stchórzył, lecz od- 1 
po,wiedział tęgicmi kułakami. Dopiero 
policja zdołała rozłączyć zacietrzew io
nych zapaśników.

Ze straw
Lwów, 19. grudnia.

Dnia 7 bm. odbyło się w e Lwow ie 
w  sali Izby Skarbowej W alne Zgromf- 
drenie Okręgowych Kół Stowarzysze
nia Urzędników skarbowych Woje
wództw lwowskiego, stan sławo warte
go i tarnopolskiego, ze współudziałem 
delegatów' Kół prowincjonalnych. Ze
branie zagaił Prezes Koła Okręgowe
go W ojewództwa lwowskiego, p. Kop- 
pel, Naczelnik W ydzia łu  Izby Skarbo
wej, zaś szczegółowe sprawrozdanie z 
działalności Koła złożył sekr. p. No
wak. Po żyw ej i poważnej dyskusj 
zabrał głos prezes Zarządu Centralne
go, p. Władystaw Kezłowski, naczel
nik W ydziału  Min. Skarbu, i przedsta
w ił akcję dotychczasowej i owocnej 
pracy Stowarzyszenia dla dobra Pań
stwa i dla dobra pracowników skarbo
wych. Mówca stwierdził, że urzędnicy 
skarbowi mimo bardzo przykrego po
łożenia materialnego i ciężkich warun
ków pracy, mając przedewszystkiem 
na względzie dobro Państwa, w  reali
zowaniu swych postulatów nie dadzą 
uę poprowadzić na drogi, zmierzające 
dn zakłóceni? spekojn w  Państwie i a? 
obniżenia powag- Rząuu.

W  tym duchu przem awiali także 
inni mówcy, m iędzy mmi p. Scheiwel, 
delegat Zarządu Centralnego, poczem 
przystąpiono do- wyboru nowego W y- 
działu i uchwalono rezolucję, którą 
-wysłano na ręce ministra Skarbu Ma
tm zewskiego i podsekretarza stanu 
Starzyńskiego.

zespół „Start-u" na prowincję, gdzie 
niemniejsze 'spotka ją chyba powodze
nie. Ku zadowoleniu gospodarzy sek

c ji p. Zofji N izink iew ioz i J. Pruszyń- 
skiego, oraz w  -nagrodę ich pTacy oko
ło rozwoju „Startu".

Od ce i ot? w a tt .
Lwów, 19. grudnia.

' (= )  Prasa francuska wyraża, obec
nie obaw y co do losu mieszkańców 
m ałej wyspy francuskiej Saint Pani w 
południowej części Oceanu tndyjskie- 
ga. Stacja radiotelegraficzna' tej w y
spy od października nie daje znaku ży 
cia, zachodzi za Lem przypuszczenie, 
że nastąpiła tan? jakaś kataslmla. Pa
rowiec „Eurypides" ruszył obecnie do 
tej wyspy, aby stwierdzić co się stało 
z jej m ieszkańcam i,.’

  o------

nym i pelnem dyśynkcji pogłębieniu 
gry potężne wirtuozosiwo konccrtanta. 
Już pod koniec pierwszej części progra 
mu opanował w ięc audytorium nasLrój 
entuzjastyczny, jeszcze podtrzymany 
przez wykonanie charakterystycznego 
utworu „Jeux d eau" (gdyby afisz nie 
w ym ien ia ł M. Ravela, posądzałbym 
Debussy‘ego. o autorstwo wykazu,ą- 
cego. tyle kolorytów  obrazka), odegra
nego tak brawurowo. Szkoda, że za
tarła poniekąd —  by nie powiedzieć 
wyraźnie „zn iw eczy ła " —  owe zachwy 
ty następna serja czterech utworów,

(wym ienionych jako dzieło A. Proko
fiew a), zw ażyw szy, że obejmowała o- 
na bolesne może d la  normalnego słu
chu eksperymenty akustyczne, jak 
„M arche", lub tak zwana „Foccata". 
Każdy w  naszych czasach program 
musi niestety też zaznaczyć, że istn ie
je odwrotna struna medalu i słusznie 
oskarża poeta życie ludzkie i  fatalny 
w nim. zbieg okoliczności, -wołając, ze 
„Robak lęgnie się nawet w  bujnym 
kwiecie..." Lecz konserwatywny od
łam  słuchaczów nie m iał -powodów do 
rozpaczy i wkrótce się znów pocieszył,

Przy
bólu gfowy 
zaziębieniu 
reur>ah'zmie

s p i i i n -
C./ginalnog opakowania -  — i - mwa i i
■BAYER” w kształcie k/zyia do nabyci we w-zystfcidi ~

z^wdzięc,zając ten szczęśliwy w  prze
biegu wtorkowego w ieczoru zwrot sze
ściu wspaniałym  a raczej olśniewają
cym  interpretacjom brawurowych e- 
tiud L iszta  „D ‘apres les caprices de 
Paganin i". S łynny autor w yzyskał w  
nich maksymalnie wszechstronność 
fortepianu na polu efektów błyskotli
wych i porywających, a Petri pokonał 
w zdam iewający sposób nagromadzone 
tu trudn iści techniczne, nie zapomi
nając też o lin ji melodyjnej i  o zawar- 
tem w  pomysłach kompozytorów pię
knie. Podnoszę tu z najgoretszem u- 
znaniem interpretację numeru Ii-go 
„Andante capriccioso" (d la przecięt
nych pianistów wprosi niewykunalne- 
go) oraz śliczne wykonanie ..Camoa- 
nelli".

Burzliwe oklask, i objawy wyjąt
kowego zadowolenia audytorium znie 
w o iiły  znakomitego koncertanta do do
rzucenia dodatków nadprogramowych, 
m iędzy którymi c ieszy ły  się niezwy- 
kłem powodzeniem utwory Chopina 
(Polonez A-s-diur i Kołysanka), inter
pretacje szczytowe

Udział publiczności był liczny.

F i. Neńhansei.
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Zabawka konającego flzicc :a.
f ę (n «  gest londyńskiego zarządu portowego.

Lwów, 19 grudnia.

y = )  Dzienniki angielskie opowia
dają następującą, wzruszającą hi- 
storję:

7-letni Edward Northon, synek u- 
rzędnika konsularnego angielskiego w 
Szanghaju,

zachorował poważnie.
Matka starała się wszelkiemu silami, 
aby utrzymać pTzy ryciu  ukochanego 
jedynaka, lecz dziecko słaoło coraz 
bardziej... W reszcie lekarze stwierdzi 
1-i że stan Edwarda jest beznadziejny...

W  tern przybył list z Szanghaju, 
donoszący, dż urzędnik nie może 
wprawdzie przyjechać natychmiast 
do Londynu, posyła jednak jedynako 
W,, (o którym w iedzia ł tylko, że jest 
chory, gdyz żona nie chciała martwić 
wiadomością o nieuchronnej niemal 
śmierci syna) —  przepiękny

CPo ryciny na str. 1). 

okręcik,
małą dżonkę chińską..,.

Dziecko, dow iedziawszy się o tern, 
ożyw iło  się... W  oczach jego zapionąi 
ogień, policzki zarum ieniły się, sło
wem —  w zdrowiu nastąpiła widoczna 

poprawa.
Dżonka siała się najgorętszym celem 
jego marzeń.

Chcąc spełnić życzenie konającego 
dziecka, zwróciła się w  tej sprawie 
pani Northon do loiidyń»kiugo *aiządn

portowego z prośba, o
przyspieszenie tej przesyłki.

Oto stała się rzecz zadziw iająca: zmo 
bilizowano rzeczyw iście wszystko, aby 
tylko dzonkę chłopcu doręczyć. Już 
po kilku dniach samolot przyw iózł 
cenny prezent do konającego dziecka...

B yła  to jednak, niestety 
ostatnia radość 

Edwarda. Przycisnął do piersi okręcik, 
spojrzał nań oczyma, pełnemi za- 
ch wy tu i  —  skonał...

Kc ftgres nwaiidów flra.fi' Pritkiej
OBRADOW AŁ UBIEG U  J NIFPZIELI W  FREEMYŚLU.

(Od naszego korespondenta)

Przemyśl, w  grudi m, 
(Jb. niedzieli obradował w P izom vilu  

Kongres inwalidów wojska polskiego, 
zwołany przez Oddziały Okręgowe Lepji

zgc z prowincj .

Kronika czorłkowska,
(Od naszego 

Czortkow. w grudniu
Tnspekcja garnizonu czortkowskiego

Dnia 9. grudnia br generał dyw izji j in
spektor armji Juljusz Rómmdl, przepro
wadził inspekcję wszystkich oddziałów 
wojskowych, stacjonowanych w  Czorlko. 
wje. U wjazdu do miasta przj'w tat go w 
szczerych słowach Starosta po-wiatowy 
Fedorowicz, imjeniiem ludności całego po
wiatu i pułkownik Godzjejewski dca IV. 
brygady KOP.-u i Garnizonu Rezultal in. 
spekcji był zadawainiający. Tu podnieść 
należy,'. j(ż'dzięki pp Staroście Fedorowi
czowi j pułkownikowi Godziejewsku mu 
istnieje zgodne współdz ałanie j - ;półżyr 
cie ludności cyw ilnej z wojskow-oś< ą.

Zebranjc Związku Obywatelskiego pra. 
cy kobiet, Onegdaj odbyło się zebranie 
organizacyjne Związku obywatelskiego 
pracy kobiet, którego celem jest zjedno 
czenie wszystkjch kobiet Polek i wzbu
dzenie wśród n,ic.h zainteresowania do 
pracy społecznej. Związek ten rokuje na
dzieje, iż osiągnie swój właściwy cel, 
gdyż na czele tegoż związku stanęła za. 
iwsze czynna i w życiu społecznem żywv 
udział biorąca pani starosdjna Fedorowi 
czowa

Z życia młodzieży Szkól średnich. Sta 
ranjem Koła Młodzieży Szkół .średnich , i  
Czortkowiie odbył się w sali Sokoła W ie 
czór §w  Mikołaja Na w ieczór ten zło
żyły się: słowo wstępne, wypowiedziane 
przez ucznia Halkiewicza, piękne i udane 
produkcje muizykalno-Wokalno wykonane 
przez 0‘ krestig smyczkową, orkjestre man 
dolinową pod batutą profesora Wasyli- 
ny, chór mieszany z sopranem solo. kom
pozycji profesora Uruskiegio. Doskonałą 
grą i tańcami baletowymi w odegranej

korespondenta.)
sztuce „Te lefon  Niebieski" układu profe
sora Ogonowskiego —  odznaczyły się u- 
czeni-co I klasy gimnazjalnej, a to: Fe- 
dtorowiczówna, Wojewodówna, Stojowska 
Lasowska i milutki 9-letmj Sojka. Reszcie 
zespołu należą sję prawdziwe słowa uzna
nia. Po tym urozmaiconym pro-gramie na 
stąpiło rozdanie -przez Św. Mikołaja po
darków, licznie zebranej dus L-w'>e -n i ety 1- 
ko zamożnej ale też ubogiej

W  Bialonożnicy powiat Czortków od
było się onegdaj ogólne zebranie ludnoścj 
polskiej, zarówno Bialobożnicy, jak i O- 
kolicy, w sprawie utw-orzenja parafjj. ła
cińskiej i wzniesienia pieban.,i Po ogło
szeniu referatu przez pana Frano,szka 
Szunę. wybrano komAel, w skład którego 
weszli: Adam Fedorowicz, - starosta po
wiatowy, Ewa Ciejecka, właścicielka dóbr 
w Białym Potoku, Antonii Zawadzkj-O- 
i-Iiock., właściciel dóbr w Białobożnicy i 
Józef Łubkowski, dyrektor dóbr w Kalj. 
nowsztzyżme Podnieść należy ofiarność 
pp. Zawadzkiego-Ochockiego i Łubków 
jkiego, z których pierwszy ofjarował -I 
morgi poia poci budowę pletanji, a drug: 
materjał budowlany na budowę kość eta 

Praj trzymanie niebezpiecznego wła. 
mywacza. Onegdaj arejiztorwany został w 
Czortkowie znany bandyta i ka-siarz An
ton,: Borda, pochodzący je  Stanisławów,., 
jako silnie oonej-rzany o obrabowanie 
ikarbca tutejszego banku zaliczkowego 
Tenże sto.,ący pod zarzutem zamorJowa- 
n a funkcjonariusza policji państwowej 
w  Stanisławowie —- z-ostał oddany -sądowi 
karnemu w Stanisławowy© Borda upodo 
bał sobie Czortków, bo już p: -ed dwoima 
laty włamał się do k-a-sy dyrekcji ukraiń
skiego stowarzyszenia kooperatyw.

Kronika śpjatyń ska.
(Od naszego 

Śujatyn, w grudniu 
Kurs dla pisarzy gminnych Staraniem 

Wydziału powiatowego w  Snratynie, od
był się trzydniowy kurs pisarzy gmin. 
mycli, który nt-w-orzył starosta p. Gol- 
czewski. Na program kursu złożyły się 
wykłady o obowiązującem ustawodaw
stwie w gminach, oraz o budżetowaniu i 
rachunkowości

Zebranie okręgowego Towarzystwa ml 
niczego. Dnia 7. bni. zwołane zoslało ze
branie Ol r_ T-o-w roln. w crilu złożenia 
sprawozdania z dotychczasowej działal
ności Delegatury, tudzież dla zorganizo
wania O. T  R, przez wybór zarządu, jak 
teg-o statut wymaga. Do licznie zebra
nych członków oraz gośc.i przemówił p. 
■starosta Golczewskj, następnie odczytał 
bogate sprawozdanie z działalności Dele
gatury instruktor polny p Mayer. W  
końcu przystąpiono p0 przyjęciu statutu 
do yboru zarządu

Z życia sptR.polit Przed kilku dnia
mi odbyło »ię liczne zebranie Koła Pracy

korespondenta.)
Kobiet, zainicjowane przez pp. Golczere- 
ską, Medyńską i Teodoro wic z/nvą. P-o 
zagajeniu zebrania przez p. Golezewską, 
zabrała głos p D&ickońska, przedstawia 
jąc program dziatajnoścj Kola Pracy Ko 
bd t i znaczenie lejże dla naszej państwo
wości Po przemówieniu przystąpiono do 
zorganizowania poszczególnych sekcji, 
wybierając do tychże Panie znane już z 
prac społecznych na tut. terenie. Tą dro
gą życzymy j  głębi serca powodzenia K o
łu w jego rozpoczętej szczytnej pracy.

Pożar w Potoczku. Niedawno wybuchł 
w ielki po-żar we wiosce Potoczek Żywioł 
olij.ął całe domostwo, oraz budynki go
spodarskie wlościanki niejakiej ■Slryj- 
skiej. W  czas jednak na miejsce wypad
ku przybył bawiący na wywczasach w 
laml dworze radca skarbu p Dębicki 
ujmując dzielnie akcję ratowniczą. Przy 
pomocy kilkunastu włościan zdołał P. Dę 
łącki pożar ugasjć, chroniąc dobytek bie
dnej wdowy przed zupełnem zniszcze
ni ei-

Inwalidów W. P. ze wszystkich woje
wództw Małopolski przy współudziale 
warszawskiego Zarządu Głównego.

Nu kongresie reprezentowane ty ły

  ----- «ą
władze rządowe, wojewódzkie i autono
miczne przez najwyższych ew ierisbnjS w 
ziemi przemyskiej i cały szereg wybit
nych osobistości ze świata politycznego, 
oraz miejscowych działaczy.

W  części oficjalnej kongresu ujawnił 
się serdeczny stosunek i zrozumienie 
czynników miarodajnych aia zasłużonych 
ofiar walk o niepodległość, które giupu 
ją się we własnej orgamzacji pod św ie
tlanym sztandarem swego Patrona, gen. 
inwalidy Józefa Sowińskiego. Cały sze
reg przemówień przedstawicieli naszych 
Władz dobitnie uwypuklił, że losy inwa
lidów  wojska polskiego, są troską serde
czną ich resortów i realizowanie słusz
nych postulatów może liczyć na najprzy
chylniejsze załatwienie.

W ysok’ poziom referatów, w  jakich 
uwypuklone zostały zagadnienia inw ali
dów armji narodowej, którzy realizację 
swycli potrzeb uzgodniają zawsze w  gra
nicach słuszności, może liczyć t.a najprzy
chylniejsze przyjęcie władz eentra.nycb. 
Kongres zakończy? się wysłaniem depesz 
ao P. prezydenta Reczypospotitaj Aicścic- 
kiego, Marszałka Piłsudskiego i do ks. 
biskupa Bandurskiego

W ieczorem  miasto i czyn .;k' rządowe 
urządziły ala członków Kongresu i przed 

I stawieieli władz obiad reprezentacyjny, 
na którym starosta przemyski, : a dr u wo
jewództwa p. Michałowski, wygłosi? ser
deczne przemówienie, które wy w dało 
bardzr dodatnie wrażenie. Uchwały Kon ' 
gresu zostały przesłane władzom central
nym w  Warszawie.

I  ZYtlE COSPOafilCZE " )

Powiększenie kapitału akcyjnego
ZAKŁADÓW  ELEKTRO - TECHNICZNYCH BRYGIEWICZ, ZUCKER I

-BEZET“ S. A.
SKA

h m & w ,  19. grudnia.
Jaik „Gazeta Hainidvwa“  donosi, 

przeprowadziły Zakłady Elektro-tecłi- 
nrózme Brytpew' cz, Znc-Ler i  Sika „Be- 
zał" S. A. z baindzo ipoważmą gruipą 
przemysłu elektrycznego m. i. „Ate- 
iieis de Gonst: uatiens Illrctriqu,es de 
Gharleroi“ , oraz „Union Fśaaincłere Po- 
lonaise" ipowiększonie kaip’-tału akcyj
nego na razie do z ł 1.500.000 przez 
em isję nowych 12.000 sztuk akcji po

Snr*st s®auie.
Szanowny Panie Redaktorze!

u  powołaniem się nr art. 32 rozp. 
prez. Bzpłitej P  z dnia 10. maja 1927 
ilz. U. P. 45 poz. 398, uprzejm ie prosimy 
odnośnie do zamieszczonego w  czasopi- 
fyir-e „Gazeta Poranna" z dnia 6.’.grudnia 
1929 Nr. 9063 na stronicy 14, artykułu 
pod tytułem: „Centrale papiernhze w  
ććarszawie, powodują wzrost cen papie
ru", o umieszczenie następującego spro
stowania:

Nie jest nrawdą, jakobyśmy „  w  spo
sób samo władczy dyktowali fantastyczne 
w prost eony i wzbogacali się dzięki mo
nopolowemu stanowisku", natomiast pra
wdą jest. że ceny wyrobów reprezenlo 
wanych przez nas fabryk, kalkulowanft 
są ściśle według uczciwych zasad kupiec
kich przy uwzględnieniu własnych kosz
tów produkcji i minimalnego zysku, tak. 
że o jakiemkolwick wzbogaceniu się mo
wy być nie może.

Nie jest prawdą, jakobyśmy ..świado
mi naszej potęgi, wykorzystywali wyjąt
kową konjunkturę z całą bezwzględno
ścią", natomiast prawdą jest, co możemy 
dowieść,"że ceny obecne z uwzględnie
niom podrożenia robocizny, suronców i 
kosztów przewozu nie są wyższe, aniżeli 
przed utworzeniem naszej Centrali.

Nie jest prawdziwe twierdzenie auto
ra inkryminowanego artykułu, widocznie 
z e ‘stanem rzeczy nieobeznanego, lub mo
że osobiste cele na oku mającego, jako- 
ńyśmy .stosowali wobec odbiorców dy
ktatorski sposób obsługi", natomiast pra
wdą jest, że wobec naszych odbiorców 
postępujemy z jak najdalej idącą lojalno
ścią i, że ..ten dyktatorski sposób cbstu- 
g i"  zmuszeni jesteśmy stosować jedynie 
-wobec tych niesumiennych odbiorców, 
którzy nieazasadnionemi reklamacjami,

zł. 100
W  zwiąaku z tą podwyżką, kapita

łu akcyjnego wybrało W alne Zgrama- 
dżemie jako iproze-sa Zarządu Dra W a 
cława Fajans a. dyrektora Powszechne
go Banku Zwrią-zkowego w Polgc-e S. A. 
Działalność tej j-ns<ty!tuclji opadta -o .po
ważne grupy paitromlzirjgce, dka-zała 
dużo nichliwiości -przez iiaągnięcde ka- 
pitałów Łagraniuznych do rozmaitych 
dzieik-ón przemysłu. -

i szykanami, samowolną zmianą umćwio- 
j  nych warunków, oraz dowoluem p.okry- 
I waniem naszych należności, chętnie chcio 

lib . podkopać nasz byt.
Bać), przyjąć, Szanowny Panie Reda

ktora-, wyrazy szczerego szacujku i po
ważania.

Cenirala Papiernicza „Emkars". 
Spółka z ograniczoną odpowiedziaiuoSĘij

GIEŁDY.
GlfiŁDA LWOWSKA 

> Lwów, 18 g.udnia.
Na g'ełdzie pieniężnej zabiłj.-es->>vanv 

dk  Pożyczki inwestycyjnej i Doiarówki 
Usposobienie ożywione.

Na gi-eidzie zbożowej zastój w obro 
tach.

GIEŁDA ZBOŻOM A.
Lwów, 17 gcudnie 

Na giełdzie skromne obroty w oszenn;v 
za która płacono w lanaadh doiyc-nczaso' 
wych notowań

Poza sjiel-dlą, większe obroty w  życu 
i ontsie przy cenach n czmi . naonyoh. 

Tendencja snnżikowa utrzynłaje się na 
dal, u-.-ipo-sobienie slaibe.

Pszenica kiraj. diw-orSka loco Potłwoło. 
loczyska od 35 do 37.

Inne kursy nTeamsenione.

GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 18. grudnia. (iRAT). 4 proc) 

pożyczka -nwestycyjma 118 i pól, 5 proc 
pożyczka dblkrowa 70, 5 proc. oożvcz/k»
k-ownresyjna 49 trzy czwarte, 6 proc. po 
■życzka dolarowa 74), 10 proc. pożyczka
kodejowa iC/2, S ,proc. Listy /.ast. Bku Gogp, 
Kraj- S4-, 8 proc. Listy z-ast. Bku Ro-inego 
9t, 8 proc. Olhhg. Bku Gosip. Kraj. 9d —  t« 
saime 7 pj-nę 8 3 / .

-Waitey . dewizy. Dolary 8.B6 SM,
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dyn -43.44-9, Nowy Jork 8.83 i pół, Paryż 
34.98 i pół, Szwajcaria 172.72, Wiied-eń 
1215.05, W łochy 43.51.

Warszawa, 18. grudnia. (PAT). Banie 
Dyskontowy 125, Bank Polski 177 i pól, 
(Bank Zachodni 80, Bank Zw- S-p. Zarobk. 
78 i pól. Bleklr. Dąbrowa 60 Węgiel 51, 
Lilpop 30, Starachowice 21, Haberimsch 
103

GIELT A ZURYCHSŁA.
Zurych, 18. gnudnia. (PAT). Paryiż 

20.25jd, Londyn 25.09 7/8, Nowy Jork 
6.14 17 ; p&ł, Beigja 71.97 i pól, Wlodhy 
(36-91 trzy czwarte, Hrszpanja 71.15, Ho- 
uamoja 207 i  pól, Berlin 123 1/8, Wiedeń 
72.58, SUMmtai 138.90, Oslo 137.85, Ko
penhaga 138, Solja 3.72 j pól, Praga
15.25 trzy czwarte, Warszawa 57.70, Bu
dapeszt 90.17 i pól, Biafoigród 9.12 3̂ 4, A- 
teny 6-70, Konstantynopal 2.42 i pól, Bu
kareszt 3.06 7(18, BeUsinfoirs 12.90 i pól, 
Buenos Aires 206.

GISŁDA WIEDEŃSKA.
Wiedeń, 18. grudnia. (PAjTj. Amster- 

. dam 286.04, Belgrad 12.58 trzy cztwarte, 
Berlin 169.8.1, Brukselki 99.25, Budapeszt 
124.28, Bukareszt 4.23 trzy czwarte, Ko
penhaga 190.15, Londyn 34.62, Madryt 
08.30, Medjolan 37 12, Nowy Jortc 708.95, 
Oslo 190..10, Paryż 27-32:i pół, Praga
21.04 i pól, Sofia 5.13 i pól, Slokhotta 
191.20, Warszawa 79.86, Zurych 137.87. 
-Amerykańskie 700.40, Niemieckie 109 56, 
Francuskie 27.90, Włoskie 37-Oi, Jugoślo- 
w iańukie 12.45, Czeskie 21.0'1, Więtgierskue 
124.46, Szwajcarskie 137.44, Renta majo
wa 0944, Ba.nikverem 21 i pół, Kreditan- 
stalt 51, Bank iipoteczny 73, Kompas 12.70 
Laenderhank 27,50, Merkury 20, Kolej 
północna 998, Czerniowce 48 trzy czwar
te, A,astr. koli. pańslw- 20.51, Goleszów, 
261, Browary 115.50, A l piny 33.45, Berg 
u. Huetten 815, Krupp 10.50, Pinger Eieeci 
4,410. Kima 99,30, Siersza 14.15. Zieleniew
ski 57, Karpaty 4.39. Galicja 31-90.

GIEŁDA PARYSKA.
Paiyż, 18. grudnia. (DAT). , Londrn 

123.93, Nowy Jork 25-39, Beilgja 355 i pół 
His zpan ja 351 i pól, WJodhy 132.90, Szwaj 
carja 493 trzy czwarte, Danjn C®0 3/4 , H0- 
Jandija 1024 trzy czwarte, Norweg/a 681)4, 
Szwecja 005, Praga 75.40, Rumun jo 15 ló ’
Wiedeń 357 i pól, Niemcy 008.

t
Lwów, 18 grudnia.

Tendencja chwiejna, lekko zniżkowa. 
Obrót średni.

W A L U T Y : Doi. amer. 8.89.25— 8.90.00 
dolary kanad. 8.81.00— 8.8Y30, korony 
26.33— 2656, le je  0.05 1;5—0.05 i- pół,
franki iranc. 0,0-1.0U-—U.36 10, tr. szwajc 
funty szterj. 43 30— 43.60, ’ czerwienna
16.00— 16.00.

ZŁOTO: 29 koron 36 40—36.00, 20
frank, 34.40—34.60, 20 mar' 42.001—42 40 
10 rubli 46.00—46.40

SREBRO: Kor. austr 0.60— 0.6t. 5
kor. austr. 3.20— 3.26, floreny austr 
1.60— 1 63, ruble 2.50— 2.60, kopiejki 
1.25— 1.30
f    .........  iii m m i i  uR B
Ze sportu.

ZAW O DY STRZELECKIE-
Lwów, 19. grudnia.

W  dniu 15 bm. o godz. 9 rano od
by ły  się strzelnicy szkolnej Kleparów 
zawody strzeleckie z broni długiej i 
małokalibrowej. Pow. zawody zorga
nizowane zoataty przez Obwodową Ko 
mendę P. W . 40 pp. dla Oddziału Przy  
sposobienia Wojskowego „Lwowskiego 
Tow. Ako. Browarów we Lw ow ie".

Na 100 m z  broni długiej za ję li 
miejsca: I. miejsce Ruszała W łodzi
m ierz, II. miejsce Kasków Michał, 111. 
miejsce Fleisizner Karol. —  Na 50 m 
z broni małokalibrowej zajęli miejsca-.
I. miejsce Gagola Aleksander, II. miej
sce Lorek Józef, II,I. miejsce Kasków 
Marcin.

Zawody zaszczycili swoja obecno
ścią płk. Hoszowski i major Baszniak,
obwodowy komendant P. W . K ierowni
ctwo zawodów  spoczywało w  rękach 
kpt. Tracza Marjana, powiatowego ko
mendanta P. W.

*
Lwowski Okręgowy Związek nar- 

ciaraki komunikuje: Dnia 18 bm. godz. 
11 rano w  Sławsku spadł obfity, su
chy śnieg, przy temperaturze — 5 st 
R. Na dolinach leży śnieg na 40 cm. 
Warunki do jazdy nartami doskonałe.

Kącik raćjowg.
-  '        ■ ■  ..

PROGRAM AUDYCJI RAM OW YCH, 
CZWARTEK, 19. GRUDNIA 192S.

W ARSZAW A 1411 12.40 X ko-ncert
szikoiiny, 16.15 Muzyka z płyt graimofoiio- 
-wycih, 17.45 Koncert kameralny, 19.25 Mu
zyka z /płyt gramofonowych, 20.30 Koncert 
wieczorny, 2)3.00 Muzyka taneczna- KRA
KÓW 312 11.58 Hejnał z  wieży Marjackiej,
20.05 Koncert wieczorny, 23/X) Transmisja 
muzyki tanecznej z restauracji „Pavidllion". 
POZNAŃ 334 20.30 Koncert muzyiki niem. 
KATOWICE 4)03 12.10 Muzyka (pilyty gra
mofonowe), 16.20 Koncert piłyt gramofono
wych- WIIiNO 385 16.15 Muzyka z płyt 
gramoofnowyoh, 23.00 Muzyka taneczna. 
LIPSK 259 12.00 Płyty gramofonowe. 14.30 
Dia młodzieży, 16.30 Pieśni dziecięce i wi 
.gilijne, 19.20 Koncert popularny. KOPEN
HAGA 281 14.4)0 Koncert popol-, 20.1'5
■Koncert tercetu wokalnego, 22.15 Wieczór 
Mozarta. BRNO 342 11.30 p łyty  gramofo
nowe, 19.05 Koncert odkiersty. LONDYN 
350 16.00 Pieśni wieczorne, 17.00 Muzyka 
Jeidka, 19.45 Podstawy mluz-, 20,45 Koncerl 
orkiestry wojskowej, 22.35 Niem. program 
narodowy wyk. radjochór, oraz orkiestra 1a 
neczna B. B. C. SZTUTGART 360 16.00 
Koncert popularny. FRANKFURT 390 
11-00 Płyty gramofono-we, 19.30 Transmisja 
z opery „IV eseile Figara'1 opera komiczna 
Mozarta, 22.30 Recital fortepianowy. BER
LIN  418 16.30 Koncert solistów, J.8.Ó0 Mu- 
:y'ka z hotelu „Bristol", 19.00 Pieśni po

bożne. LANGENBERG 473 1 0.15 Ptyty gm 
tnofonowe, 13.05 Muzyka popularna, 17.SC 
Muzyka do sztok Szekspira, ‘20-00 Muzyka 
Jokika, 23.30 Juaz na płytach gramofono
wych. PRAGA 487 12.30 Koncert, 16.30
Koncert kwartetu. Szewczyka, 19.05 Muzy
ka popularna. W IEDEŃ 516 15.30 Koncert 
popołudniowy. KON ACH,UJM 533 16.30
Koncert rafljofria, 19.30 TrausimJsja z 
teatru Narodowego ..Helena Rglpslka" opera 
Straussa. K0ENIG3WUSTERHAUSEN 1637
14.00 Płyty gramofonowe, 17.30 Ewang. 
muz. 'kościelna, 20.09 Koncert orkiestry dę- 
fej, 21 15 Koncert orikestry smycztkowei.

*
Piątek, 20. grudnia 1929.

W A R S ZA W A  1411 12.05 Muz. z płyt 
grani, 10.15 Muzyka z płyt gram. 17.45 
Kunc. ork. mandol. 19.25 Muzyka z płyt 
grani. 20.15 Konc. symf. K R A K Ó W  312
16.25 Konc. płyt gram. 24.00 Heiuał z 
W ieży Marj. POZNAŃ 834 13.05 Konc. 
gram. 17.45 Konc. grani. 23.10 Muz. lan. 
K ATO W IC E  408 1620 Konc. z płyt gram. 
W ILNO  385 16.15 Muz. popul. w  wyk. 
zesp. P. R. 23.00 Muz. tan. z płyt gram. 
L IPS K  259 16.30 Muz. kamer. 19.39 Fłvty 
greun. 21.00 Wiecz. duński. KO PENH A
G A  281 14.40 Konc. popol. 20.00 łłudjo- 
ork. BRNO 342 12.30 Orkiestra. 16.30 
Lekki konc. ork. 20 50 Konc. ork. LON
D YN  356 14.00 P łyty gram. 17.00 Jack 
Payne i ork. tan. B. B. 19.45 Podstawy 
muz. 22.35 Konc. svmf. 0.15 Muz. tan 
SZTU TG AR T 360 16.00 Koncert. 19.30 
Pieśni i arje. 20.15 Konc. z Mannneimu
23.00 Muz. popul. FRA N K FU R T 390 11.00 
r ły ly  gram. 21.35 Koncert. 22.45 Muz 
lekka. BERLIN  418 14.00 P łyty  gram.
16.30 Muz. popul. 18.30 Recit. śpiew. 19.30 
„W ielcy pianiści" (pianina mechan.).
20.30 Kwartet Głazunowa. 22.30 Muz. 
lekka. LANGENBERG 473 10.15 Płyty 
gram. 13.05 Muz. popul. 17.30 Konc. po
pul. 20.00 Transin. z Moguncji. „O ialo- 
rjum w ig ilijn e " na glosy solowe, chór 
i ork. PR A G A  487 16.30 Koncert. 21.00 
Koncerl. 21.40 Recit. skrzyp. 22.30 Konc. 
muz. spólcz. W IEDEŃ 516 15.30 Płyty 
gram. 16.25 Konc. solistów. £0.05 Wiecz. 
pieśni w igil. 21.10 Kompozycje Mlllocke- 
ra wvk. Kwartet oraz soliści. MONA 
CHJUM 533 16.30 Kap. Greiner. 17.15 
Muzyka w  domu (w. XVII.). 21.00 Konc. 
radioork. KOENIGSW USTERHAUSEN 
1635 20.30 Konc. popul. 21.30 Chór ka
mer. P A R Y Ż  1725 13.00 P łyty  gram. 16.45 
Konc. popol.

O G Ł O S Z E N IA .

B. leli. szpiL wieś 
Dr. NORBERT JUPITER 

specjalista chorób skórnych, wenerycz
nych i kosmetyki, Stanisławów, 3-go 
Maja II, Usuwanie włosów elektroliza 
naświetlanie lampa kwarcową, leczenie 

bezoperacyjnę żylaków. 64KM.

LEKARZ DENTYSTA 
A. JUNGFER 

Lwów, Na Błouje 2 (vis a vis Kopytko- 
wego)

dla PT, kolejarzy i urzędników państw, 
dogodne warunki spłaty 8931-3

------ ----------—— — —     . . .i

Lckarz.deniysta

Dr. Stefan Dmochowski
b. elew Polikliniki dentyst w Ber ińe  

Lwów, Sykgtuska 36
Teiefon “9— 72.

Nowoczesna tezhaika dentystyczna 
Kwony porcelanowe Aparat Rsut^ena

B. Sekund Szpitala Powsz.

Dr. JULIUSZ ARDEL
ord. w chorobach wewnętrznych. Lecze

nie lampą kwarcową i diatermią 
Prześwietlanie Rentgenem.

Lwów, ul. Kołłątaju 5. Telefon 19— 62.

Długoletni sckundarjnsz szpitala powsz. 
j byle lekarz klinik wiedeńskich 

Dr. M. MONDSCHE1N 
Stnnisławów, Gołuchowskiego 30.

specjalista w leczeniu chorób skórnych 
i zastarzałych wenerycznych. Kosmetyka 
lekarska j leczenie radykalne żylaków.

9193

r PENSJONATY i LK T N IS ii 
10 groszy za wyra*.

ZAKOPANE willa „Wiktorja" na drodas 
do Baaalor. naucz, poleca pokoje z ca
lem utrzymaniem po cenach bardzo u- 
miarkowanych 7256-2

8 NAUKA 1 WYCHOWANIE, *
10 groszy zn wyras.

60 LEKCYJ 20 ZŁ. wyucza pisania na ma 
szynach systemem amerykańskim 10- 
pałcowym, oraz przyjmuje PRZEPISY. 
W A N IA  skryptów, podań i  wszelkiej 
korespondencji. Romańska, Zyblikie- 
wiczu 5. 928-1-12

NAUCZY 'C iEL zredukowany przyjm ie 
lekcję z klas niższych szkół średnich 
i ludowych tylko w e Lwow ie. Łaskawe 
zgłoszenia słać na adres: Stefan Szui- 
łian nauczyciel u p. Nieznańskidi przy 
ul. Supińskiego 1. 6. suieryna ua lewo

0719-2

* MATRYMONIALNE, 1
ja 12 groszy r,H wyraz, B

PAN N A  z wyższem wykształceniem, nie
zależna, na stanowisku pozna pana w 
średnim wieku, m ożliw ie z akademi- 
ckiem wykształceniem w  celu matry
monialnym. Administracja „P rzy
szłość". S720

WOLNE POSADY, 
10 groszy zn wyraz 1

OGŁOSZENIE. Poszukuje się urzęduika 
dla spraw związanych z ruchem towa- 
1 rowym. Wymagana matura; pożądana 
znajomość spraw przewozowo-celnych. 
Zgłoszenia należy nadsyłać do P. L. L. 
„Lo t“ , Oddział we Lwow ie, ul. Jagiel
lońska 1. 20. 9712

CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz 
ukończyć kursa fachowe, koresponden
cyjne profesora Sekulowjcza, Warsza
wa, Żórawia 42 h Kursa wyuczają li
stownie: buchalterji. rachunkowości
kupieckiej, korespondencji handlowej, 
stenografji, nauki handlu, prawa, kali
graf ji, pisania na maszynach, towaro
znawstwa angielskiego, francuskiego, 
niemieckiego, pisowni oraz gramatykl 
Polskiej. Po ukończenju świadectwa 
Żądajcie prospektów. 3337-12

STENOTYPISTKI polsko-niemieckiej po
szukuje przedsiębiorstwo przemysłowe. 
Oferty z odpisami świadectw należy 
przestać pod „Stenotypistka" do Biura 
ogłoszeń Buchstaba, Lwów , Jagielloń
ska 7. 9702-2

DOBRA K U C H AR K A , młoda, zdrowa i 
cz.ysta z lepszemi świadectwami zosta
niu przyjęta natychmiast lub od 1. sty
cznia do lepszego chrześcijańskiego do
mu. Adres: Abruhamcik, Lwów, ul. K. 
U jejskiego 4. I. p. róg Techuickiej.

£731

BEZ KOSZTÓW pośrednictwa każdy w ła
ściciel realności wynajm ie wolne mie
szkanie, pokoje kawalerskie przez biu
ro: Ossolińskich 6. 9639-5

MIESZKANIA. SKLEPY. 
10 groszy za wyra*.

L O K A L  na sklep lub magazyn, ul. Ru- 
towskiego 21, do wynajęcia. Informacji 
udzieli Dr. Józef Scher, Słowackiego 
14. 9715

GARAŻE „Im peria l" nowocześnie urzą
dzone, natychmiast do wynajęcia 
Zielona 47 tel 7911. 9673-3

PAN , który szukał lokalu na rpasarriię w 
okolicy Sykstuskiej i chciał kupić pół 
kamienicy niech się zgłosi Biuro ogło
szeń Scherer, Kopernika 12. 9634

• : 1

3 DUŻE pokoje z kuchnią pełny komfort 
wynajmę Zainarstyuowska 43. 9734-3

CZTERY pokoje, kuchnia, suche do wy
najęcia, największy komfort. Tarnaw
skiego 34. 9730-4

YYSPANIALY7 lokal przy pryncypalnej 
ulicy w  śródmieściu, o w y m iara‘.h 13 
m. x 15 m. x 6 m. wysolr. o dwóch szy
bach wystawowych, każda po 4 m. sze
rokości wraz z suterenami o tychże sa
mych wymiarach z centralnem ogrze
waniem i urządzeniem biurowym na
tychmiast do odstąpienia jedynie za 
zwrotem własnych kosztów- inwestycyj
nych. Zgłoszenia telefonem na Nr. 
47—05 codziennie od 9— 12 rano i od 
5— 7 popoł. 9727-2

KUPNO i SPRZEDAŻ. 
12 groszy za wvrai. 1

NAJPIĘKNIEJSZA garderoba dla dzieci 
„SPO R T", tylko plac Halicki 3. 9626

PRZECUDNE podarkj na gwiazdkę 
,,SPORT", tylko p!lac Halickj 3 9629

PŁASZCZYKI do lat 15 „SPORT", tylko 
plac Halicki 3. 9626

DLA NOW ORODKÓW  kompletne wy
prawki „SPOI5T", lyilko plac Halicki 3

9626

P IE R Z E , P U C H
WłSftSłlS BEKI B a to re g o  2

■ — .—    —   »
J A D A LN IA  solidna, rijopalisander do

sprzedania; oglądać w  pracowni: W ar
sztatowa 6, boczna Rycerskiej do so
boty południa. 9713

LIM UZYTNA „P raga " „A lfa "  bardzo do
brze utrzymana na dogodnych waiun- 
kach do sprzedania. Wiadomość pod 
„Lim uzyna" do Biura Ogłoszeń „P o 
stęp' Lwów, Romanowicza 10. '  662-4

FO RTEPIAN  Bosendorfer na sprzedaż.
Księgarnia Sapiehy 67. 9691

ROZWIĄZUJĘ zbiór znaczków poczto
wych i sprzedaję codziennie między 
5— 7 wieczorom, w  niedzielę między
11— 13 —  Fredry 8, drzwi 3. 9661-2

TANIE głośniki do tanich detektorów dla 
kończącej się radj-ostacji lwowskiej 
tylko we firm ie „Kinofol" Lwów — 
pi. Mar jarki 6— 7 Tel. 34— 26. 9658-5

ŁÓŻKA na raty kuchenne 13 zł. Siatkowe 
40. Skrzynkowe 55. Otomany gobeleno- 
we 55. Kanapki rozkładane 55. iMatera. 
ce 3 poduszki 30. Wlosienne 75 Łóżko 
mosiężne 200 —  Przyjm uje przerobie, 
n.la, napraww Fabryka ZAKS, Ljndego 
6 . Telefon 79— 99. 9656-5

JAD ALN IĘ  mahoniową, mało używaną 
tanio sprzeda: Halla Aukcyjna, Akade
micka 3. Telefon 30—54. 9634-2

FO RTEPIAN, pianfno, harmonjum kupię 
zaraz, gotówką ptacę. Piłsudskiego 21, 
pierwsze piętro, Hanak. 9633-5

YALE  oryginalne amerykańskie zatrzaski 
zamk; do wpuszczania oraz zamki do 
biurek amerykańskich polecą Renlscb- 
ner, Legjonów 37. 9169-10

TRU SKAW IEC . W ille  na sprzedaż i da 
wynajmu poleca Biuro Pośrednictwa 
Drohobycz, Piłsudskiego 2. 8728
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DLA BIUR
Księgi handlowe

różnjfcn sysiei^ow 
Przybory kancelaryjne

po cenach najtańszych poleca 
Firma

„ S A R  M M C  J A “
LWÓW. AKADEMICKA 8. 

Telefon 48-74.

B R O ttE  DONIESJENłA. M
10 prószy ra a ’yra* *1

ANTYCZNE, kurantowe, nowoczesne ze-
I gary najprecyzyjniej naprawia zegar

mistrz, Józef Śmietana, Kopernika 18 
(naprzeciw pałacu Potockich). 8816-10

NAKRYC IA  Alpakowc poleca Firma Jan 
Lauruk, Lwów, Halicka 6 Telefon 
55— 72 ’ -3385-6

D YW ANY, choriniai, firanki maiei je 
meblowe, tapety poleca najtaniej Weiss 
Koperrnn.a 5, tel. 47— 19 0868-IÓ

F IRM A FR. K IJO W SKI, Sykstuska 33, 
nikluje, ostrzy brzytwy, noże, nożyczki, 
łyżwy, obciąga giletki. , S387-6

SMACZNE śniadania do wyboru po 60 gr, 
poleca Pokój do Śnjwdań Henia, ul. 
Trybunalska 4 9705-2

M IKOŁAJ H AW RYŁK O  unieważnia k.->ią_ 
żeczkę wojskową wydało P. K U. <iró- 
dek Jagieł ✓ 9690.3

ZGUBIONO ksiażeczkg wojskową wysła
wioną przez PKU. Sambor na nazwisko 
Mikołaja Lichwy z Łano-wic RftSł 3

SALON wykwintnej bielizny i pościel, 
CombinacLon Asnyka 2. Tel 50— 10.

9511-12

PR ZE PISYW AN IE  i powielanie prac, ko-
• respondencji, cenników. Osi. Pasaż Mi- 

kolascha. 0449-30

ARTYSTYCZNA naprawa wszelkich dy
wanów. Dywany ręcznej rohoty na 
składzie. Materjat do tychże robót na 
dogodnych warunkach do nabycia w 
W ytwóriij „Smyrna14, Kochanowskiego 
25, tel. 70— 44. 9271-15

U N IE W AŻN IAM  zgubioną książeczkę 
wojskową wydaną przez P. K. U. Brze- 
żany na nazwisko Mikołaj Melnyk, ur. 
1896 w Stralynie, zamieszkały w  bu
rzanach pow Brzezauy. 9721-3

Dra Jana

PorM ^rntm go
LW ÓW

plac BsrnardynsYi 1 
poleca:

„"Płyn przeciw od
mroź eniom"

„Maść pr?eciw od
mrożeniom"

kalendarz Idi przełylyclt 1o
twarz, szyja, podbródek- na nacK nieubiiLgany cza* 
kreśli swe znamiona...,. Zespól środków kosme
tycznych LORSEGO pielęgnuje skórę i darzy 
naturalne, świecą pastelowe ćerJS... I yn

O  D E. L y s
łączy dobry puder z wypróbowanym i jedynym 
w swoim rodzaju środkiem kosmetycznym..,.. Stałe 
używanie ODELYS‘U (również w formu Kremu) 
oraz słynnego Mydła Liłjowo-Mlecznego LOHSE- 
GO, jest tajemnicą pięknej cery wielu kohiei, 
Próha przekona i Panią. Go nabycia wszędzie 

*ar 6,50,

Llljoiue mleko piękności
Ldu  d e  Lejs

Dw k a ż d e j  c e r y  ujl<?v~iu.y karndcjó
W A SYL ŁUCYSZYN 1899 unieważnia 

skradzioną książce zJęę wojskową w y
daną przez PKU, Sambor, 9677J3

DARMO wyjaśnię każdemu, kt® przyśle 
adres, jak można wygrać na dolarówce 
bez kupna jej Warszawa, plac Napo 
leona skr. 22o, Chrnialowskj, 9637-5

OZDO BY CHOINKOWE
włosów szk any b, U ' T RZYHl ' OH 

SiH A E — wyrabia s ecjaln e f jbi ka
sl- t.0ZM fiV ifiZ  Liibdtu. ul. cnmisi.w- 

SHiBDJ 11 a.

„PRZYJDŹ A PRZEKONASZ SIĘ“

w  cukie rn i JUdKlEW  GZh
Lwów, Sykstuskja 21.

Świąteczne Mazurki j torty od zł. 4 00, 
strucle, makaronik;, serniki, cw ibakj 
i piernjki po cenach niskich a towar 

p,!erwszorzędnv 9043-3

„LITU3«GJA“
Lwów, Kopernika 9. Telefon 47— 55 

pracownia szat liturgicznych oraz wszel
kiego rodzaju artystyczn. haftów. Prze
piękne. artystyczne obrazy relig ijne opra

wne i bez ram —  na raty. 9/06—b

Łóżka
mosiężne

180 Zł. ku henue
13 zł. t o z n i
skrzynkowe ta
picer 50 zł, Siat
kowa ski r k.

35 zł Aras-imanH! 35 zł AanlllsH® 65
i 80 zł ) z  ec nne 30 zł Otomaim 60 zł. 
FOltłl KI 45 zł. 3 l  duszki 3 j z t , włosień e 
70 zt Wkłady diu in e  28 zł, — C02łi3 

J0I0UI8 28 zł.

Wytwórnia L. JdtGO&ĆEWSKI
Lwów, I j r a a k o w s k a  *3 2 .

Eleftr. Ksoietp neisitw
p o le .a  najtaniej znana z solidności f  im a

b. KlvVITZ, Lwów Piłsudskiego 19. 
Telefon 17-59.

FEJLETON „;GAZ. POR “  z 20 X II. i929. 19

Drzwi się za nią zamknęły i zasunięto leż ry
giel. Podobnie, jalk w pokoju poprzedi. m, okna 
były zasłonięte lak gęsie mi podjerami, że niddo- 
ohodził lu ani promyezek światła. Pierwszą jej 
myślą bvla ucieczka. Czekała, aż na skrzypiących 
In żywych schodach zmilkną kroki, poczem szybko 
przebiegła pokój i zatrzymała się.przy oknie. Skok 
nie będzie chyba zibyt niebezpiecznyg w kaiżdym 
razie, postanowiła zaryzykować. Odsunęła porljc- 
rę. Zam.a.st okna zobaczyła stalową płytę, przy
śrubowaną do raimy okna. K'oś l.czył się z meżli 
wością ucieczki. Na ścianie niewprawną ręlką w y 
pisano kredą ostrzeżenie:

„Nit zrobimy mc złego, jak aędzksz mon- 
dra. Chcemy się tylko dowiedzieć rużnyeh żeczy. 
a potem cię wypuścimy. Tylko nie rób krzyków. 
Ibobyś pożałowała11.

„Sieć cicho i pow id z, 'co chcemy wiedzieć, a 
zaraz cię puść uny.b <

O co oni ją chcą pytać i co im ma. odpowie
dzieć? N.e miała najlżejszego wyobrażenia, cze
go się od niej chcą dowiedzieć. Co oni za jedni, 
ci ludzie, co ją więżą? W  ciągu najbliższych go

dzin raz po raz zadawały selhie to pytanie. Nie
mal omdlewała z głodu i pragnienia, ale nie tkn 
la potraw, ustawianych na. rui Ikry tym siole. Prze 
mżała ją lajemr iczoiść tego umrowadzenla. Jaką 
watitaść mogła przedstawiać jej osoiba dla -tych 
ludzi? Szmer rozuiow, prowadzonych w pokojr 
na pierwszem piętrze, nie ustawał ani na dhwiic 
Raz czy ciwa razy dobiegł ją podniesiony głos 
męski. Raz usłyszała zatrzaskiwanie drzwi i ktoś 
stukając głośno butami, zbiegał ze schodów. Mu
siał to być portjer, gdytż ,ni«baw;©m słyszała, że 
mówił coś do odchodzącego.

Nie mogła wszak wiedzieć, że to sarnio pyta 
nu., nad klóreim ona się tak biedziła, stanowiło 
:ego wieczora ciężkie zagadnienie dla wszyst
kich mieszkańców lego domu.

Ludzie, których widziała, cieszący sic w pe
wnych kołach tak wielkim rozgłosem, którego 
byliby się chętnie wyrzekli, me wiedzieli popro
si u, co począć.

Bal Sands, mężczyzna o niezdrowym wyglą
dzie — fobii wrażenie człowieka, który dopiero 
co przebył ciętżką chorobę — zadawał pytania.

Venni& — nikt nie znał jego 'mienia — również 
nio mógł jronaniować swej ciekawości, Obaj sta
wiali pylanua, których niepudinlhna było pozosta
wić bez odpowiedzi.

Venniis skierował .swe martwic rvft>ie oczy na 
barczystego Connora i sprlał dobitnie:

— Gonnar, co to za historja z tą dziewczy- 
uą? Gzy i nam co z tego przyjdzie?

Gon nor Zbyt dobrze znał swych ludzi, by 
zwlekać z odpowiedzią

— Przyjdzie wam, jeśli sic uda — rzekł 
oowoii.

Bari przechylił ku niemu swą krótko ostrzy
żoną rudą głowę.

— Gotówka? — spytał
Gonnor skinął głową twierdząco.
— Dużo?
Coiinor głęboko zaczerpną! powiel za. pra- 

wdę mówiąc, nie miał wcale zamiaru dopuścić 
,s.zajiki11 do podziału. I gdyby nie idjołyzm iego 
n-umocnika, żaden z nich nie byliby się dowie- 
diział o obecności tej dziewczyny. Ale samo już 
oodejrzer:e o wir rołonisłwc było wndce niebez
pieczne. Znał swoich ludzi, a oni znali jogo. Ani 
jeden z niob nie. zawahałby' s:ę go sprzątnąć za 
najilżejszem podeirzeniem o zdradę. Najlepiej je 
szcze i najbezpieczni ;j postąipić szi zerze.

— Trudno wytłumaczyć, dlaczego tu spro
wadzałem tę dziewczynę, ale tyle po-wiem, że 
można tu zarobić irdljon — zaczął.

(G  d* a.)
- O f r -
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„OŚWIĘCIM
lIiilQClQli FABRYKI MASZYN i SAMOCHODOW $, A.

N iwa placówka opierając się o techrrczne doświadczenia swoich 
założycieli, znanego ws echświatowego koncernu masrynow ’go 
Czeskomorawski-Nclben-Dar.ek S. A. w Pradze, wyrabiać b ę d z ie  

i dostarczać z fabryk krajowych i z Czechosłowacji:

Mają zaszczyt zawiadomić, że w  cfnins 
8. Grud/iia r. b. odb/ło się uroczyste 
poświęcenie i

otwarcie
ich fabryk w

O ś w ię c im iu .

Maszyny wszelkiego rodzaj :i 
M sszyny i aparaty elektrotechniczne 
Kompletne urządzenia elektrowni 

i t. dw

S a i O G I O D T

■ r

Na G w iazdy! polecamy w  znacznie zniżonych cenach Trykotaże, bończochy, Bieliznę, 
Jumpe-y edw , Reformy, Spódniczki, Szla- R H I E li — Lw ów  — 
.roczki i t. p —  Ceny bezkonkurencyjne. „ U U L T  K iliń sk iego  1

M E B LE
BUCIKI modne KAPELUSZE męskie 

tylko. wprost u wytwórców 
T*nje —  solidne —  z gw.rancją. 
W  SPÓŁCE RZEMIOSŁ KRAJOWYCH

Lwów, pl. Halicki 10.
Miejska Wystawa,

Wejście z Dziedzińca! 9162-10

Humor«

- Zgadnij duszko, co mam w ręku 
Z pewnością kombinację jedwabną: 
Owszem. Ale ile par?

Nie kupujcie nim się nie przekonacie!
y  g U / i a ł  Bożego Na odzenia sprzedajemy niżej
“ ■ *9 ow cen fabrycznych, celem umożliwienia
każdemu nabycia pramofou i H R A M llF flN Y  tubowe, ' waliz- 
i wesołego spędzenia śwaąt U l l f J l l l U I  U l i  I kowe, szafkowe 
i salonowe na spłaty do jedn ego  roku. Pizyjćźcie a przekonacie 

się bez przymusu kupna.
Tylko u znanej A  “  Lwó"  KAZIMIERZOWSKA 13

firmy J .  t S U l I i l .  —  Telefon 53-16. —
P Ł Y T Y  najnowszych zdjęć we wielkim wyborze.

■> Przeciw chudości «
m m

Przez użycre naszego wspaniałego środka 
odżywczego „Plenusan“ w  krótkim czasie 
znaczne przybranie w  wadze, wygląd kwi 
tnący i pełne formy ciała. Również wzmac 
niający środek dla krw i i nerwów, przez 
lekarzy polecany, ł  pud zł, 6, 3 pud, zł. 
15, Dr. Gebhard et Co,, Gdańsk Oddz 16

9445-26

GrafoIogini„SARMENT”
udzieja trafnych rad i wskazówek dają
cych pewność siebie, hart wolj i powo
dzenie. Osoby chcące korzystać z mej 
wiedzy, zwrócą się do mnie z zaufaniem 
Lwów, ul. św. Antoniego l./I, p. róg .Ły

czakowskiej od g 11— 1 j od 5— 8.

W  80 lat przeszło istniejącym handlu 
wina

S t a d t m U l l e r a
we Lwowie, Rynek 34.

bezkonkurencyjnie wina, miody, spiry.
tualja, ocet winny. 9597-3

Od 40 lat Istniejącą firma

JAKÓB CZYSZ
ul. Rutowskiego 7.

naprzeciw Katedry w  podwórzu.

sprzedaje i w ypożycza 
m eble na dogodne spłaty.

Każdemu
Przypominam

Że

Wyśmienite Szynki 
Przewyborne Wędliny

W INA 
W ÓDKI

LIKIERY
ŁOSOSIE, 

WĘGORZE, 
SARDYNKI 

i WSZELKIE DILIKATESY 
NA ŚWiĘTA

kupuje sią najlepiej
i najtaniej tylko u

Zofii Teliczek
Lwów ul. Akademicka 6

T e l fon  34  41.

CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz 1. szpadowy HSfcfrnetrory ( • * « .  30 mm.) ogło»*eałe zwykle st tekstem 15 g r , za wierti 1-szpalt. milimetrowy (ner. 60 mm.) nada. 
tfane 40 gr. za w iem  1 szpalt mlii metrowy (»zer 60 mm.) po kronice 45 g r ,  zr wiersz 1-szpalt milimetrowy (azer 60 m a j  w tekście (kronika, repertuar); 
55 gr„ za wienz 1-szpalt milimetrowy (szer 60 inmj w artykułach 100 gr., za wiersz 1-szps*. mżhjmetrowy (zzer. 60 mm.) aa plerwzcej strasie 70 gr 
drobne ogłoszeni* za słowo 10 gr„ kupao j sprzedał za słowo 12 gr., matrymonjalne, korespondencjo t prywatne za d e m  12 g r , dla potrzebujących pracy tofi 
posady 3 gr Ogłoszenia drobne przyjmujemy tylko za gotówką Cała etitom ogłoszeniową 900 z ł, cała strona tekstowa 600 U ,  cała strona pod nagłów*jaaa 
P-azał 700 zł Ogłoszenia zamiejscowe 30 proc drotsze Za ogłoszenia w  tal ej ten a^strzetonem. ogłoszenia osobao stojąca t bez numeru dofeczamy 25 pro*. 
OdpowtodałaJnaitel z* tennhmwy « u k  nie przyjmujemy. Porte przekazów ale bantfiknjcmy. —  Uwaga* Koła any cgtnaznrioae aa podzielona aa 9 łamów 
•rpaltl tekstowe na 4 łamy (szpalty)'.

UU.C/', i. ogr. uup, puu m rt, J. Vi.łJ kjB.lL.GO w® Lwowie, tup Red, UkŁlAJ i  kfUZZA.-sOwąAj.


